
STAN POGODY
Dziś bedzie częściowo pochmurnie i mro­

źnie. Jutro także pochmurnie, zimno i spo­
dziewany śnieg. Dziś najwyższa tempera­
tura 32 stopnie, jutro 34 stopnie, najniższa 
zaś w nocy 25 stopni.

Wschód słońca o godzinie 5:38, zachód 
o godzinie 6:14.
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KALENDARZYK
Dziś wtorek, 30-go marca. — Jana Klim. 

Anieli.
Jutro środa, 31-go marca. — Benjamina, 

Balbiny.
Pojutrze czwartek, 1-go kwietnia. — 

Hugona, Przemysława, Teodora.
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Kard. Wyszyński Torturowany Przez Komunistów
Brak Jeszcze
Od Wczoraj 
Do Dzisiaj

—DOKĄD 
—ZMIERZA 
—DZISIEJSZY 
—ŚWIAT?

❖
Ostatnie tygodnie przynio­

sły światu wydarzenie, które­
go szary człowiek nigdy się 
nie spodziewał. Niespodzian­
ka była straszna i groźna.

* <F
Mózg ludzki tak wspaniale 

rozwinięty w ostatnich latach 
drugiej wojny technicznie, do­
konał niesłychanego wynalaz­
ku. który pozwoli na zupełne 
zniszczenie całego dorobku 
ludzkości osięgniętego w 20 
kilku wiekach rozwoju cywi­
lizacji.

+ ♦ ♦
Ten sam genialny mózg 

ludzki, który tak szybko posu­
wa się naprzód w rozwoju 
technicznym, a tak powoli 
idzie ku postępowi w dziedzi­
nie poprawy ustroju społecz­
nego, ma teraz przed sobą 
wielkie zadanie opracowania 
sposobów obrony ludzkości 
przed zniszczeniem przez sie­
bie samego.

♦ ♦ ♦
Rozpoczyna się więc teraz 

walka mózgów, walka między 
ulepszeniem technicznem dą- 
żącem do zniszczenia i walka 
o nie dopuszczenie do tego 
zniszczenia. Więc rozwój wy­
padków w następnych latach 
powie nam. czy wskazówki na 
dziejowym zegarze zatrzyma­
ły się na roku 1954, czy też po­
suną się dalej.

+ + ♦
Okazuje się bowiem, że siła 

zniszczenia dokonana przez 
eksplozję nowo wynalezionej 
i ulepszonej bomby wodoro­
wej była tak olbrzymia, tak 
potworna, że przeszła wszel­
kie oczekiwania uczonych, fi­
zyków i matematyków’ i nic 
dała się obliczyć za wczasu. 
Okazuje się, że siła wybuchu 
tej bomby wodorowej była 
tak ogromna, że zmiotła 
z powierzchni świata całą 
wyspę na jakiej dokonano 
eksplozji. Była tak olbrzy­
mia, że może ona zniszczyć 
każde miasto na kuli ziem­
skiej — jedna bomba wodoro­
wa—i nie tylko miasto ale 
także okolice i przedmieścia.

♦ 4 ł
Co więcej, od czasu wybu­

chu tej bomby wodorowej 
już dokonano jej ulepszeń 
i wzmożono jeszcze więcej 
siłę eksplozji do tego stopnia, 
że gdy będzie dokonana prób- 

(Dokończenie na str. 2)

Czerwony Śnieg
Londyn. (UP) — W Gren- 

landji spadł czerwony śnieg, 
zabarwiony pyłem wulkanicz­
nym lub piaskiem z pustyni 
przeniesionym przez wiatry z 
Afryki.

PODAWAŁA SIE ZA AGENTA 
FBI. — Była członkini pomocni­
czych wojskowych oddziałów ko­
biecych (WAC) Lynn Bedell 
Plummer, lat 37 została oskarżona 
przed, sądem federalnym w Bosto­
nie oto. że podawała się za agentkę 
FBI. Pod tym pretekstem wyłu­
dziła ona od dwóch innych agen­
tów FBI $400, mówiąc że chwilowo 
została bez pieniędzy.

Rozgoryczenie 
Opinii Polskiej 
Wzmaga Sie
Czy Chcą Jeszcze 
Coś Wytargować?
Londyn (Poczta). — Komi­

sja porozumiewawcza sygna- 
riuszów aktu zjednoczenia e- 
migracji polskiej opracowała 
odezwę do społeczeństwa pol­
skiego. Na posiedzeniu komi­
sji pod przewodnictwem pre­
zesa Tomasza Arciszewskie­
go zapadła co do tej odezwy 
ostateczna decyzja.

Komisja została powołana 
w celu zajęcia się przygoto­
waniami do wprowadzenia w 
życie aktu zjednoczenia, ale 
to zależy głównie od tego kto 
ma ogłosić dokonanie zjedno­
czenia, bowiem prez. Zaleski i 
jego doradcy obstają przy 
wejściu w życie aktu teraz, 
przed czerwcem, a sygnata­
riusze i o ile wiadomo sam 
gen. Sosnkowski, pragną, aby 
to nastąpiło po zmianie prezy­
dentury.
Kilkakrotnie zapowiadano 
zamianowanie generała 
Sosnkowskiego

Z przebiegu końcowych ob­
rad i ostatecznych uchwał 
zjednoczeniowych wynikało­
by, że nie obecny, lecz przy­
szły prezydent miałby doko­
nać powyższego.

Najważniejsze jest jednak 
to, że mimo kilkakrotnych za­
powiedzi, że w ciągu bieżące­
go tygodnia ogłoszona będzie 
nominacja gen. Sosnkow­
skiego, dotąd ona nie nastą­
piła.

Od kilku dni mówi się tu­
taj “ostrożnie” nie o nomina­
cji gen. Sosnkowskiego na­
stępcą prez. Zaleskiego, lecz 
o “decyzji w sprawie gen. 
Sosnkowskiego”, co jakkol­
wiek może być jednoznaczne, 
nasuwa jednak pewne wątpli­
wości.

I to właśnie, w połączeniu 
z gorszącym milczeniem ofi­
cjalnym od 14 marca zwięk­
sza powszechne rozgorycze­
nie opinii polskiej.

Do sygnatariuszów aktu 
zjednoczenia dodane będą nie­
wątpliwie .nazwiska przedsta­
wicieli stronnictwa ludowego 
“Wolność”,którego członko­
wie wypowiadają się przytła­
czającą większością za zjed­
noczeniem mimo znanego i 
tak głośnego sprzeciwu 
swych najbardziej aktywnych 
przywódców pp. Kauzika 
(Modrzewskiego) i Hankego, 
ministra w rządzie Dolanow- 
skiego.

Zebranie podpisów' wszyst­
kich członków rady naczel­
nej tego odłamu Stronnictwa 
Ludowego poza W. Brytanią 
było dość uciążliwe i dlatego 
trwało tak długo.

Jakkolwiek nie jest to ani 
liczne ani decydujące ugrupo­
wanie, to jednak jego senty­
ment, przejawiony w wypo­
wiedziach większości człon­
ków rady naczelnej, od zwier­
ciadła powszechne pragnienie 
zgody i pojednania.
Czy jest to tylko gra 
na zwłokę?

Milczenie kół rządowych 
potęguje coraz silniej znie­
cierpliwienie i rozgoryczenie 
polskiej emigracji wojennej 
nie tylko W. Brytanii, ale i w 
krajach zachodniej Europy.

Optymiści twierdzą wszela­
ko, że jest to tylko gra na 
zwłokę w celu wytargowania 
pewnych zmian jeśli nie w sa­
mym akcie zjednoczenia, co 
nie wydaje się możliwe, to w 
każdym razie w życie tego 
aktu.

Dziesięć mandatów, które 
pozostały do decyzji prezy­
denta, mogą zmienić konfigu­
rację przyszłej rady jedności 
narodowej, t.j. zapewnić wię­
kszość nie nowemu prezyden­
towi, który ma urzędować od 
czerwca, ale temu, który u- 
rzędować przestanie w czer­
wcu.

Ta cudza większość może 
być niezmiernie kłopotliwa po 
czerwcu i utrudnić działania 
przyszłej reprezentacji ofi­
cjalnej wolnych Polaków.

Nominacji Generała Sosnkowskiego
Nastroje 
Antyamerykańskie 
w Japonii

Tokio. (UP). — W. Japonii 
wzmagają się nastroje antyame­
rykańskie. Wrogowie Stanów 
Zjednoczonych starają się wy­
korzystać doświadczenie z bom­
bami wodorowymi na pacyfi- 
ku, które napędziły tyle strachu 
Japończykom. “Nippon Times” 
apeluje do Narodów Zjednoczo­
nych aby natychmiast zajęły 
się problemem bomb atomo­
wych. 1

Japończycy oskarżają Stany 
Zjednoczone, że te lekceważą 
interesy i bezpieczeństwo naro­
du japońskiego.

Bill o Obcięciu 
$999 Mil. Podatku
Zatwierdzony
Bill Wejdzie w Życie 
z Dniem 1 Kwietnia

Żeby Nie Było 
Więcej Rowów 
Katyńskich

Santiago Chile .(NBI)—Na 
ręce przewodniczącego 10 o- 
gólno - amerykańskiej konfe­
rencji obradującej w stolicy 
Wenezueli Caracas Zjednocze­
nie Polaków w Chile wysłało 
depeszę przypominającą nie­
bezpieczeństwo komunistycz­
ne. Depesza podpisana przez 
prezesa Zjednoczenia Pola­
ków ks. dr. Michała Poradow- 
skiego mówi:

“Uchodźcy polscy w Chile 
jako świadkowie i ofiary sro­
gich prześladowań przez So­
wiety — wyrażamy nadzieję, 
że kontynent południowo­
amerykański, potrafi przeciw­
stawić się zwodniczej propa­
gandzie czerwonego imperia­
lizmu oraz przeczącym zasa­
dom demokracji ideom komu­
nistycznym, prowadzącym do 
niewolnictwa i masowych eg­
zekucji. Przypominamy, że 
Rosja Sow. pomimo paktu o 
nieagresji zaatakowała Pol­
skę i rozdzieliła ją wraz z hit- 
lerowskim najeźdźcą, że 
Kreml wydał rozkaz wymor­
dowania 15 tysięcy polskich 
oficerów, jeńców wojennych, 
że masowe aresztowania i 
egzekucje obywateli polskich 
trwają bez przerwy. Do dziś 
nic nie wiemy o losie kardyna­
ła Wyszyńskiego. Wyrażamy 
przekonanie, że Konferencja 
w Caracas przedsięweźmie 
kroki by ukrócić działalność 
komunistyczą w Południowej 
Ameryce i nie dopuści aby ten 
kontynent doczekał się rowów 
zapełnionych trupami jak Ka­
tyń”.

Treść depeszy Zjednoczenia 
Polaków prasa chilijska za­
mieściła pod dużymi tytułami.

Kiepski Trunek
Dublin, Irlandja. (UP) 

— Właściciele dystylarni w 
Irlandji nie przywiązują wię­
kszego znaczenia komunika­
tów rządu sowieckiego, głoszą­
cym, że Rosjanom udało się 
wyprodukować “irla n d z k ą 
whiskey”. “Visky” to nie 
whiskey irlandzkie, wyrabia­
ne z jęczmienia tradycyjnym, 
starym sposobem, której w 
Rosji nie potrafią produko­
wać.

Waszyngton (UP). — Kon­
ferencja komitetu Senatu ł 
Izby Reprezentantów zgodzi­
ła się dzisiaj na kompromiso­
wy bill o obcięciach podatko- 
w’yeh w wysokości $999 mi­
lionów rocznie. Bill wejdzie w 
życie z dniem 1 kwietnia.

Oczekuje się, że jutro Se­
nat i Izba Reprezentantów 
szybko ten bill zatwierdzi. 
Jutro także Prezydent bill 
podpisze.

Dotychczasowe stawki po­
datkowe zostały zachowane 
odnośnie samochodów, gazo- 
liny, papierosów, likierów, 
win i piwa.

Administracja była przeci­
wna jakimkolwiek obcięciom 
podatków od sprzedaży w o- 
becnym czasie, dążąc do zró­
wnoważenia budżetu.

Pierwotnie Izba Reprezen­
tantów uchwaliła obcięcia w 
wysokości $912 milionów a 
Senat w wysokości $1 bilion 
$19 milionów. Kompromis po­
szedł w tym kierunku, że o- 
stateczne uzgodnione obcię­
cie jest o $20 milionów mniej­
sze od uchwalonego przez Se­
nat a o $87 milionów większe 
od uchwalonego pierwotnie 
przez Izbę Reprezentantów.

Chiang-Kai-Shek 
Wezwał Młodzież 
Do Poświęcenia Życia

Taipeh, Formoza. (UP) — 
Asystent amerykańskiego se­
kretarza lotnictwa Robert 
Lewis odbył inspekcję baz 
ćwiczebnych odrzuto w c ó w 
Chin narodowych. Przed tym 
odbył konferencię z marszał­
kiem Chiang-Kei Szekiem.

Potem Chiang - Kei - Szek 
przemawiał do 8 tysięcznego 
korpusy narodowej młodzie­
ży chińskiej, wzywając ją by 
była gotowa poświęcić swe 
życie dla wolności i wyzwole­
nia kontynentu chińskiego z 
pod panowania komunistów.

Marszałek powiedział, że 
jedność i dyscyplina są ko­
nieczne, jeśli 5-tysięczna hi- 
storja chińska ma być zacho­
wana.

Doradca Churchilla 
Przyleci Na Rozmowy

London. (UP) — Z Lon­
dynu donoszą, że wskutek 
strachu panującego w Anglii 
i całej Europie, spowodowa­
nego ostatnimi amerykański­
mi doświadczeniami z bombą 
wodorową na Bikini, doradca 
premiera Churchilla, dla 
spraw energji atomowej, Lord 
Cherwell, wybiera się w po­
dróż do Waszyngtonu celem 
odbycia odpowiednich roz­
mów w tej sprawie z amery­
kańskimi ekspertami.

Churchill ma w tej sprawie 
udzielić dzisiaj odpowiedzi w 
Izbie Gmin.

Nowe Hasło Z. N. P.
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Stassen Godzi Się
Na Zwiększenie Handlu z Rosją

Londyn (CT). — Harold 
Stassen zgodził się na żąda­
nie Anglii aby obcięto listę 
materiałów strategicznych i 
na zwiększenie obrotów han­
dlowych z Rosją i krajami 
satelickimi. Wzamian za to 
Anglia zobowiązała się zwięk­
szyć kontrolę aby materiały 
pozostawione na liście nie by­
ły wywożone za żelazną kur­
tynę.

Dzisiaj Stassen odleci do 
Stanów Zjednoczonych i za- 
raportuje Prezydentowi o re­
zultatach jego misji w Londy­
nie.

Powody, dla których Stas­
sen zgodził się na żądania 
Anglii są następujące:

Zachować przyjazne sto­
sunki z Anglią i państwami 
kontynentu szukającymi no­
wych rynków zbytu.

Zacieśnić kontrolę nad wy­
wozem materiałów strategi­
cznych. Im krótsza będzie li­
sta tych materiałów, tym łat­
wiejsza będzie kontrola.

Rozszerzyć normalne sto­
sunki między Wschodem i Za­
chodem w nadziei, że zwięk­
szone stosunki handlowe 
zmniejszą polityczne antago­
nizmy między Wschodem i 
Zachodem.

Jeśli chodzi o Chiny, to do­
póki prowadzona będzie woj­
na w Indochinach i nie zmie­
ni się sytuacja w Korei obo­
wiązywać będzie dotychcza­
sowy zakaz wywozu materia­
łów. Komunikacja między 
Rosją i Chinami jest tak mar­
na, że Rosja nie jest w stanie 
na większą skalę zaopatry­
wać Chiny w materiał kupio­
ny w państwach zachodnich.

Dulles Wezwał Do Podjęcia Ryzyka 
Powstrzymania Pochodu Kom. w Azji 
Stany Zjednoczone Nie Uznają Czerwonych

Chin i Nie Zgodzą Się Na Ich Dopuszcze­
nie Do Narodów Zjednoczonych

Washington, D.C. (AP). — 
Wczoraj wieczorem sekretarz 
stanu John Foster Dulles wy­
głosił wielką mowę politycz­
ną w hotelu Waldorf-Astoria 
w Waszyngtonie na zebraniu 
klubu “Overseas Press”.

W mowie tej Dulles określił 
całkiem wyraźnie politykę a- 
merykańską wobec Azji.
Poważne ryzyko

Dules zagwarantował, że 
Stany Zjednoczone wezmą 
“poważne ryzyko”, jeśli to bę­
dzie konieczne, aby zapobiec 
utrwaleniu się w Indochinach 
i południowo wschodniej Azji 
“wszelkimi środkami poli­
tycznego systemu komunisty­
cznej Rosji i jej chińskiego 
komunistycznego sprzymie­
rzeńca.

Taki rozwój — powiedział 
Dulles—byłyby wielką groźbą 
dla całej wolnej społeczności i 
winien być powstrzymany 
zjednoczoną akcją, a nie bier­
nie przyjęty”. Taka akcja 
może wywołać poważne ryzy­
ko — dodał Dulles — ale to 
dzisiejsze ryzyko jest daleko 
niniejsze od tego, wobec któ­
rego musielibyśmy stanąć 
kilka lat później.
US nie uznają 
czerwonych Chin

Dulles zapewnił, że Stany 
Zjednoczone nie uznają ko­
munistycznych Chin, nie zgo­
dzą się na ich przyjęcie do 
Narodów Zjednoczonych i nie 
opuszczą chińskiego rządu 
narodowego Chiang-Kai-She- 
ka na Formozie.

Na konferencji pokojowej 
w dniu 26 kwietnia w Gene­
wie będą reprezentowane tak­
że czerwone Chiny na podsta­
wie ugody ostatniej konferen­
cji ministrów spraw zagra­
nicznych w Berlinie, ale — 
zapewnił Dulles — komuniści 
chińscy nie osiągną na tej 
konferencji tego, co chcą wza­
mian za puste obietnice.

Dules wyliczył cały szereg 
wypadków, w których Rosja 
nie dotrzymała swych zobo­
wiązań międzynarodowych, a 
czerwone Chiny już 40 razy 
zdołały pogwałcić warunki ro- 
zejmu. na Korei., 
U. S. nie zmienią polityki

Byłoby niedbalstwem z na­
szej strony ignorować wyda­
rzenia ostatnich lat. które na­
pełniły nasze archiwa tylko

próżnymi obietnicami — po­
wiedział Dulles. ,

Dalej Dulles zapewnił, że 
Stany Zjednoczone nie żmie- 
nią swej polityki tylko za sa­
me puste obietnice.
Będzie niepodległa Korea

Delegacja amerykańska po- 
jedzie na konferencję do Ge­
newy ze szczerym zamiarem 
stworzenia zjednoczonej i 
niepodległej Korei, z której 
czerwone Chiny będą musia- 
ły wycofać swą armię inwa­
zyjną.

Mamy także nadzieję — po­
wiedział Dulles — że dysku­
sja na konferencji w Genewie 
w sprawie Indochin przyczyni 
się do przekonania komuni­
stów chińskich o niebezpie­
czeństwie ich planów zdoby­
cia południowo - wschodniej 
Azji, tak, że czerwone Chiny 
zapewne zaprzestaną potem 
tych planów.

Nie jesteśmy nastawieni na 
to, by czerwonych Chinom 
dać wszystko czego pragną, 
aby kupić ich puste przyrze­
czenia dobrego zachowania 
się w przyszłości — podkre­
ślił Dulles.
Niebezpieczeństwo 
wojny ustąpiło

Ostrzegł on, że obecny “na­
strój chwilowego uspokoje­
nia”, który odczuwa reszta 
świata, nie powinien być źle 
zrozumiany.

Niebezpieczeństwo powsze­
chnej wojny zdaje się ustąpi­
ło. Ja wierzę w to. Jeśli tak 
jest w istocie, to dlatego tyl­
ko, że wolny świat widział to 
niebezpieczeństwo i miał od­
wagę wyjść jemu naprzeciw­
ko. Ale nie ma żadnych pod­
staw do przyjęcia, że to nie­
bezpieczeństwo minęło na 
stałe. Nie ma bowiem na to 
żadnego dowodu, że władcy 
Kremla przyjnią pokój jako 
trwały, jeżeli taki pokój za­
blokowałby ich ambicje.

Dulles następnie zrobił po­
równanie między komunisty­
czną strategią w skali świa­
towej a komunistyczną takty­
ką w oblężeniu francuskiej 
twierdzy Dien Bień Phu w In­
dochinach, gdzie zdaje się być 
teraz “chwilowe uspokoje­
nie”.

Rozbił Się B-36 
7 Zabitych

Spokane, Wash. (UP). — Ol­
brzymi bombowiec amerykań­
ski B-36 rozbił się i spłonął 
w bazie lotniczej Fairchild. Z 
10 członków załogi 7 zostało 
zabitych. Bombowiec startował 
do lotu i ledwie oderwał się od 
ziemi, gdy zaczął się kołysać .i 
potem runął na ziemię. Przyczy­
na rozbicia się nie jest znana. 
Z płomieni zdołało się wyrato­
wać o własnych siłach tylko 3ch 
członków załogi. Potężny słup 
dymu był widoczny na kilka 
mil, a szkielet rozbitego sa­
molotu był tak gorący, że zwę­
glone ciała 7 członków załogi 
mogły być wyjęte dopiero po 
3-ch gozinach od katastrofy...

Strata wynosi $5 milionów. 
Jest to już 3-cia katastrofa 
B-36 na lotnisku w Fairchild 
w ostatnich 2ch latach. W dniu 
15go kwietnia 1952 zginęło 15 
lotników' w' katasrofie B-36, a 
w dniu 26go lutego bieżącego 
roku takiż bombowiec spłonął 
przy starcie bez wypadku w 
ludziach .

nie Niemcy i Austrię i mane­
wruje, aby nie dopuścić do 
pojednania między Francją a 
Niemcami. W Azji całe tereny 
od Japonii i Korei aż po połu­
dniowo-wschodnią Azję żyją 
w stałym kłopocie z powodu 
komunistycznych wysiłków 
ich zajęcia.
Indochiny

Przeciwko tym wysiłkom 
jest tylko jedna obrona, a 
mianowicie obrona złożona z 
wiecznej czujności, zdrowej 
polityki i wysokiej odwagi. — 
powiedział Dulles. Co do In­
dochin, to Dules powiedział, 
że istnieją tam 3 półniepod- 
ległe państwa, Vietnam, La­
os i Kambodża, którym Fran­
cja przyrzekła, że dostaną peł­
ną niepodległość. Stany Zjed­
noczone śledzą ten rozwój z 
dokładną uwagą i wielką 
sympatią. Dulles powiedział, 
że obecna krwawa wojna w 
Indochinach jest popierana 
przez Sowiety i czerwone Chi­
ny zgodnie z zasadami komu­
nistycznej polityki, ustalony­
mi przez Stalina w 1924 roku. 
Armia komunistyczna, wal­
cząca w Indochinach, była 
przeszkolona i wyposażona w 
czerwonych Chinach. Artyle­
rię i amunicję ta armia do­
stała z zakładów Skoda w 
Czechosłowacji.-
Groźba dla Filipin, Australii 
i Nowej Zelandii

Komunistyczna kontrola 
południowo wschodniej Azji 

wielką groźbę

Istnieje tylko jedna obrona
W Europie Rosja Sowiecka I

uchwyciła silną ręką wschód- j stanowiłaby

Wymusić Chcą 
Przyznanie 
Się Do Winy
Książę Kościoła 
Nie Załamał Się
Rzym. — Rozgłośnia waty­

kańska donosi, że kaci z Bez­
pieki mimo znęcań się nad 
uwięzionym Prymasem Polski 
kardynałem Stefanem Wy­
szyńskim, nie zdołali zmusić 
go do podpisania jakichkol­
wiek zeznań zawierających 
“przyznanie się do winy.”

Wiadomość powyższa, uzy­
skana tu drogą prywatną po­
twierdza poprzednie relacje o 
uwięzieniu kardynała Wy­
szyńskiego oraz o poddawa­
niu go nieustannym bada­
niom, mającym na celu zła­
manie woli Prymasa Polski 
i skłonienia go do podpisania 
zgóry przygotowanego proto­
kółu.
Sowieckie Metody Męczenia

Badanie świadków w oku­
powanych przez komunistów 
krajach, w tym w Polsce, od­
bywa się wedle metod stoso­
wanych w więzieniach sowie­
ckich. Metody te przewidują 
“preparowanie”, więźnia nie­
ustannymi przesłuchami i sto­
sowaniem “biernych” i “czyn­
nych” tortur. Pod “biernymi” 
torturami bolszewiccy kaci 
rozumieją pozbawianie więź­
nia możności snu. .umieszcza­
nie go w małej celi podziem­
nej, w której jest tylko tyle 
miejsca, że męczony musi bez 
przerwy stać, oślepianie jas- 
krawy>z światłe 4 żarówek 
elektryczriych, pozbawianie 
wody do picia oraz sporady­
czne głodzenie. Gdy to nie 
“skutkuje” znęcający się przy­
stępują do tortur “czynnych” 
(kopanie, odbijanie nerek, 
wybijanie zębów, wbij a n i e 
drzazg pod paznokcie itd.)
Prymasa Aresztowano 
We Wrześniu ub. r.

Watykan Miasto.—W zwią­
zku z podanym powyżej ko­
munikatem radia watykań­
skiego należy .przypomnieć, 
że kardynał Wyszyński usu­
nięty został przemocą przez 
agentów' Bezpieki.ze swojego 
pałacu w Warszawie We wrze­
śniu ub. r. Aresztowanie Pry­
masa Polski poprzedziła trwa­
jąca 12 godzin rewizja w jego 
rezydencji oraz w biurach ar­
chidiecezji warszawskiej. Po 
uwięzieniu Prymasa Polski 
reżim warszawski cynicznie 
ogłosił, że “kardynał Wyszyń­
ski został zwolniony z zajmo­
wanego stanowiska i że ze­
zwolono mu na wycofanie się 
w zacisze klasztorne na tery­
torium Polski.” Później kur­
sowały wielokrotnie pogłoski 
o przewiezieniu kardy n a ł a 
Wyszyńskiego z Polski do o- 
środka tortur — straszliwego 
więzienia sowieckiego Łubian­
ki w Moskwie.

dla Filipin, Australii i Nowej 
Zelandii, z którymi to pań­
stwami Stany Zjednoczone 
zawarły pakty wzajemnej po­
mocy.
Agresor nie może być 
w Narodach Zjednoczonych

Mówiąc o dopuszczeniu 
czerwonych Chin do Narodów 
Zjednoczonych, Dulles zwró­
cił uwagę na fakt, że N.Z. w 
dniu 1 lutego 1951 roku 44 
głosami do 7 uznały czerwone 
Chiny za winne agresji w Ko­
rei i wezwały je do wycofania 
z Korei swych wojsk inwazyj­
nych, czego komunistyczne 
Chiny dotąd nie uczyniły.

Taki reżym, który jest u- 
znanym za agresora, nie mo­
że być przyjęty do Narodów 
Zjednoczonych, bo byłoby to 
wbrew zasadom, na których 
ta organizacja jest zbudowa­
na.

Nasser Znowu 
Rządzi Egiptem

Kair, Egipt. (UP). — Pod­
pułkownik Abdee Gamal Nas­
ser znowu rządzi Egiptem, a 
prezydent Naguib jest tylko 
figurą. Aby zapobiec powtó­
rzeniu demonstracji po ulicach 

{ krążą czołgi i oddziały żołnie­
rzy. Nasser przywrócił cen- 

| zurę prasy.
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—To on—przemknęło jej przez myśl.
Gdy stanęła przed drzwiami mieszkania Leskich, drzwi 

te otworzyły się, i ukazał się w nich dr. Leski.
Panna Jarkowska upadła zemdlona na ziemię.

XI.
Palewicz nerwowym ruchem ukrył w rękawach mary- 

ńarki brudne mankiety koszuli i uśmiechnął się:
— Niewidzialne promienie?
— Właśnie o nie chodzi...
— Panie kapitanie, niewidzialne promienie, to brzmi 

jak paradoks, a jednak... Widzimy właściwie tylko jedną 
oktawę kolorów, od niebieskiego do czerwonego, ale w na­
turze istnieją jeszcze inne promienie, o których doniedawna 
nie mieliśmy pojęcia, istnieje oktawa promieni niewidzial­
nych, z tonami najbardziej wysokimi, t. zw. promieniami 
ultra-fioletowymi, aż do tonów najniższych, promieni infra- 
czerwonych. W optyce rzecz się ma podobnie jak i w aku­
styce, gdzie bywają również drgania tak szybkie, tony tak 
wysokie, że ich dosłyszeć niepodobna... W dziedzinie t. zw. 
promieni niewidzialnych dokonano w ostatnich czasach do­
niosłych wynalazków. N.p. w Niemczech zbudowano nie- 
dąwno przyrząd, wysyłający promienie ultra-fioletowe ta­
kiej energii, że pod ich działaniem wszystko fosforyzuje. 
Lśnią i świecą nawet materiały, jak np. papier...

— Czy uważa pan za możliwe — zapytał Porzelski — 
oddziaływanie tych promieni na większą odległość?

— Oczywiście. Zależy to od specjalnej długości fali 
i energii wysyłającej je.

— Zdaniem pana, możnaby takimi promieniami czy 
falami elektrycznymi wywołać na odległość pewne zmiany 
n.p. w funkcjonowaniu magnetu w motorach benzynowych, 
a raczej sparaliżować jego działalność?

— Teoretycznie w tej dziedzinie dopuszczalne są naj­
bardziej fantastyczne domysły... Przecież już dziś za po­
mocą specjalnych fal elektrycznych poruszać możemy na 
odległość motory, kierować dowolnie z ziemi aeroplany, 
szybującymi bez pilota w powietrzu. T. zw. telemechanika 
jest już dziś zupełnie znana. Nie jest więc rzeczą niepra­
wdopodobną, aby nie można było również zapomocą jakich 
specjalnych fal, czy, jak pan woli, promieni niewidzialnych, 
sparaliżować magneto, a więc wstrzymać działanie moto­
ru... Słyszał pan o naszym wielkim uczonym dr. Kleinie?

— Owszem słyszałeną i znam go nawet osobiście.
— Jestem uczniem dr. Kleina z berlińskiego uniwer­

sytetu. Bywałem również prywatnie w jego domu, gdzie 
dr. Klein w ścisłym gronie uczonych demonstrował swoje 
wynalazki. Pamiętam jeden, który nas wszystkich zadzi­
wił i wywołał różne komentarze. Dr. Klein w obecności kil­
ku osób skierował promienie, oczywiście właśnie t. zw. nie­
widzialne promienie, wysyłane przez zbudowany przez nie­
go przyrząd >o dziwnej konstrukcji, zbliżony nieco do reflek­
tora, a trochę do aparatu roentgeńowskiego, na pudełko za­
pałek, znajdujące się w odległości 10 metrów. W pewnej 
chwili pudełko zapałek wybuchło... Fakt ten stwierdziliśmy 
wszyscy, lecz dr. Klein nie chciał nam udzielić bliższych 
wyjaśnień swego wynalazku. Ma pan w tym najlepszy do­
wód, jakie ogromne możliwości istnieją w tej tajemniczej 
dziedzinie...
- — Czy dr. Klein wynalazek swój udoskonalił?

— Słyszałem, że nad tym pracował. Specjalność jego, 
to promienie infra-czerwone, które zdaniem jego przy od­
powiednim natężeniu i energii wywołać mogą nawet pro­
ces ciepła. Proszę pana, kto wie, czy bajka o zapalaniu pro­
chów na odległość, nie stanie się pewnego dnia rzeczywi­
stością, tak jak nią stało się radio, jak nią już dziś jest te­
lemechanika...

— Czy teoretycznie jest możliwość zabezpieczenia się, 
że tak powiem izolowania się, przed takimi promieniami 
czy falami elektrycznymi?

— Owszem... Weźmy naprzykład promienie tak zwa­
ne ultra-fioletowe. Posiadają one wielką energię chemiczną 
i.przenikają niektóre substancje stałe, jak naprzykład 
Kwarc, ale nie przechodzą przez zwykłe szkło, które uwa­
żamy przecież za przezroczyste...

— Bardzo to ważny szczegół — rzekł Porzelski w za­
myśleniu. /

Palewicz spostrzegł dopiero teraz, że Porzelski przez 
cały czas rozmowy stał oparty o futrynę okna, dla tej pro­
stej przyczyny, że w pokoju nie było drugiego krzesła. Zer­
wał się gwałtownie z jedynego stołka i zaczął się sumitować:
' — Panie kapitanie, najmocniej przepraszam, ale do­

prawdy taki jestem roztargniony... Proszę bardzo usiąść...
— Dziękuję panu — uśmiechnął się Porzelski. — Za­

raz będę musiał wyjść. Więc, Wracając do naszej sprawy, 
możemy liczyć na pańską współpracę?

— Bardzo jestem panu zobowiązany, panie kapitanie.
— Proszę się jutro zgłosić do Nagórskiego. Rozma­

wiałem z nim już o tym, i wtajemniczy on pana we wszystko. 
Tylko jest warunek...

— Słucham pana.
1 — Rzecz cała musi być zachowana w jak najściślejszej
tajemnicy. Nikt nie może dowiedzieć się, co pan robi w fa­
bryce! Słyszy pan? Nikt, absolutnie nikt!

— Rozumiem pana.
— Jest to sprawa bardzo ważna, mająca doniosłe, pań­

stwowe znaczenie, i musi być utrzymana w tajemnicy. Do­
stanie pan u Nagórskiego osobny pokój, całkowicie izolo­
wany, i wszystkie potrzebne przyrządy, jakie tylko pan za­
żąda. Sprawa jest pilna, pośpiech jest bardzo wskazany. 
CJhciałbym przed mym odlotem do Ameryki usłyszeć o ja­
kichś konkretnych rezultatach pańskich doświadczeń, a kto 
Ńfrie, może z nich skorzystać...

— Postaram się, panie kapitanie.
* — Ma pan jeszcze 10 dni’czasu. Bliższe szczegóły, któ­

re omówiłem dziś z Nagórskim, usłyszy pan jutro w fabry­
ce. Tu o tym mówić nie chcę. Mieszka pan jako sublokator 
w obcym mieszkaniu, gdzie i ściany mogą mieć uszy...

Porzelski mimowoli rozejrzał się po tych ścianach i spo­
strzegł przy tej sposobności straszliwe ubóstwo pokoju. By­
li to ciemna nora na poddaszu z tapczanem, zamiast łóżka, 
kulawym stołem i jednym krzesłem. Na ziemi, w rogu le­
żał stos różnych książek i rękopisów, pomieszanych zgod­
nie z brudnymi kołnierzykami. Na samym szczycie wy­
szczerzał ponuro bezzębną paszczę straszliwie podarty but, 
daremnie szukając swego towarzysza.

(Ciąg dalszy nastąpi) ’

i
Ii

ZWOLNIONY PRZEZ SOWIETY. — Żołnierz japoński po 9 la- 
tach przebywania w niewoli sowieckiej został zwolniony ostatnio 
i repatriowany do swego kraju wraz z grupą 529 innych jeńców. 
W mundurze i czapce rosyjskiej przybył on do Tokio, gdzie powi­
tała go na dworcu rodzina.

Ujawniono Niektóre Szczegóły 
Sprzęgania Obszaru Satelickiego
Po Raz Pierwszy Podano Wskaźnikowe Cyfry 

o Obrotach Polsko-Czeskich

Od Wczoraj 
Do Dzisiaj

(Dokończenie ze str. 1-ej) 
na eksplozja następnej bom­
by wodorowej za kilka tygo­
dni, siła zniszczenia będzie 
daleko jeszcze potężniejsza.

♦ <ł> 4>
Koła rządowe w Washing­

tonie są zdania, że Rosja nie 
posiada jeszcze takiej bomby 
wodorowej. Ale równocześnie 
są jednak przekonane, że prę­
dzej czy później Moskwa ta­
ką bombę wyprodukuje. A za­
równo Ameryka jak i Rosja 
już posiadają samoloty dość 
wielkie i dość szybkie, by ta­
ką H-bombę rzucić na jakie­
kolwiek bądź miasto na świę­
cie.

<?•
Stany Zjednoczone złożyły 

już publiczną deklarację, że 
gotowe są każdej chwili do 
rzucenia tej bomby atomowej 
na miasta rosyjskie skoro Ro­
sja kiedykolwiek zdecyduje 
się na nową agresję i użyje sił 
zbrojnych do zagarnięcia wła­
dzy nad światem.

4 4 +
To silne oświadczenie zo­

stało onegdaj złagodzone do­
datkowymi wypowiedziami 
z kół urzędowych, że Stany 
Zjednoczone nie dążą do wy­
wołania wojny wodorowo- 
atomowej, ale starają się 
przeszkodzić jej wybuchowi. 

4 * 4
Równocześnie Rosja i Sta­

ny Zjednoczone rozpoczęły 
wstępne rozmowy celem wy­
nalezienia sposobu możności 
stworzenia międzynarodowej 
wymiany informacji o pro­
dukcji atomowej celem nie 
dopuszczenia do wybuchu 
wojny atomowej, w myśl 
oświadczenia p r e z y d e nta 
Eisenhowera.

* + ♦
Doszliśmy bowiem do ta­

kiego stanu rzeczy, że czło­
wiek stanął wobec jasnego 
problemu, czy ma sam siebie 
zniszczyć, czy ma żyć w po­
koju. Ale problem ten nie 
jest łatwy do rozwiązania, 
gdyż jest połączony równo­
cześnie z kwestią, czy ma on 
żyć w wolnym świecie, czy 
też ma być w świecie komu­
nistycznym, a więc w jarzmie 
Moskwy.

4 4 +
Bowiem nie ma żadnej wąt­

pliwości, że Rosja będzie uży­
wała teraz groźby bomby wo­
dorowej do wymuszenia na 
Stanach Zjednoczonych przy­
jęcia komunistycznych wa­
runków pokoju dążących do 
czerwonego zalewu na cały 
świat.

Wyglądajcie 
Szczuplej

4894 14’/2_24tt

Wzór 4894
Sukienka ta nadaj e się szczegól­

nie dla tęższych pań. Może być 
z krótkimi lub dłuższymi rękawa­
mi. Do zrobienia użyć rayon kre­
py, tissue faille lub bawełnianego 
materiału.

Wzór 4894 można nabyć w wiel- 
.kościach 14%, 16%, 18%, 20%, 
22%, 24%. Na wielkość 16% po­
trzeba 4% jarda 39 cal. materiału.

Cena wzoru 35 centów. Należy- 
tość prosimy nadsyłać w srebrze 
lub w 3c znaczkach pocztowych, 
(lecz nie airmail). Z Kanady go­
tówkę.

Wypełnijcie ten kupon przy 
zamawianiu wzorów .adresu­
jąc: — Dziennik Związkowy 
1201 Milwaukee Ave., Chicago 
22, Illinois.

Imię i nazwisko —.............

Ulica

Stan ............... .. ~

Nr. Modelka -

Rozmiar (Size)

Warszawa. — Z okazji 7-ej 
rocznicy zawarcia układu o 
współpracy polsko - czeskiej, 
ujawniono niektóre szczegó­
ły sprzęgania obszaru satelic­
kiego. Podano przy tej okazji, 
iż toczą się rokowania mające 
na celu rozszerzenie współ­
pracy gospodarczej obu kra­
jów w dziedzinie inwestycji o- 
raz uzgadniania zakresu pro­
dukcji. M. in. ustalony będzie 
podział zadań w produkcji ob­
rabiarek, tak iż każdy z obu 
krajów ma się specjalizować 
w niektórych działach. Ma 
być także zawarte porozumie­
nie w sprawie obrotu uszla­
chetnionego, to znaczy iż oba 
kraje mają wzajemnie do­
starczać sobie niektóre półgo- 
towe artykuły dla wykończe­
nia.

Potwierdzono, iż Czechosło­
wacja dostarczyła Polsce 
kompletne urządzenie trzech 
wielkich elektrowni, w Mie- 
chowicach, Czechnicy i El- 
blągua a także urządzenie 
dwóch wielkich cementowni, 
Wiek II i Odra, oraz urządze­
nie walcowni metali koloro­
wych. Poza tym Czesi dostar-

Kraków. — Komunistyczny 
reżim warszawski przygoto­
wuje obecnie proces przeciw­
ko biskupowi Antoniemu Ba­
raniakowi, sufraganowi ar­
chidiecezji gnieźnieńskiej, u- 
więzionemu w październiku 
ubiegłego roku.

Pomimo iż przygotowania 
do procesu utrzymywane są w 
wielkiej tajemnicy, z przesłu­
chów policyjnych wynika, że 
pokazowy proces przeciwko 
biskupowi Baraniakowi może 
się odbyć w niedalekiej przy­
szłości.

Prokuratorzy warszawscy i 
władze policyjne zbierają “ob­
ciążające materiały” przede 
wszystkim w różnych więzie­
niach, gdzie trzymani są bez 
procesu uwięzieni księża, 
dawni współpracownicy Cari­
tasu, oraz członkowie Soda- 
licji Mariańskiej i Akcj Kato­
lickiej.

Gromadzone przez policję 
materiały obejmują nietylko 
ostatnie lata pracy biskupa

czają maszyn do przemysłu 
chemicznego, skórzanego, 
włókienniczego i tytoniowe­
go. Czesi są instruktorami w 
Tarchominie — dawnej fabry­
ce Spiessa, gdzie produkuje 
się penicylinę w zakładach 
zbudowanych przy pomocy 
kanadyjskiej (bezpośrednio 
po zakończeniu wojny). Czesi 
również są konsultantami 
przy budowie dużych browa­
rów w Warszawie i Lublinie, 
a także — projektowanej fa­
bryki mebli giętych.

Polska dostarcza Czecho­
słowacji agregatów wiertni­
czych i niektórych urządzeń 
mechanicznych dla kopalń. 
Instruktorzy polscy zatrud­
nieni są w czeskim budownic­
twie.

Po raz pierwszy od dawne­
go czasu podano chociażby 
wskaźnikowe cyfry o obro­
tach polsko-czeskich. Jeżeli 
przyjąć obroty te w roku za­
warcia umowy (1947) za sto, 
to osiągnęły one w r. 1949 po­
ziom 583 proc., w r. 1951 — 
816 proc., a w r. 1953 — 840 
proc.

Baraniaka na stanowisku su- 
fragana archidiecezji i współ­
pracownika uwięzionego kar­
dynała Wyszyńskiego, ale 
głównie okres, gdy ks. Bara­
niak był jednym z najbliższych 
współpracowników kardynała 
Hlonda przed wojną, w czasie 
wojny i po powrocie kardyna­
ła 'do Polski.

Z tego wynika, że pokazowy 
proces biskupa Baraniaka 
miałby za cel próbę poniżenia 
pamięci jednego z najwięk­
szych prymasów Polski, kar­
dynała Augusta Hlonda.

Biskup Antoni Baraniak a- 
resztowany był w związku z 
procesem przeciwko biskupo­
wi Kaczmarkowi, w czasie 
którego prokurator oskarżył 
biskupa Baraniaka o wysyła­
nie zagranicę szpiegowskich 
materiałów f raportów na 
szkodą demokracji ludowej. 
Aresztowanie nastąpiło 
wkrótce po aresztowaniu Pry­
masa Kard. Wyszyńskiego.

i
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ODTRUTKA NA GAZ. — Dr. Orville Miller (na lewo) i Paul 
Kiarian z Uniwersytetu Południowej Kalifornii w Los Angeles 
demonstrują zielsko, rosnące dziko w południowej Kalifornii, 
które jest doskonałą odtrutką (antydotum) na trujący gaz znany 
pod nazwą “GB” ,produkowany obecnie dla wojska w okolicy 
Denver. Gaz ten działa porażająco na nerwy i może zabić czło­
wieka w ciągu kilkudziesięciu sekund.

Reżim Przygotowuje Proces
Ks. Biskupa Baraniaka

Kobiety Brytyjskie 
Niewolnicami

Moskwa. — Kobiety brytyj­
skie są niewolnicami i więk­
szość z nich zajmuje się tylko 
kuchnią i dziećmi — stwier­
dza list Rosjanki Niny Maku- 
szinej, ogłoszony w “Izwie- 
stiach”.

Inna Rosjanka, Galowano- 
wa, w liście do “Izwiestii” do­
nosi, że jej mąż, bogaty Bry­
tyjczyk, zabronił jej wycho­
dzić z domu.

Listy te mają stanowić od­
powiedź rosyjską na zarzuty 
brytyjskie, iż władze sowiec­
kie nie pozwoliły na wyjazd 
z Rosji Rosjankom, które wy­
szły za mąż za Brytyjczyków 
i dały im ultimatum: albo roz­
wód, albo łagier. Rosjanki, żo­
ny Brytyjczyków, wybrały ła­
gier i zostały wysłane na Sy­
berię.

“Izwestia” twierdzą, że 
“doświadczenia” Rosjanek 
przekonały kobiety sowieckie, 
które wyszły za mąż za Bry­
tyjczyków, aby nie wyjeżdżać 
z Rosji do W. Brytanii.

“Izwestia” również wystą­
piły z zarzutem, że rząd bry­
tyjski zatrzymał pewną licz­
bę dzieci sowieckich, depor­
towanych z Rosji do Niemiec, 
a niektóre z nich wysłał do 
dominiów i kolonii.

Nowy Projekt 
Moskwy

Londyn. — Jak wynika z 
treści napływających tu ra­
portów dyplomatycznych, Ro­
sja Sowiecka myśli poważnie 
o zrealizowaniu planu Mote­
towa o ustanowieniu tak zwa­
nego systemu pan-europej­
skiego zabezpieczenia, jako 
moskiewskim “odpowiedniku” 
Europejskiej Wspólnoty 0- 
bronnej montowanej przez 
mocarstwa zachodnie. Projekt 
Motetowa,’ jak głosi prasa so­
wiecka, został “entuzjastycz­
nie przyjęty, poparty i przy­
jęty” przez komunistyczne 
reżymy w Polsce, wschodnich 
Niemczech, Czechosłowa c j i, 
Rumunji i na Węgrzech.

Jak Palić Papierosy
Atlanta. — Dr. Karl Jones 

mówi, że ludzie palący papie­
rosy powinni nie palić więcej 
jak połowę papierosa i resztę 
rzucić, a unikną chorób jakie 
mogą być spowodowane przez 
papierosy. Lepiej jeszcze jest 
palić papierosy filtrowane i 
przez cygarniczkę.

Gałązki Bzu
IRON-ON DESIGNS 

IN COLORS

Pi

7108

Wzór 7108
Śliczne wzorki do ozdobienia 

waszych domowych płócien jak 
ręczniki, poszewki, prześcieradła, 
nakrycia na komodę lub stolik. 
Wzorki te nie wymagają wyszy­
wania a przenosi się je na mate­
riał przy pomocy gorącego że­
lazka.

Wftr 7108 obejmuje 10 mo- 
wów: cztery 4x5 do 6x6%, sześć 
2%x3% cali.

Cena wzoru 25 centów. Należy- 
tość prosimy nadsyłać w srebrze 
lub w 3c znaczkach pocztowych, 
(lecz nie airmail). Z Kanady go­
tówkę.

ALICE BROOKS 
KATALOG 

Jest Do Nabycia
Nowy Katalog Robótek obej­

mujący wiele ilustracji ślicz­
nych wzorków do wyszywania 
płócien dzierzgania, szydełko­
wania, robienia (iekoracji w do­
mu, zabawek, rożnych podar­
ków nadto 10 łatwych do wy­
konania wzorków w katalogu.

Cena katalogu 25c. Przyślij- 
cie w srebrze lub znaczkach 
pocztowych, adresując DZIEN­
NIK ZWIĄZKOWY, 1201 Mil­
waukee Ave.. Chicago 22, 111.

Imię i Nazwisko .

Adres ................................

Miasto Stan............

No. Modelka

Polacy w Londynie Wyrazili Uznanie
Dla Polonii Am. i Jej Kongresu
Zebranie Publiczne w Denison House Uchwa­

liło Jednomyślnie Rezolucję w Tej Sprawie
Londyn (KW). — W dniu 

6 marca odbyło się w sali De­
nison House zebranie publicz­
ne, na które przybyli masowo 
Polacy, przebywający w Lon­
dynie. Przedmiotem zebrania 
było wysłuchanie sprawozda­
nia Adama Ciołkosza, czoło­
wego członka PPS i Rady Po­
litycznej z jego niedawnej po­
dróży do Stanów Zjednoczo­
nych i Kanady. W czasie tej 
podróży Ciołkosz między in­
nymi bawił także w Chicago i 
tu wygłosił kilka przemówień.

W Denison House w Londy­
nie Ciołkosz złożył publiczne 
sprawozdanie i odpowiadał na 
zadawane pytania, poczym 
zebrani uchwalili przez akla­
mację rezolucję.
Treść rezolucji:

“Polacy, zebrani w Londy­
nie w dniu 6 marca 1954 roku 
na wezwanie Polskiej Partii 
Socjalistycznej,

po wysłuchaniu sprawozda­
nia Adama Ciołkosza z jego 
pobytu w Ameryce,

zasyłają wyrazy wdzięczno­
ści Polonii Amerykańskiej i

Obchody 10-Lecia 
Niewoli Sowieckiej

Warszawa. — Reżim war­
szawski ogłosił, że “w związku 
z dziesięcio-leciem Polski lu­
dowej, trzy najwcześniej wy­
zwolone województwa: lubel­
skie, rzeszowskie i białostoc­
kie” mają przygotować wiel­
kie imprezy publiczne. Podo­
bne obchody mają być urzą­
dzone nieco później we wszy­
stkich województwach.

Już od roku reżim komuni­
styczny przygotowuje obcho­
dy “wyzwolenia Polski ludo­
wej” w nadziei, iż uroczysty 
charakter tych obchodów 
przyczyni się do przełamania 
oporu ludności polskiej. Ob­
chody będą się odbywać przez 
cały rok w różnych woje­
wództwach, gdyż wojska so­
wieckie “wyzwalały” Polskę 
stopniowo, starając się, by 
hitlerowcy niszczyli naród 
likwidując lokalne powstania, 
wzniecone przez agentów so­
wieckich. Społeczeństwo pol­
skie odnosi się do tych oficjal­
nych imprez “wyzwolenia Pol­
ski spod kapitalizmu” z obo­
jętnością i niechęcią, wiedząc 
dobrze, że wkroczenie czer­
wonej armii na teren Polski 
zapoczątkowało drugi okres 
niewoli narodu.

Londyńskiej za jej dorobek 
organizacyjny, za wytrwałość 
i solidarność, a przedewszyst- 
kim za utworzenie Kongresu 
Polonii Amerykańskiej i Kon­
gresu Polonii Kanadyjskiej i 
jego działalność na rzeca 
przywrócenia Polsce wolno­
ści, niepodległości i ustroju 
demokratycznego.

Zebrani wzywają Polonię 
Amerykańską i Polonię Kana­
dyjską do nieustawania w 
wysiłku, aż Polska odzyska i 
utrwali na nowo swą niepod­
ległość.

Zebrani zasyłają bratnie 
pozdrowienia Związkowi So­
cjalistów Polskich wr Stanach 
Zjednoczonych, jak również 
Polskiej Robotniczej Kasie 
Pomocy i Polsko Amerykań­
skiej Radzie Pracy oraz ży­
czenia dalszego pomyślnego 
rozwoju dla zwycięstwa 
wspólnej sprawy.

Niech żyje Polonia Amery­
kańska!

Niech żyje Polonia Kana­
dyjska!

Niech żyje Polska, wolna, 
niepodległa i demokratycz­
na!”
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KONFLIKT ARABSKO ŻYDOW­
SKI. — Pomimo apelu Stanów 
Zjednoczonych o zachowanie zim­
nej krwi, konflikt pomiędzy Izra­
elem, a światem arabskim zaostrza 
się z dnia na dzień. Na mapce re­
jon Gaza (1) gdzie nastąpiło star­
cie pomiędzy oddziałami egipski­
mi, a oddziałami Izraela, oraz re­
jon Scorpion Pass (2) gdzie za­
atakowanie autobusu Izraela i za­
mordowanie 11 pasażerów było po­
czątkiem obecnego napięcia.

NAJLEPSZEGO GATUNKU WM. A. ROGERS

SREBRO STOŁOWE

Gwarantowane Na Całe Życie 
Mogą Nabywać

C7VTFT NTCV

DZIENNIKA ZWIĄZKOWEGO 
po nura $X-20 k„p'X Ko^i.t

1 łyżka do zupy 2 łyżeczki do herbaty
1 widelec stołowy 1 widelec do sałaty
1 nóż stołowy z pustą rączką, ostrze z nieplamliwej stali

Oprócz powyższych już otrzymaliśmy dodatkowe srebro, 
do uzupełnienia kompletów, a mianowicie:

3 łyżki do podawania jarzyn .... $1.20 i 6 kuponów 
Nóż do masła i łyżeczka do cukru ••••••••••••••••••••••  $1.20 i 6 kuponów 
Chochelka do sosu ....................$1.20 i 6 kuponów 
Duża łyżka do jagód............................................$1.20 i 6 kuponów 
Widelec do wędlin $1.20 i 6 kuponów

Takich kompletów możecie nabywać—ile chcecie,
x na tych samych warunkach, więc w krótkim czasie 

możecie mieć komplet srebra na 6, 8 czy 12 osób.
JAK POSTĘPOWAĆ

Dzień po dniu wycinać kupony jak poniżej umieszczony, nume­
rowane, a gdy już macie 6 kuponów przyślijcie do Dziennika 
Związkowego lub przyślijcie kupony z należytością, a otrzyma­
cie swój komplet srebra i gwarancję. Na przesyłkę pocztową 
dołączyć trzeba 15c od kompletu

KUPON NA SREBRO STOŁOWE
No. 1362 30-go Marca, 1954 I

I
Za dołączone....^..«..M„ kuponów i gotówką proszę ml przysłać i

i
następujące sztuki srebra z gwarancją..........  ■

■
N az wlsko - — - —— ----- ---- ---— . • ■

1
Adres —-,T -T- --------------- ------- --- -  i

I
M13StO ZOM.,,,,,,,,,,,,,,, StSA......... WMM.n.M I
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Z Town of Lake
Posiedzenia w Sali Słowackiego pnr. 4758 So. 

Paulina Ulicy
Posiedzenia w sali Słowackiego, 

pnr. 4758 S. Paulina:
We czwartek, Igo kwietnia — 

Gniazdo 100 Sokolic.
W piątek, 2 kwietnia — Chór 

Lutnia.
W sobotę, 3 kwietnia — Unia 

Polskich iPekarzy 49 AFL. — Od­
dział 65 Związku Młodzieży Pol­
skiej na Ziemi Washingtona. — 
Dwór św. Jadwigi.

W niedzielę, 4go kwietnia, — 
Tow. Córy Wolności Grupa 2448 
ZNP. — Placówka 2 Stow. Wetera­
nów Armii Pol. — Posterunek 
Town of Lake PŁAW. — Polonia 
Society Gr. 3501 ZNP.

W poniedziałek, 5 kwietnia — 
Chór Filomenów.

We wtorek, 6 kwietnia — Tow. 
Córy Ameryki Gr. 286 ZNP. — 
Oddział 67 Zw. Młodzieży Pol. na 
Ziemi Washingtona.

Posiedzenia w sali Kościuszki, 
pnr. 1758 W. 48 ul.:

W piątek, 2 kwietnia — Tow. 
Białego Orła Gr. 2727 ZNP. — 
Klub Muzyków im. Chopina.

W niedzielę, 4 kwietnia — Klub 
Okręgu Maków Nr. 17 Z w. Podha­
lan.

W poniedziałek, 5 kwietnia — 
Tow. Jutrzenka Macierzy.

We wtorek, 6 kwietnia — Gmina 
39 ZNP.

Posiedzenia w sali Draniczarka, 
pnr. 4841 S. Racine:

W poniedziałek, 5 kwietnia — 
Gmina 123 ZNP.

Posiedzenia w sali Łączkowskich 
Rainbow Garden, pnr. 1425 W. 51:

We czwartek, 1 kwietnia — Po­
sterunek Sherman Nr. 27 PŁAW.

W piątek, 2 kwietnia — Klub 
Nowy Prąd.

W niedzielę, 4go kwietnia, — 
Tow. Najśw. Imienia Jezus Nr. 308 
ZPRK.

W poniedziałek, 5 kwietnia — 
Tow. Królowej Jadwigi Gr. 353 
Zw. Pol.

Posiedzenia w sali Szafrańca, pn. 
1509 W. 47 ul.:

W niedzielę, 4go kwietnia, — 
AMPOL.

Posiedzenia w sali Marty ki, pnr. 
4645 S. Honore:

W niedzielę, 4go kwietnia, — 
Tow. Gen. W. Sikorskiego, Grupa 
304 ZNP.

Posiedzenia w sali Kowalczyk, 
pnr. 4512 S. Marshfield:

W niedzielę, 4go kwietnia, — 
Kopiec Piłsudskiego Gr. 2833 ZNP.

Posiedzenia w sali Szymona Wie- 
ciecha, pnr. 1623 W. 38 pl.:

W niedzielę, 4 kwietnia — Klub 
Lipniczan z Górnej.

Zabawa Towarzyska Tow. 
Kosynierów T. Kościuszki 
Grupa 1983cia ZNP

Tow. Kosyniarów, Gr. 1983 NP, 
urządza zabawę towarzyską w 
niedzielę, 4go kwietnia po poł. w 
sali Modena. 1710 W. 51sza ul., 
na którą zapraszamy nie tylko 
członków z rodzinami ale i całą 
Polonię. Pani Antonina Twardosz 
jako przewodnicząca komitetu, 
przygotowuje wiele niespodzia­
nek aby ubawić uczestników. Po­
czątek o godz. 2ej po poł.

Zaproszenie Na Wieczorek Dla 
Inwalidów w Schronisku

Zarząd Korpusu Pom. przy Pla­
cówce Nr. 2 uprasza koleżanki 
o przybycie na wieczorek dla we­
teranów w Schronisku pnr. 1239 
N. Wood uly. w niedzielę, 4go 
kwietnia, o godz. 5ej po poł.

Do urządzenia tego wieczorku 
dla naszego żołnierza przyczyniła 
się również Plac. Nr. 2gi SWAP, 
zarząd Zw. Młodz. i Legion Mło­
dych Polek na Town of Lake. — 
Fr. Pęczkowska, prez. korp.; Mar. 
Madajewska, przew. wiecz.

Apel Centrali
Międzyorganizacyjnej

Centrala Międzyorganizacyjna 
na Town of Lake, przy której sku­
piają się polskie organizacje, kup­
cy, przemysłowcy i profesjonaliś­
ci, zaprasza wszystkie organizacje, 

które jeszcze do Centrali nie na­
leżą, ażeby nadesłały swoich repre­
zentantów na następne posiedze­
nie, które odbędzie się w drugi pią­
tek miesiąca, t.j. 9go kwietnia, o 
godz. 8 wiecz., w sali Jul. Słowac­
kiego, 1700 W. 48 ul.

Ponieważ przy Centrali istnieje 
wydział kupców, dlatego prosimy 
nowych kupców o przyłączenie się 
do nas, ażeby wspólnie opracować 
plan jak polepszyć warunki dla 
polskiego przemysłu i handlu, 
a także uchronić polskie dzielnice 
od napływu innej rasy. Do Cen­
trali może także należeć każdy kto 
pragnie pomóc dobrej sprawie i kto 
kocha wszystko co polskie.

Pamiętajmy, że Polonia na 
Town of Lake stanowi poważną 
grupę narodowościową i ma przed 
sobą wiele ważnych spraw do 
przeprowadzenia, czy to w zakre­
sie lokalnych ulepszeń, czy w spra­
wach społeczno-narodowych. Bez 
wątpienia, gdy będziemy zwarcie 
zorganizowani, silny głos Polonii 
na Town of Lake będzie miał zna­
czenie. Życie i rozwój Centrali wy­
maga ażeby wszystkie Polskie or­
ganizacje były reprezentowane. — 
Piotr Siorek, prezes; Jan Molek, 
sekr. prot.

Kwartalne Posiedzenie
Tow. Niepodległość

Tow. Niepodległość Gr. 768 ZNP, 
odbędzie kwartalne posiedzenie w 
poniedziałek, 12 kwietnia, w sali 
Jul. Słowackiego, 1700 W. 48 ul., 
o godz. 8 wieczorem. Ważne spra­
wy do załatwienia, przeto prosimy 
o liczne przybycie.

Po posiedzeniu “Smoker”, na 
który zaprasza wszystkich człon­
ków prezes Zarembski, i b. dyrek­
tor ZNP., p. S. Basiński. — Kle­
mens Zarembski, prezes; Jan Mo­
lek, sekr. prot.

Święcone Dla Członków 
Klubu Nowy Prąd

Klub Nowy Prąd urządza świę­
cone dla członków i sympatyków 
w Niedzielę Wielkanocną t.j. 18go 
kwietnia w sali Braci Łączkow­
skich “Rainbow Garden” pnr. 1425 
W. Slsza ul. Początek Święconego 
o godz. 8ej wieczór a następnie od­
będzie się zabawa taneczna. Pre­
zes Klubu Nowy Prąd p. Kazimierz 
Łączkowski i przewodniczący ko- 
mtetu p. Julian Tabisz zapraszają 
wszystkich członków i sympaty­
ków Klubu.

Zabawa Na Dobry Cel
Grono przyjaciół pana Grzego­

rza Bialicza wzięło się do pracy by 
pomódz mu w nieszczęściu, które 
go spotkało i postanowiło urządzić 
zabawę na jego dochód w sali 
Rainbow Garden pod nr. 1425 W. 
51st St. w sobotę, dnia 24-go kwie­
tnia, 1954, o godzinie 8-ej wiecz.

Ponieważ Bialic jest członkiem 
Tow. Kopiec Piłsudskiego, Grupa 
2833 ZNP a syn jego jest kasje­
rem Gminy 39ej ZNP, przeto spra­
wą tej zabawy zainteresowali się 
również dyr. Zarządu Centralnego 
mec. Władysław Paściak, prezes 
Gminy 39ej ZNP i wiceprezeska 
tej Gminy p. Katarzyna Budź, 
właścicielka gospody pnr. 5200 S. 
Western i przybyli na posiedzenie 
organizatorów tej imprez. Jest to 
dowodem, że zabawa ta dozna po­
wodzenia ponieważ zyska poparcie 
wszystkich Związkowców i Związ- 
kowczyń

Podczas tej zabawy będą rozdaine 
trzy cenne nagrody, któr- są jak 
następuje: Deep Fryer, Table Ra­
dio i Steam Iron. Te piękne i po­
żyteczne nagrody były ofiarowa­
ne na ten cel bezinteresownie 
przez naszego rodaka, który zaw­
sze służy Polonii w potrzebie pana 
Władysława Klash, który jest wła­
ścicielem składu Town of Lake 
Utilities. Jan Klash osobiście wrę­
czy te nagrody. Będą również da­
wane wejściowe nagrody a więc 
komitet prosi o zarezerwowanie 
sobie daty 24-go kwietnia na tą 
zabawę. — Komitet:— Stanisław 
Łączkowski, Sekretarz; Joe Pien- 
czak, Kasjer; Tadeusz Radosz, 
Przewodniczący.

Do Członków Tow. Kadetów Tad.
Gościuszki, Gr. 1689 ZNP

Wobec tego, że Święta Wielka-

SPRZEDAWAŁA SWOJE DZIECI. — Przed sądem policyjnym 
w Pittsburghu Nancy Black przyznała się, że oddala “pewnemu 
adwokatowi” czworo ze swoich siedmiorga dzieci, otrzymując za 
każde $100. Z lewej mąż oskarżonej Holton. Małżonkowie są 
oskarżeni o włóczęgostwo.

W

POBxlALI SIE PO 57 LATACH. — William Wittick, lat 93 po­
ślubił niedawno Julię Leekley, lat 78 w Kenilworth, Ill. William 
kochał się w Julii jeszcze w 1897 roku, lecz ponieważ wówczas 
małżeństwo nie doszło do skutku, ożenił się on z inną kobietą, 
która zmarła przed kilku miesiącami. Wierny dawnej swej miłości , 
odszukał on Julię i postarał się o jej rękę i tym razem już bez 
przeszkód stanęli “młodzi” na ślubnym kobiercu. Wittick twierdzi, 
że jest najstarszym żyjącym członkiem klubu Kiwanis.

Wiceprezeska Dymek Zainstalowała 
Zarząd Wydz. Kobiet Okr. 12-go ZNP 
Wzywała Do Energicznej Pracy w Przedsej­

mowym Konteście Werbunkowym
Posiedzenie Wydziału Kobiet 

Okręgu 12-go ZNP, odbyło się w 
środę 24-go marca, w sal Kościu­
szki pnr. 1758 W. 48-ma ulica. Po­
siedzeniu przewodniczyła Komi- 
sarka p. Maria L. Gierut a sekre­
tarzowała p. Adela E. Clark.

Po sprawdzeniu listy delegatek 
okazało się że, reprezentowane by­
ły Gmina 23-79; 80; 123; 139 i 143- 
cia. Delegatka Gminy 2-ej pna. 
B. W. Leśniak, była usprawiedli­
wiona spowodu śmierci ojca i jej 
choroby.
Sprawozdania Urzędniczek

Sprawozdanie Urzędniczek — 
Komisarka p. M. L. Gierut, była 
wraz z urzędniczkami odwiedzić 
zwłoki śp. Skarżyńskiej, matki 
podkomendantki Grona Instr. 
Dhny Irki Skarżyńskiej; na Insta­
lacji Gm. 79-ej; na Instalacji W. 
K. Okr. 13-go; na Walnym Zebra­
niu Stow. Obozu; na posiedź, i in­
stalacji Stow. Dóbr., wraz z pania­
mi Wydz. Kobiet odwiedziła zwło­
ki śp. W. Leśniak, ojca dyr. W. K. 
,pny. B. W. Lesniak; na posiedzeniu 
prez. i sekr. Okr. 12-go ZNP.; na 
posiedzeniu prez. i Sekr. Okr. 12-go 
i 13-go wsprawie manifestacji; 
przy zbiórce na “Czerwony Krzyż” 
w Manufacturers Banku i na po­
siedzeniu sub-komitetu fantów na 
zabawę Stow. Dóbr. Dalej spra­
wozdania zdały wicepr. P. Stranc; 
Sekr. A. E. Clark i skarb. Z. Wit­
kowska, które zostały przyjęte.

Krótkie sprawozdania ze swych 
czynności oraz mających się odbyć 
uroczystości Rubinowych Jubileu­
szów Gmin zdały następujące de­
legatki — 23 — Z. Jabczyńska; 79 
— A. E. Clark; 80 — Z. Witkow­
ska; 123 — P. Stranc; 139 — Z. 
Chmiel i 143 — S. Pyra.
Komitety

Na Nowe Sprawy, Komisarka 
zamianowała następujące Komite­
ty na rok 1954—

Komitet Rozwoju — P. Stranc, 
przew. K. Budź; Z. Jabczyńska; M. 
A. Majka; Z. Witkowska; S. Pyra 
i M. Leśniak.

Komitet Budżetu i Rewizji Ksią­
żek — B. W. Leśniak, przew. K. 
Spisak i M. A. Majka.

Delegatki Do Obozu — M. L. 
Gierut; R. Kogut; K. Spisak; S. 
Pyra i P. Stranc.

Komitet Zabaw — R. Kogut, 
Przew.; K. Spisak; Z. Chmiel; S. 
Giertuga; A. E. Clark; B. W. Leś­
niak i M. A. Majka.

Komitet Młodzieży — S. Pyra, 
przew.; M. Leśniak; K. Budź; Z. 
Jabczyńska i Z. Chmiel.

Komitet Kulturalno-Oświatowy 
i Obywatelski — M. A. Majka, 
przew.; B. W. Leśniak; Z. Witkow­
ska; K. Spisak; K. Budź* S. Gier­
tuga i M. Leśniak.

Po załatwieniu mniej ważnych 
spraw, Kom. M. L. Gierut, odro­
czyła posiedzenie do środy 28-go 
kwietnia, prosząc obecnych do za­
jęcia miejsca przy suto zastawio­
nym stole przez komitet zabaw i 
gospodynie sali posiedzeń p. S. 
Kendzierską.

Po spożyciu smacznej kolacji, 
przystąpiono do wykonania krót­
kiego, lecz pięknego programu in­
stalacyjnego. Spowodu iż Wicepr. 
Z. C. p. F. Dymek musiała nas o- 
puścić wcześniej ażeby udać sięłma 
wyborcze posiedzenie Kongresu 
Polonii, Komisarka poprosiła p. 
Wicepr. F. Dymek do odebrania 
przysięgi od nowej administracji 
wskład której wchodzą p. P. 
Stranc, Wicepr.; A. E. Clark, Sekr. 
i Z. Witkowska, skarb.
Mowa Wiceprezeski Dymek

Wiceprezeska p. F. Dymek, w 
swym dłuższym i pięknym prze­
mówieniu złożyła podziękowanie 
za piękną pracę Wydziału Kobiet 
Okr. 12go, dalej przedstawiła 
warunki oraz nowy kontest, który 
wydał Z.C. z okazji Diamentowego 
Jubileuszu, apelowała do pań o 
wzięcie jak najliczniejszego u- 
działu w obecnym konteście gdyż 
nagrody są bardzo cenne a mia­
nowicie za zdobycie nowych czło- 
ków na ogólne ubezpieczenie — 
$30,000, podróż do Miami Floryda 
i życzy ażeby było jak najwięcej 
kontestantek, które wyjadą do Flo­
rydy, także apelowała p. Wice­
prezeska do pań delegatek, ażeby 
postarały'się o jak najwięcej kwe- 
starek w obrębie swojej Gminy 
podczas Manifestacji Trzeciego 
Maja, tak ażeby zbiórka tegorocz­
na była jak największa. Cel jest 
szlachetny i godny naszego po­
parcia. Na zakończenie p. Wice­
prezeska złożyła gratulacje nowe­
mu zarządowi, życząc jak najwy­
datniejszej współpracy dla dobra- 
naszej organizacji i Polski. Prze­
mówienie p. Wiceprezeski zostało 
wynagrodzone burzą oklasków.

Telegramy z życzeniami nade­
słali, Dyrektorka ZNP. p. A. Zdu­
nek; Komisarka Okr. 13go p. Ro­
zalia Wójcik i Dyrektorka ZNP. p. 
W. Paściak.

Goście

Dalej przemawiali i składali 
życzenia zgodnej i harmonijnej 
współpracy, oraz jak najlepszego 
rozwoju i zdobycia podróży do Flo­
rydy — Komisarz Okr. 15-go p. J* 2 * 1. 
Ziemba; Komisarka Okr. 15go p. 
W. Maćkowiak; p. B. Rudzińska, 
wiceprez. Gr. 922 ZNP. z E. Chica­
go, Ind.; Komisarz*Okr. 12go p. 
M. Mokrzycki, który złożył swe­
mu Wydziałowi Kobiet na czele z 
Kom. M. L. Gierut, słowa uzna­
nia za piękną kooperację i współ­
pracę z nim; wiceprezeska Wy­
działu Kobiet Okr. 12 p. P. Stranc; 
była wydziałowa p. H. Wasilew­
ska, prezes Gm. 2-ej p. J. Ogrod­
ny; Prezes Gm. 79ej p. J. H. Gajda; 
adjutant protokołowy Okr. Igo 
SWAP. p. W. Szeląg; długoletnia 
prezeska Gf. 2244 p. Apolonia 
Kmak; Wiceprezeska Gm. 80ej p. 
Br. Górecka; i przew. Kom. Spor­
tu Dh. S. W. Józefiak. Obecna 
była także wiceprezeska Gm. 79ej 
p. E. Andrzejewska. Podzięko­
wanie za piękną współpracę i ko­
operację przez 221at we Wydzia­
le Kobiet złożyła Komisarka Gie­
rut, pani K. Buczek, prosząc o pa­
mięć i pomoc gdy tego zajdzie po­
trzeba. Pani K. Buczek, przyrze- 
kła swoją kooperację i współpracę 
z Wydziałem Kobiet ponieważ, 
praca ta, była naprawdę piękną

nocne przypadają w trzecią nie­
dzielę kwietnia, miesięczne posie­
dzenie Tow. Kadetów im. T. Koś­
ciuszki, Gr. 1689 ZNP zostało prze­
łożone na niedzielę, 25go kwiet­
nia i odbędzie jak zawsze w sali 
Kościuszki pnr. 1756 W. 48ma ul.

Święcone Kółka K. Brodzińskiego 
Grupa 962 ZNP

Kółko K. Brodzińskiego, Gr. 962 
Związku Narodowego Polskiego, 
urządza Święcone połączone z za­
bawą dla członków i sympatyków 
towarzystwa w niedzielę, 25go 
kwietnia w sali Braci Łączkow­
skich “Rainbow Garden” pnr. 1425 
W. 51sza ul. Początek o godz 5-ej 
wieczór.

45 Lecie Gniazda 133 Sokolic 
Grupa 1141 ZNP.

Gniazdo 133 Sokolic, Gr. 1141 
ZNP., obchodzi uroczystość 45cio 
lecia, która odbędzie się 25 kwie­
tnia, b.r. Uroczystość rozpocznie 
się nabożeństwem o godz. 10:30, 
w kościele św. Jana Bożego, 52 i 
Throop ul. W następną niedzielę,
2 maja, Msza święta za zmarłe 
członkinie. Na obie Msze św. za­
praszamy Towarzystwa i wszystkie 
członkinie, oraz przyjaciół naszych.

Bankiet Jubileuszowy odbędzie 
się 25 kwietnia, w sali Syrena, 1825 
W. 47 ul., po południu, o godz. 5:30 
punktualnie. Prosimy publiczność 
o przybycie na bankiet i zabawie­
nie się z hami. — Za Kom. J. So­
bieraj Rutkowska, prez.; W. Czi- 
szewska, sekr.

Święcone Klubu Kujawiaków
Klub Kujawiaków urządza Świę­

cone dla członków połączone ż za­
bawą taneczną w sobotę, Igo ma­
ja w sali “Rainbow Garden” pnr. 
1425 W. 51sza ul. Początek o go­
dzinie 8ej wieczór. Prezes Klubu 
Edward Łączkowski i przewodni­
czący komitetu J. Siorek zapra­
szają wszystkich członków z ro­
dzinami i sympatyków.

Święcone i Zabawa 
Oddziału Gdańsk

Oddział Gdańsk Ligi Morskiej 
urządza Święcone połączone z za­
bawą w sobotę, 15go maja, o go­
dzinie 8ej wieczór w sali Rainbow 
Garden pnr. 1425 W. 51sza ul. Pre­
zeska Oddziału Janina Waliszew- 
ska i przewodnicząca komitetu Ma­
ria Stróż zapraszają wszystkich 
członków z rodzinami i wszyst­
kich Ligowców i Ligowczynie.

pracą. Dalej Komisarka złożyła 
wyrazy uznania Dyr. W. K. p-nie. 
B. W. Leśniak, za piękny kwiat, 
który zdobił stół instalacyjny 
oraz za śliczne bukieciki, które by­
ły wręczone urzędniczkom, preze­
som gmin i gościom.. Był to piękny
i przez urzędniczki wielce ceniony 
gest ■, za co tą drogą wyrażamy 
serdeczne podziękowanie dyr. p. 
B. W. Leśniak. ,

Komisarz Okr. 15go ZNP. p. 
J. Ziemba, zaprosił Wydział Ko­
biet na 15-lecie Okręgu na 26go 
września do Gary, Ind.

Komisarka M. L. Gierut, przed­
stawiła obecne dzielne wydziało­
we — Z. Jabczyńską, Z. Witkow­
ską, S. Pyra, Z. Chmiel, W. Wisz 
i G. Gajda.

Na miłej pogawędce spędzono 
wieczór instalacyjny. — Maria L. 
Gierut, Komisarka W. K.; Adela 
E. Clark, sekr.

Z Życia Towarzyskiego Polonii

Komedia “Serca w Mundurach” 
Będzie Powtórzona w Sobotę Wiecz.
Sztuka Ta Ogromnie Się Podobała Więc Bę 

dzie Jeszcze Jedno Przedstawienie
Publiczność znakomicie się ba­

wiła na obu przedstawieniach 
doskonałej komedii Napoleona 
Sądku pt. Serca w Mundurach w 
ubiegłą niedzielę, przeto Tow. 
Scena Polska Gr. 2768 ZNP, które 
sztukę te wystawiało, postanowiło 
sztukę tę powtórzyć w sobotę 3 
kwietnia w Audytorium Św. Trój­
cy o godzinie 8-ej wieczór. Wobec 
krótkiego czasu do przedstawie­
nia, nie będzie biletów w przed­
sprzedaży jak zawsze, tylko w 
sobotę na dwie godziny przed 
przedstawieniem bilety będzie 
można nabywać przy kasie przed 
Audytorium.

Uruchomione będą dwie kasy 
tak że ścisku przy kasach nie bę­
dzie i wszyscy wygodnie będą 
mogli zakupić bilety przed przed­
stawieniem. Nadmienia się że 
cena biletów będzie zniżona i 
wszystkie bilety będą w cenie 
$1.25.

Powtórzenie tej sztuki umożli­
wi wszystkim bywalcom teatral­
nym zobaczenia tej doskonałej 
komedii w świetnej obsadzie ak­
torskiej, bardzo starannie przygo­
towanej przez reżysera Kazimie­
rza Majewskiego i Halinę Majew­
ską Waydową. W komedii tej 
występują pp. Halina Majewska

Halina Majewska — Waydowa 
Waydowa, Stanisława Szymańska, 
Ludmiła Zarembianka oraz pp. 
Zygmunt Kosakowski, Mieczysław 
Kwiatkowski i Ryszard Rerych.

Specjalnie nawawia się na wy­
branie się na to przedstawienie te 
osoby które dawniej stale uczęsz­
czały na polskie przedstawienia 
lecz ostatnio zaprzestały uczęsz­
czać na przedstawienia ponieważ 
nudziły się na nich i nie dostały 
tego czego po szumnej reklamie 
się spodziewały.

Sztukę lę również powinni zo­
baczyć wszyscy polscy żołnierze 
ponieważ przypomną sobie wiele 
scen z własnej wojaczki, które 
świetnie zostały przez autora pod­
patrzone i z wielkim humorem 
przedstawione.

Tow. Gdynia Gr. 2404 ZNP Przystępuje 
Energicznie Do Pracy Organizacyjnej

Na posiedzeniu Tow. Gdynia 
Gr. 2404 ZNP jakie odbyło -się we 
czwartek 18go marca, podjęto sze­
reg ważnych uchwał jak i wybra­
no nowy zarząd.

Wyborom przewodniczył kasjer 
Gminy 178 ZNP p. Wm. J. Szepie- 
towski, który wygłosił świetne 
przemówienie, zachęcając człoń- 
ków Gr. 2404 ZNP do większych 
wysiłków w pracy związkowej jak 
i w powiększeniu szeregów Gru­
py. Na skutek przemówienia, 
członkowie przyrzekli wziąć się 
energicznie do pracy werbunko­
wej w celu powiększenia szeregów 
Gr. 2404 ZNP. Pan Piotr Toczy- 
łowski pierwszy poparł słowa czy­
nem, zapisując zaraz po posiedze­
niu trzech nowych członków do 
Grupy 2404.

Do zarządu weszli następujący: 
— Józef Bielawski, prezes; Stani­
sław Sosnowski, wiceprezes; Kon­
stancja Kijak, wiceprezeska; Ju­
lian Wojnowski, sekr. fin.; Jan 
Filipak, sekr. prot.; Józef Glen, 
kasjer; Piotr Toczyłowski, mar­
szałek; Rada Gospodarcza — Piotr

Tow. Synowie Wolno­
ści Gr. 694 Z. N. P. 
Urządza Zabawę

W niedzielę, 4go kwietnia, o go­
dzinie 2-ej po południu, Tow. Sy­
nowie Wolności Gr. 694 ZNP. u- 
dządza zabawę towarzyską, w sali 
Ironsides pnr. 1245 N. Washtenaw 
Ave.

Komitet, który się składa z 
wszystkich delegatek Tow. Syno­
wie Wolności do Gminy 3ej, a na 
czele którego stoją Zofia Per- 
lińska, przewodnicząca i Lucille 
Turbak, wicepr zewodnicząca, 
zwraca się szczególnie do człon- 
kó:w, z apelem o 100 procentowe 
powarcie tej zabawy, przez przy­
bycie i wzięcie udziału w zaba­
wie.

Również uprasza się członków o 
zdobycie lub też ofiarowanie fan­
tów na naszą zabawę. Prezes Ma­
rian Śliwa popiera apel Komitetu, 
zwłaszcza dla tego, że Synowie 
Wolności urządza tylko tą jedną 
zabawę towarzyską tego roku.

Komitet, wraz z prezesem M. 
Śliwą, zaprasza Brać Związkową o 
przybycie na naszą zabawę towa­
rzyską. Bilety po bardzo przy­
stępnej cenie.

Członkowie na tą zabawę mo­
gą złożyć na ręce przewodniczą­
cej Z. Perlińskiej, 2958 N. Ham­
lin Ave.: na ręce wice przewodni- 
czątej, Lucille Turbak, 2637 W. 
Hirshcch ul., lub komitetowi w 
dzień zabawy.

Toczyłowski, Domicella Wyrwicka 
i S. Sbsnowski.

Przysięgę od nowej administra­
cji odebrał skarbnik Gm. 178 
ZNP p. Wm. J. Szepietowski, wy­
rażając radość że tak dzielny za­
rząd przewodniczył będzie dalszej 
pracy tej zasłużonej Grupy Związ­
kowej.

Kapela Victory 
Wystąpi w Pochodzie 
Majowym

Kapela przyjęła zaproszenie na­
desłane przez Wydział Oświaty 
Z.N.P. z panią Franciszką Dymek 
na czele, wzywając Kapelę do 
wzięcia udziału w obchodzie Kon­
stytucji 3go Maja, jaki się odbę­
dzie w niedzielę, 2 maja, w parku 
Humboldta.

Próby Kapeli odbywają się w 
każdy wtorek, o godzinie 8 wie­
czorem w sali pnr. 1143’W. Chi­
cago Ave. Obecność wszystkich 
Członków Kapeli na tych kilku 
próbach przed wymarszem jest 
stanowczo wymagana.

Za komitet — J. Krawczyk, R. 
Satala, Błażej Beć, J. Stasik.

St. Louis Kutis i New 
Yorkers w Finale 
o Puchar Dewar

W ubiegłą niedzielę odbyły się 
półfinałowe rozgrywki o krajowy 
puchar “Dewar”, który od ubie­
głego roku znajduje się w posia­
daniu Falcons.

W grupie zachodniej St. Louis 
Kutis pokonali w Los Angeles, na 
Stadionie Ranco Cienega, Los 
Angeles Scots 1:0 i zakwalifiko­
wali się do finału.

W grupie wschodniej New York 
Americans pokonali na własnym 
boisku Castle Shannon, z Pitts- 
burgha, Pa. 3:0 i na skutek tego, 
że w obu meczach zdobyli ogólny 
wynik 4:3, zakwalifikowali się do 
finału.

Pierwsze finałowe spotkanie 
pomiędzy St. Louis Kutis i New 
Yorkers będzie rozegrane w dniu 
11 maja.

Zabawa Pol. Am. 
Rady Pracy i Pol. 
Rob. Kasy Pomocy

Polsko Amerykańska Rada Pra­
cy wspólnie z Okręgiem 14-tym 
Polskiej Robotniczej Kasy Pomo­
cy, urządza w piątek, dnia 2go 
kwietnia, zabawę towarzyską w 
błękitnej sali Weteranów Armii 
Pol., 1239 N. Wood ul., na któ­
rą zapraszamy delegatki i delega­
tów wraz z rodzinami.

Również mamy zaszczyt zapro­
sić przyjaciół i sympatyków spra­
wy robotniczej.

Komitet przygotował wiele 
niespodzianek, dużo pięknych i 
cennych nagród. Początek o godz. 
7:30 wieczorem.

Komitet Zabawy: — Wincenty- 
na Wieczorek, przew.; Helena 
Kuźniewicz; Karolina Zelek, Ma­
ria Rzeszot, Maria Lapkiewicz, 
Michał Kot, Franciszek Rokicki i 
Henryk Mielczarek. — J. K. Wie­
czorek, prezes; W. Pypno, sekr.

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu pol­
skiego do milczenia, 
‘Dz. Związkowy” jest 
jedynym jego wolnym 
głosem.

|Z Wydziału Kobiet 
Okręgu 13-go Z. N. P.

Posiedzenie Wydziału Ko­
biet Okręgu 13go ZNP. odbę­
dzie się we czwartek 1-go 
kwietnia b.r. w Restauracji 
Lenarda pnr. 1307 Milwaukee 
Ave. Początek o godzinie 8ej 
wieczorem.

Bardzo ważne sprawy do 
załatwienia tyczące się Sejmi­
ku, który się odbędzie w nie­
dzielę, 25go kwietnia b.r. w 
sali Słowika Milwaukee Ave., 
róg Belmont Ave. Obecność 
wszystkich delegatek pożąda­
na.—Komisarka Okręgu 13go 
Rozalia Wójcik; Eleonora 
Tragarz, sekr.

Posiedzenie Komitetu 
Rozwoju Gm. 39 ZNP

Komitet Rozwoju przy Gmi­
nie 39 na rok 1954 odbędzie 
swoje pierwsze posiedzenie 
wspólnie z administracją Gmi­
ny w środę, dn. 31-go marca, 
w sali Kościuszki, 48 i So. 
Wood ul.

Na posiedzeniu będą oma­
wiane warunki nowego kon- 
testu, oraz wycieczka do Flo­
rydy, jaką urządza Zarząd 
Centralny i inne nader ważne 
sprawy, przeto zapraszamy na 
to posiedzenie nie tylko człon­
ków komitetu i administracji, 
ale wszystkich organizatorów, 
urzędników Grup i wszyst­
kich tych, którzy interesują 
się sprawami związkowymi, a 
którym dobro i rozwój or­
ganizacji leży na sercu.

Początek posiedzenia o go­
dzinie 7:30 wieczorem. — Jan 
Marzec, przewodniczący; Józef 
Cieślak, sekretarz.

Z Gminy 123-ej ZNP
Posiedzenie Gminy 123ej 

ZNP odbędzie się w ponie­
działek, 5go kwietnia, o go­
dzinie 8ej wieczorem punk­
tualnie.

Obecność wszystkich pań 
delegatek i panów delegatów 
jest bardzo pożądana, spowo­
du ważnych spraw do załat­
wienia.—T. Paczyński, pre­
zes; S. Koszola, sekr.

Z Gminy 87-ej Z. N. P.
Zawiadamia się wszystkich 

delegatów i delegatki, że mie­
sięczne posiedzenie Gminy 87 
ZNP odbędzie się w piątek, dn. 
2-go kwietnia, w sali Śt. Woź­
niaka, 2258 W. 19 ul., począ­
tek punktualnie o godz. 8 wie­
czorem.

Ponieważ jest wiele waż­
nych spraw do załatwienia, 
przeto uprasza się wszystkich 
delegatów i delegatki o przy­
bycie.

Delegaci proszeni są także 
podać nazwiska pań i panie­
nek, które chciałyby zająć się 
kwestą w niedzielę, 2-go ma­
ja, prezesowi Gminy p. S. Woź­
niak, 2258 W. 19-a ul. lub se­
kretarzowi Gminy p. -S. Wę­
grzynowi, 2059 W. 19-a ul.— 
St. Woźniak, prezes; St. Wę­
grzyn, sekr. 29-30-31-1-2

Jan Deptuła, Prez. Gr. 
1426 ZNP w Szpitalu 
Na Skutek Wypadku

Dzielny długoletni prezes 
Gr. 1426 ZNP p. Jan Deptuła, 
zam. pnr. 2044 Homer Ave., 
znajduje się w szpitalu od dnia 
26go lutego na skutek nie­
szczęśliwego wypadku. Pod­
czas pracy swej p. Deptuła 
odniósł poważne obrażenia, 
połamania kilku żeber jak i 
zgniecenia stopy u nogi, któ­
rą musiano mu częściowo am­
putować.

Prezes Deptuła znajduje się 
obecnie w szpitalu Alexian 
Brothers, pnr. 1200 W. Belden 
Ave., pokój nr. 324. Na posie­
dzeniu Gminy 178 ZNP wy­
rażono serdeczne życzenia 
szybkiego powrotu do zdro­
wia prezesa Deptuły, który 
tak chlubnie zapisał się do­
tychczas w naszej pracy or­
ganizacyjnej.

PODWÓJNIE DZIAŁAJĄCA OLGA NA 
BÓLE MIĘŚNI

Straszne boleści z powodtf bólów mię­
śniowych, wywołanych przesileniem, 
naciągnięciem i innymi zewnętrznymi 
przyczynami, usuwa SZYBKO podwój­
nie działający płyn, nie tłuty. wy­
godny w użyciu PAIN EXPELLER 
(marka ochronna, odrzucajcie naśla­
downictwa). Pierwsze: Nadzwyczajna 
podniecająca akcja szybszej cyrkula­
cji świeżej krwi do’i od miejsc obola­
łych, pomagająca do usuwania prze­
szkód w obiegu. Drugie: Prawie na­
tychmiastowa USUWAJĄCA BÓL AK­
CJA, daje godziny wytchnienia, przy­
jemnego ciepła. Wcierajcie mocno, nie 
może poparzyć normalnej skóry. Prze­
szło 15,000,000 butelk sprzedaje, do­
wodzą niezwykłej skuteczności. We 
wszystkich aptekach, tylko 50c.

Za Pomocą Pain-Expeller

Kalendarzyk Zabaw
SOBOTA, 3 KWIETNIA

Klub Powiat Krosno urządza 
zabawę towarzyską w sobotę, 3go 
kwietnia, w dolnej sali Domu 
ZKM, 1401 W. Superior ul., na­
rożnik Noble, początek o godz. 
7:30 wieczorem. Komitet posta­
rał się o bardzo cenne nagrody i 
razem z zarządem prosi całe człon­
kostwo z przyjaciółmi i znajomy­
mi o przybycie. Przewodnicząca 
komitetu, Gertruda Pinkos, wice­
prezeska i Edward Pankowiak, 
prezes, serdecznie zapraszają 
wszystkich na tę zabawę.

NIEDZIELA, 4 KWIETNIA
Tow. Synowie Wolności, Gr. 694 

ZNP. urządza zabawę towarzyską 
w niedzielę, 4go kwietnia 1954 r., 
o godz. 2ej po południu, w sali 
Ironside Post., pnr. 1245 N. Wash­
tenaw ave. Wiele pięknych nagród 
oraz nagrody wejściowe. Wszyst­
kich członków i członkinie oraz 
przyjaciół i sympatyków serdecz­
nie do współudziału zaprasza — 
Zarząd i Komitet.

Klub Parafii Jedlice urządza 
zabawę towarzyską, w niedzielę, 
4-go kwietnia, o godzinie 2:30 po 
południu w sali Jedność, 2300 S. 
Whipple ul. Piękne premie oraz 
dużo niespodzianek. Dochód na 
dobry cel, więc godny poparcia. 
Prosimy kluby, towarzystwa oraz 
przyjaciół o wzięcie udziału. — 
Maria Siek, prezeska; Stef. Stani­
szewska, sekr. prot.; Hel. Beli- 
nowska, kasjer i przew.

Tow. Z g r o m a dzenie Polskiej 
Chorągwi ,Gr. 1424 ZNP., urzą­
dza zabawę towarzyską w niedzie­
lę, 4go kwietnia, w sali Wetera­
nów (Leszczyński), 2532 W. Ful­
lerton ave., o godz. 2ej po poł. Ko­
mitet serdecznie zaprasza wszyst­
kie przyjaciół i sympatyków. — 
S. Tylicka, prezeska; B. Wierczy- 
rzewska, E. Kemnitz i H. Woje­
woda komitet; F. Kemnitz, sekr.

Klub Pcim Nr. 144 ZKM urzą­
dza zabawę towarzyską w niedzie­
lę, 4go kwietnia, w sali Moskal’s 
Hall, 831 N. Ashland ave., o godz. 
2:30 po poł. Prosimy wszystkich 
członków i członkinie oraz przy­
jaciół Klubu o przybycie.—Maria 
Niedośpiał, przew.; M. Dętkiewicz, 
sekr.

W ażneZawiadomienie 
Dla Członków 
Gr. 1820 Z. N. P.

Popularne i szybko rozwijają­
ce się Tow. Gwiazda Wolności, 
Gr. 1820 ZNP., odbędzie swe mie­
sięczne posiedzenie w niedzielę, 
4go kwietnia, a nie w trzecią nie­
dzielę, jak zwykle, ponieważ w 
ten dzień przypada Niedziela Wiel­
kanocna. Posiedzenie odbędzie 
się w sali J. Pranicy, 1659 W. Hu­
ron uh, punktualnie o godzinie 
2:30 po południu. Zaznaczamy, iż 
przesuwamy datę wyjątkowo i po 
tym posiedzeniu powracamy do 
zwykłej trzeciej niedzieli.

Upraszamy wszystkich członków 
i członkinie o jak najliczniejsze 
przybycie, ponieważ mamy bar­
dzo wiele ważnych spraw do zała­
twienia. Równocześnie, jak zwykle, 
przyjęta będzie spora liczba no­
wych członków. Prosimy pamię­
tać o tej zmianie jednorazowej. — 
Józef M. Rutkowski, prezes; Hen­
ryk Mielczarek, sekr. prot.

W KAŻDYM POLSKIM DOMU 
POLSKA KSIĄŻKA 

OTO NAJPIĘKNIEJSZA 
ROZRYWKA DLA POLAKA

Dr. A. WARCH AŁOWSKI
OPTOMETRYSTA

Egzaminacja Oczu, Dopasowanie Okularów 
Szkiełka Szlifowane na Miejscu.

Pod nowym adresem: 3445 W. DIVERSEY AVE.
Tel.: BRunswick 8-6640

Godziny Ofisowe 11-4:30 1 6-ej.—W środy tylko za uprzednim umówieniem.

Rozweselcie Dom Swój Pieśnią, Którą Prawdopodobnie 
Dawno Jut Zapomnieliście

“Polska Pieśń Ludowa ”
Oto tytuł książki zawierającej wielki wybór pleśni ludowych, 
które zebrał i wraz z objeśnieniami pochodzenia tychże opracował

DR. JAN ST. BYSTRON
Prot Uniw Poznańskiego

Cena Egzemplarza $1.50
Obecnie do nabycia tylko w Dzienniku Związkowym. Ładna, 
trwała oprawa. Mnóstwo pieśni wziętych z życia ludu naszego 
' przez lud nasz śpiewanych. Znajdziecie tam pieśni rodzinne, 
weselne, miłosne, pasterskie, żołnierskie, flisackie, myśliwskie, 
dziadowskie, złodziejskie 1 inne.

Zamówienia, wraz z załączeniem należytości w sumie $1.59 
nadsyłać należy:
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Walka o Wejście Chin 
Do Narodów Zjednoczonych

Nadchodząca konferencja w Genewie w 
sprawie pokoju na Dalekim Wschodzie za­
powiada się jako próba sił między Wscho­
dem i Zachodem o wielkim znaczeniu na 
przyszłość. Przedmiotem tej próby będzie 
sprawa dopuszczenia czerwonych Chin do 
Narodów Zjednoczonych. Sekretarz Stanu 
Dulles już określił swą politykę w tej spra­
wie. Powiedział jasno i wyraźnie, że nie bę­
dzie żadnych “większych koncesji’’ dla czer­
wonych Chin oraz żadnej polityki “appease- 
ment’u” w sprawie Indochin.

Niestety ta twarda polityka amerykańska 
wobec Chin wydaje się znajdować coraz 
mniej zwolenników wśród sojuszników Ame­
ryki.

Zanosi się nawet na to, że z tej strony 
żelaznej kurtyny Stany Zjednoczone staną 
się jedynym wielkim krajem demokratycz­
nym, oponującym przeciwko dopuszczeniu 
czerwonych Chin do Narodów Zjednoczo­
nych.

Trudno jest jeszcze w tej chwili przewi­
dzieć, czy sekretarz Dulles nie ulegnie presji 
i widząc się coraz bardziej odosobnionym 
nie zmieni swej polityki. Jego ostatnie wy­
stąpienie wskazuje raczej na to, że Stany 
Zjednoczone przeciwstawią się zdecydowa­
nie dopuszczeniu Chin, choćby nawet w tej 
sprawie nie znalazły żadnego poparcia swych 
sojuszników. A na to się zanosi.

Głównym bowiem propagatorem dopusz­
czenia komunistycznych Chin do NZ jest 
Wielka Brytania. Francja także jest gotowa 
każdej chwili stanąć po stronie Wielkiej Bry­
tanii, o ile tylko przez to mogłaby osiągnąć 
jakieś “koncesje” w Indochinach.

Fronty walki dyplomatycznej na konfe­
rencji genewskiej w sprawie Chin układają 
się już tak, że przeciwko Stanom Zjedno­
czonym zdaje się że stanie Wielka Brytania.

Ostatnio bardzo charakterystyczne prze­
mówienie wygłosił w Londynie były stały de­
legat Wielkiej Brytanii do NZ Sir Gladwyn 
Jebb. Jest on obecnie brytyjskim ambasa­
dorem w Paryżu. Powiedział on, że czer­
wone Chiny winny być dopuszczone do NZ, 
gdy “oczyszczą się z grzechu agresji.” Swój 
punkt widzenia Jebb uzasadnił teorią, że 
Zachód powinien się nauczyć współżycia z 
rządami, jakich “nie lubi” i których upadek 
widziałby z zadowoleniem.

O tym, że komuniści chińscy na równi z 
rosyjskimi przygotowują si3 do opanowania 
wszystkich krajów świata i zainstalowania 
w nich takich rządów, jakie oni “lubią,” to 
Sir Jebb oczywiściee nie wspomniał.

Takie nierealne traktowanie problemów 
komunizmu jest typowe dla bloku państw 
z Wielką Brytanią na czele, które dążą do 
nawiązania “normalnych” stosunków i 
współpracy ze wszystkimi krajami komu­
nistycznymi. Toruje to drogę czerwonym 
Chinom do NZ i osłabia jedność polityki 
Zachodu wobec Wschodu.

Czyli Tak Jak Było..
Polacy rozrzuceni po całym świecie nie­

mal jednogłośnie opowiedzieli się za zjed­
noczeniem wszystkich stronnictw i partyj 
polskich na emigracji.

Od podpisania w Londynie przez stron­
nictwa i ugrupowania polityczne Aktu Zjed­
noczenia w dniu 14 marca mija już szereg 
tygodni.

Tymczasem prezydent Zaleski zwleka z 
ogłoszeniem aktu wyznaczającego gen. Ka­
zimierza Sosnkowskiego następcą Prezy­
denta RP chociaż sam wysunął jego kan­
dydaturę, chociaż w wyniku konsultacji 
przeprowadzonej w styczniu 1953 roku wszy­
stkie stronnictwa jednomyślnie opowiedziały 
się za tą kandydaturą, chociaż jedność naro­
dowa została osiągnięta z chwilą podpisania 
Aktu Zjednoczenia przez stronnictwa Rady 
Politycznej i b. Rady Narodowej.

Wiąże się to ściśle z publicznie przez sa­
mego Prezydenta ogłoszoną datą jego ustą­

pienia w dniu 9 czerwca b. r. Pozostaje za­
tem niezmiernie krótki okres dwóch mie­
sięcy na konieczne przygotowania związane 
z przekazaniem urzędu i ukonstytuowaniem 
Rady Jedności Narodowej.

W tych warunkach koła polityczne i sze­
roka opinia publiczna są w wysokim stopniu 
zaniepokojone odkładaniem decyzji przez 
Prezydenta. Niektórzy idą nawet tak daleko, 
że obawiają się narażenia na szwank insty­
tucji legalizmu przez garstkę ludzi, którzy 
dotąd robili wszystko, by do zjednoczenia 
nie dopuścić, a teraz gdy wbrew nim zjed­
noczenie stało się faktem, gotowi są na ja­
kieś kroki mogące naruszyć żywotne inte­
resy Polski na gruncie międzynarodowym.

Jak wiadomo, dla dwóch małych grup pp. 
Kuncewicza i Pragiera. które Aktu Zjedno­
czenia nie podpisały, przewidywano razem 
zaledwie 7 mandatów czyli 6 procent w przy­
szłej Radzie Jedności Narodowej. Stanowi­
sko tej grupki i jeszcze paru Jednostek nie 
może oczywiście stanąć naprzeciw decyzji 
stronnictw politycznych i opinii Polaków w 
wolnym świecie. Jedność narodowa jest fak­
tem i przed nią ugiąć się muszą jednostki 
oporne. Im prędzej to uczynią, tym lepiej.

W związku z wytworzoną sytuacją komi­
sja Porozumiewawcza stronnictw podpisa­
nych pod Aktem Zjednoczenia wydała w 
dniu 23 marca następujące oświadczenie:

“Stronnictwa i ugrupowania podpisane 
pod Aktem Zjednoczenia będą wspólnie pra­
cować nad wprowadzeniem w żypie zasad 
zawartych w Akcie Zjednoczenia i nad utrwa­
leniem osiągniętej jedności. Ponadto stwier­
dzają one co następuje: Konsultacja prze­
prowadzona w styczniu 1953 roku dała w 
wyniku pozytywne ustosunkowanie się wszy­
stkich stronnictw i ugrupowań do kandyda­
tury gen. K. Sosnkowskiego na następcę 
Prezydenta R. P.; rokowania w sprawie zje­
dnoczenia politycznego doprowadziły w dniu 
14 marca 1954 roku do podpisania Aktu Zje­
dnoczenia, a gen. K. Sosnkowski złożył 
oświadczenie o gotowości przyjęcia godności 
następcy Prezydenta.

W związku z powyższym stronnictwa i 
ugrupowania, które Akt podpisały, uważają, 
iż pierwszym krokiem na drodze ku reali­
zacji tego Aktu będzie wyznaczenie gen. 
K. Sosnkowskiego na następcę Prezydenta 
R. P., tak aby umożliwić mu objęcie urzędu 
zgodnie z oświadczeniami Prezydenta z dnia 
4 stycznia oraz 16 maja 1953 roku.”

W ośrodkach polskich w całym świecie 
podpisanie Aktu Zjednoczenia wywołało po­
wszechne zadowolenie. Jednocześnie niezro­
zumiała zwłoka w wyznaczeniu gen. Sosn­
kowskiego następcą Prezydenta R. P. po­
woduje wszędzie zdumienie i niepokój.

Wyraz temu dało m. i. jedno z najlicz­
niejszych skupisk polskich w Anglii, jakim 
jest Manchester, na zgromadzeniu publicz­
nym zwołanym przez Stronnictwo Narodowe 
w dniu 21 marca. Po sprawozdaniu z prze­
biegu rokowań o zjednoczenie przedłożo­
nym przez przybyłego z Londynu sekretarza 
Komitetu Politycznego Stronictwa Narodo­
wego p. Antoniego Dargasa, zebrani Polacy 
w liczbie kilkuset uchwalili jednomyślnie 
rezolucję stwierdzającą, że:

“Witają z radością podpisanie w dniu 14 
marca 1954 roku Aktu Zjednoczenia i osiąg­
niętą tym samym jedność narodową; wyra­
żają uznanie przywódcom stronnictw poli­
tycznych obu odłamów obozu walki o nie­
podległość za doprowadzenie do zjednocze­
nia; przyjmują zasady zawarte w Akcie Zje­
dnoczenia jako swe własne i zobowiązują się 
ich strzec w życiu zbiorowym, państwowym, 
politycznym i społecznym; wierzą, że osiąg­
nięta jedność emigracji politycznej wzmocni 
i pogłębi więzy duchowe łączące nierozer­
walnie Polaków w wolnym świecie z naro­
dem w kraju, który od nas oczekuje otuchy 
i zespolenia wszystkich wysiłków w walce 
o cel główny—wyzwolenie; zwracają się do 
wszystkich ośrodków i organizacji polskich 
we wszystkich krajach wolnego świata o sku­
pienie się dokoła Rady Jedności Narodo­
wej, która odtąd będzie najwyższym stróżem 
niezależności polityki polskiej i praworząd­
ności w stosunkach wewnętrznych.

“Jednocześnie Polacy zgromadzeni w Do­
mu Kombatanta w Manchesterze ze zdu­
mieniem stwierdzają, że Prezydent August 
Zaleski uznał za możliwe odroczyć podpi­
sanie i urzędowe ogłoszenie aktu wyzna­
czającego generała Kazimierza Sosnkow­
skiego swoim następcą na urzędzie Prezy­
denta Rzeczypospolitej. Odroczenie tej de­
cyzji w przekonaniu naszym nie ma żadnego 
usprawiedliwienia.

“Za kandydaturą gen. Sosnkowskiego opo­
wiedziały się wszystkie bez wyjątku stron­
nictwa polityczne w wyniku konsultacji prze­
prowadzonej w styczniu 1953 roku. Roko­
wania zaś w sprawie zjednoczenia provJa- 
dzone pod jego przewodnictwem ukorono­
wane zostały podpisaniem Aktu Zjednocze­
nia. Te fakty są podstawą, na której wyzna­
czenie gen. Sosnkowskiego następcą Pre­
zydenta R. P. powinno było nastąpić nie­
zwłocznie po doręczeniu przez niego Aktu 
Zjednoczenia.

“Wymaga tego najwyższe dobro Rzeczy­
pospolitej, jakim jest zachowanie bez 
uszczerbku ciągłości prawnej państwa pol­
skiego w oparciu o wolę narodu i wszyst­
kich wolnych Polaków.”

Czyli na razie jest wszystko tak jak było! 
Rozbicie!

Wióra
SPOD PIÓRA

ZDRADZIŁ SIE
— Adasiu, kochany — pyta pani 

Zosia. — Co ty byś zrobił, gdy­
bym ja umarła.

— To samo, co ty byś zrobiła, 
gdybym ja umarł — moja najdroż­
sza — odpowiada Adaś spokojnie.

— To tak! — krzyczy w zło­
ści Zosia. — Ach ty podły! Na­
reszcie się też zdradziłeś.

• « •
— Szczyt słuibitości! Policjant 

R. Gracinha, przydzielony do 
głównej komendy w stolicy Por­
tugalii, Lizbonie, sam lie aresz­
tował za przegranie w karty po­
wierzonej mu gotówki, sam z so­
bą spisał protokół, sam sobie przy­
znał się do winy i samego siebie 
zamknął w kryminale.

• • •
— W Szwecji rozpoczęto walkę 

przeciw wilkom przy pomocy... 
środków nasennych. W okolicach, 
gdzie grasują stada wilków roz­
rzuca się mięso posmarowane 
środkami nasennymi. Śpiące wilki 
można łatwo zastrzelić.

• * •
— O wiele trwalszym od malo­

widła farbami olejnymi, jest ma­
lowidło kamienne, czyli mozaika. 
Ani ogień, ani woda nie mogły 
zniszczyć, ani przytupie przez ty­
siące lat żywości kolorów mozajk 
egipskich, bizantyjskich ezy pom­
pę jskich.

* • •
— Śmiertelność niemowląt wy­

nosiła we Francji w 1945 roku 
108 na 1000 noworodków, a w 
roku 1951 tylko 46 na 1.000.

• * •
ABSOLUTNA PEWNOŚĆ 

(Humor Krajowy)
— Mam absolutną pewność, że 

gdyby wszyscy komuniści posz­
li śladem Stalina, na całym świe­
cie zapanowałby spokój.

—Ale przecież Stalin już umarł! 
....— Dlatego właśnie.

• • •
Szczaw, rodzaj rośliny z ro­

dziny rdestowatych. Są to zio­
ła o wielkich pochwach u podsta­
wy liści i kwiatach zebranych w 
grona lub wiechy. Jest ich około 
100 gatunków, uprawia się w dwu 
odmianach, długo i szerokolistnej. 
Różne części szczawiu miały zna­
czenie lekarskie. Szczaw ma przy­
jemny kwaśny smak i używa go 
się jako przyprawę do zup i na 
sałaty. Szczaw bogaty jest w sól 
szczawikową.

• • •
BRACISZEK

— Co robisz Piotrusiu? Cze­
mu zmuszasz siostrzyczkę do po­
łykania bibuły?

— Bo... ona napiła się przed 
chwilą atramentu.

• • •
MIEDZY MAŁŻONKAMI

Żona do męża: — Tak nie wszy­
scy mężczyźni są tak prozaiczni 
jak ty i potrafią ocenić prawdzi­
we piękno! Ot, choćby pan An­
drzej.

Mąż, czytając dalej gazetę:
— Hm, pan Andrzej?
Żona podirytowana: — Na­

turalnie, tylko on potrafi oce­
nić piękno. Powiedział mi, że mam 
twarz jak rafaelowski anioł!

Mąż flegratycanie: — ■ O, nie­
wątpliwie, że ma rację: tamten 
też był malowany.

• • •
Kobieta, która, malowała pa­

znokcie na złoto, była Kleopatra. 
Jedna z jej niewolnic wynalazła 
ten spos:b. Kleopatra nauczyła się 
tego, potem kazała niewolnicę za­
bić, aby nikt tajemnicy nie od­
krył.

• • •
CIERPLIWA

Mąż: — Kiedy będziesz wresz­
cie gotowa, spóźnimy się do teatru.

Żona: — Mój kochany, powta­
rzam ci od godziny, że za pięć 
minut.

• • •
BEZSTRONNE NAJ. ..

Urywki z gazet angielskich (z 
Jednego dnia, tylko):

“Jak powszechnie wiadomo ko­
leje angielskie są najsprawniej­
sze na świecie”.

"Fakt, że szkoły angielskie są 
najracjonalniejsze na świecie nie 
jest przez nikogo kwestionowa­
ne .. .

"Robotnik angielski jest naj­
lepszy na świecie ...”

"Żadni sędziowie na świecie nie 
mogą się równać z angielskimi. . .”

"Hotele angielskie są najwygod­
niejsze na świecie”.

"Nie ulega wątpliwości, 
że angielski system monetarny jest 
najsensowniejszy na świecie... ”

“Wszyscy przyznają, że publicz­
ność angielska jest najsympatycz­
niejsza na świecie. . . ”

Ho, ho, czy aby nie przesadza­
ją te gazety angielskie?

Nie! Oto decydująca cytata:
“Jest rzeczą bezsporną, że prasa 

angielska jest najskromniejszą i 
najbezstronniejszą na świecie. . . ” 

Zabawne, kiedy—kto inny — 
tak się wychwala.

• • •
WYNALAZEK

Skromny cukiernik zrobił ma­
jątek:

Sprzedaje listki sałaty umiesz­
czone wewnątrz ciastek z kremem. 
Otyłe panie, którym lekarze prze­
pisali dietę sałatkową, kupują je 
masami.

. ■

few*

.

OSKARŻA O SABOTAŻ. Kontraktor amerykański Robert Bowen, 
lat 36 przybyły samolotem z Niemiec do Washingtonu, ażeby zgo­
dnie z eswoją zapowiedzią ujawnić przed ławą przysięgłych kon­
spirację, która działa na szkodę Stanów Zjednoczonych i spowo­
dowała straty sięgające $3,000,000. Bowen trzyma w ręku teczkę, 
która ma zawierać dokumenty potwierdzające jego oskarżenia.

Co Życie Niesie —
Ważne Zadania Których Pod
Okupacją Wykonać Nie Można

Zjednoczona Emigracja Może Wywrzeć 
Ogromny Wpływ Na Kształtowanie 

Się Opinii w Kraju
Polacy uciekający obecnie 

z Kraju — zauważa St. So- 
picki w “Ostatnich Wiadomo­
ściach” — nie przynoszą żad­
nych programów politycz­
nych. Ani inteligenci, ani pro­
ści marynarze nie są w stanie 
przedstawić jakiegoś progra­
mu polityki zagranicznej czy 
wewnętrznej, któryby byl wy­
razem opinii społecznej.

Mówią oni o nastrojach w 
Kraju, podkreślają ogólne — 
i jakże słuszne! — pragnienie 
usunięcia rozbicia emigracji, 
ale jakiegoś przemyślanego i 
wszechstronnego programu 
polityki polskiej po wyzwole­
niu przedstawić nie mogą, bo 
gę nie ma.

Trudno żeby było inaczej, 
skoro pod okupacją sowiecką 
możliwości kształtowania nie­
zależnej opinii i dyskutowania 
głównych zagadnień politycz­
nych są o wiele gorsze niż by­
ły pod okupacją niemiecką.

Skoro tak jest, to należy 
raz jeszcze podkreślić z naci­
skiem, że emigracja nie może 
uchylić się od ciążących na 
niej obowiązków, nie może 
spychać na Kraj zadań, któ­
rych pod okupacją wykonać 
nie można, krótko mówiąc: 
nie może od rodaków w Pol­
sce wymagać zbyt wiele.

To brzmi bardzo demokra­
tycznie, gdy się mówi, że emi­
gracja jest tylko małą cząstką 
narodu, że nie może mu ni­
czego narzucać, że społeczeń­
stwo w Kraju będzie wiedzia­
ło samo, czego Polsce potrze­
ba.

Ale u podstaw tego pozor­
nie bardzo demokratycznego 
poglądu tkwi często nieświa­
dome lenistwo, niechęć do 
trudnej pracy, czy wreszcie 
dość powszechne zmęczenie, 
niewątpliwie zrozumiałe u lu­
dzi, mającyfch za sobą prawie 
piętnaści lat tułaczki.*

To prawda, że Kraj zadecy­
duje, że nie powinniśmy mu 
niczego narzucać ani siłą, ani 
podstępem.

Ale z drugiej strony i to jest 
prawda, że emigracja może 
wywrzeć ogromny wpływ na 
kształtowanie się opinii i ma 
obowiązek wskazania naro­
dowi drogi,'którą iść należy. 
Tak to już nipraz bywało i w 
Polsce i w innych krajach.
Wymowa faktów 
z niedawnej przeszłości

Trzydzieści pięć lat temu, 
w styczniu 1919 roku, powstał 
rząd Paderewskiego. Czło­
wiek, który przez szereg lat 
był zupełnie odcięty od Polski, 
a w ogóle pracował przeważ­
nie poza jej terenem, zdobył 
sobie olbrzymią popularność.

Niewątpliwie nie rozumiał 
należycie niektórych zagad­
nień ówczesnej Polski i stąd 
wynikały jego błędy, ale po­
rywał masy, a program poli­
tyki zagranicznej (ściśle bio- 
rąc nie jego lecz Komitetu 
Narodowego w Paryżu) zo­
stał przyjęty i utrwalił się na 
dłuższy czas.

Z Paderewskim przybyła do 
Kraju tylko garść Polaków — 
a w Polsce były wtedy stron­
nictwa, kluby poselskie, nie­
zależne pisma, liczne zrzesze­
nia ideowo-wychowawcze.

Mimo to wpływ tej garści 
emigrantów na politykę pol­
ską był ogromny.

Byłby zaś wielokrotnie wię­
kszy, gdyby w ówczesnej Pol­
sce okupanci zniszczyli wszy­
stkie stronnictwa, organiza­
cje ideowo-wychowawcze i 
towarzystwa oświatowe, nie­

zależne pisma i ciała samo­
rządowe.

W lecie 1944 r. wrócił do 
Francji gen. De Gaulle, który 
prawdę mówiąc, w pierw­
szych latach wojny nie miał 
tylu zwolenników co Petain.

Ale ponieważ program 
współpracy z okupantem 
zbankrutował, a polityka emi­
grantów skupionych nad Ta­
mizą uwieńczona została suk­
cesem, więc De Gaulle witany 
był entuzjastycznie i bez tru­
du uzyskał funkcję Głowy 
Państwa.

Cóż więc mogłoby uzasad­
niać pogląd, że obecna emi­
gracja polska, stosunkowo 
silna liczebnie i skupiająca w 
swych szeregach sporo ludzi 
wybitnych i znanych w Pol­
sce, miałaby stać się czynni­
kiem trzeciorzędnym w wy­
zwolonym Kraju?

Oczywiście, jeśli emigracja 
będzie rozbitą na kilkanaście 
odłamów, zwalczających się 
zaciekle i nie mających żad­
nego wspólnego programu, to 
jej możliwości oddziałania na 
Kraj będą małe. Ale przecież 
może być inaczej.

Jest rzeczą możliwą, że nim 
nadejdzie dzień wyzwolenia, 
emigracja będzie należycie 
zorganizowana i skonsolido­
wana, natomiast w Kraju cała 
olbrzymia większość antyko­
munistyczna będzie, niestety, 
zupełnie rozproszkowana i 
pozbawiona,powszechnie zna­
nych przywódców.
W Jakich Warunkach 
Kształtuje Się Opinia 
Społeczeństwa w Kraju?

Obecnie’ w Polsce niemal 
wszystko uchwala się jedno­
głośnie i nikt nie może wybić 
się, jako działacz antykomu­
nistyczny, bo przy najmniej­
szej próbie tego rodzaju po­
szedłby do więzienia. W jaki 
sposób zatem społeczeństwo 
ma ustalić, kto w Kraju na- 
daje się na przywódcę, do ko­
go można mieć zaufanie, a 
do kogo nie?

Z dawnych, przedwojen­
nych działaczy politycznych 
wielu wymarło, innym wiek 
nie pozwoli na wytężoną pra­
cę polityczną, a jeszcze inni 
są nieznani, zwłaszcza, dla 
młodego pokolenia.

Społeczeństwo w Kraju nic, 
albo prawie nic nie wie o gło­
śnych w swoim czasie poli­
tykach, dziś działających na 
emigracjci.

Ale jeśli społeczeństwo nie 
wie o działaczach, których 
nazwiska dość często przy­
pominają radiostację Zacho­
du, to cóż może wiedzieć o 
tych, których nikt nie wspo­
mina i których nawet prasa 
komunistyczna już nie ata­
kuje?

Potężną a wyraźnie anty­
komunistyczną siłą był i jest 
Kościół. Ale jego najwybit­
niejsi przedstawiciele, kardy­
nałowie Hlond i Sapieha, już 
zmarli, inni trzymani są w 
więzieniu, a komuniści robią 
wszystko co w ich mocy, by 
społeczeństwo zdezoriento­
wać, by zatrzeć różnice mię­
dzy tymi księżmi, którzy o- 
becny reżim popierają a tymi, 
którzy walczą o prawa Koś­
cioła i wolność Polski.
Wpływ Audycji Radiowych 
z Zachodu

•Jest zresztą rzeczą wiado­
mą, że Kościół nie chce być 
wciągany w wir walk polity­
cznych, a jeśli już musi zabie­
rać głos w sprawach społecz­
no-politycznych, związanych
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FREE AND FAIR ELECTIONS 
IN POLAND

Mr. Douglas submitted the fol­
lowing concurrent resolution (S. 
Con. Res. 58), which was referred 
to the Committee on Foreign Rela­
tions:

Whereas, pursuant to the agree­
ment entered into at the Yalta 
conference, the Polish Provisional 
Government was pledged to the 
prompt holding of free and unfet­
tered elections on the basis of 
universal suffrage and secret bal­
lot; and

Whereas the Polish Government 
has refused to discharge its ob­
ligations under such pledge, al­
though it has been repeatedly re­
minded of such obligations by the 
Governments of the United States 
and Great Britain; and

Whereas the Soviet Government 
has consistently refused to support 
or participate in any action de­
signed to bring about compliance 
by the Polish Government with its 
pledge; and

Whereas until pledge is fulfilled, 
harmonious relations between the 
Governments of Russia and Po­
land and the free nations of the 
world will continue to be jeopar­
dized; and

Whereas action by the Soviet 
Government to bring about ful­
fillment of such pledge would do 
much to restore the confidence of 
the free nations in the sincerity of 
the expressions of such govern­
ment with respect to her peace 
aims and in her faithfulness in 
keeping international agreements; 
Therefore be it

z problemami moralnymi, czy­
ni to po dłuższym namyśle i 
bez nadmiernego pośpiechu.

Tak więc kształtowanie się 
opinii społeczeństwa w Kra­
ju natrafia na duże trudności.

Jest faktem, że ludzie w 
Polsce reagują na niespodzie­
wane a ważne wydarzenia, 
np. śmierć Stalina lub upadek 
Berii.

Nie czekając na audycje za­
graniczne wymieniają szep­
tem swe poglądy w gronie naj 
wierniejszych przyjaciół, wy­
rażają swe nadzieje i prze­
widywania.

W niektórych sprawach, np. 
nowych podatków lub przy­
musowych dostaw, nasi ro­
dacy w Kraju mają sąd uro­
biony i są przekonani, że się 
nie mylą, bo te sprawy znają 
z życia codziennego i wiedzą, 
że prelegenci z radiostacji za­
granicznych z nimi się nie 
zetknęli.

Co innego wielkie, ogól­
nopolskie zagadnienia polity­
czne, a tym bardziej problemy 
polityki międzynarodowej.

W tej dziedzinie opinia Kra­
ju kształtuje się w dużej mie­
rze pod wpływem audycji ra­
diowych z Zachodu. Prele­
genci tych radiostacji mają 
dużą zasługę.

Bo wprawdzie Kraj byłby 
usposobiony zdecydow a n i e 
antykomunistycznie nawet w 
tym wypadku, gdyby nie było 
żadnych audycji polskich w 
wolnej części Europy, ale to 
że ludzie lepiej się orientują 
w polityce międzynarodowej, 
szybciej demaskują fałsz i 
propagandę Kremla, lepiej 
pamiętają zbrodnie komuni­
styczne w Polsce i w innych 
krajach podbitych, a wreszcie 
wiedzą trochę o emigracji— 
to wszystko jest w dużej mie­
rze zasługą polskich audycji 
z Madrytu, Londynu, oraz Mo­
nachium.

Ten ostatni ośrodek wysu­
wa się obecnie zdecydowanie 
na czoło.

Dla dokładności należy 
stwierdzić, że i audycje w ję­
zyku niemieckim cokolwiek 
wpływają na kształtowanie się 
opinii na Górnym Śląsku, 
gdzie nie tylko t. zw. au­
tochtoni, lecz także inni ro­
zumieją po niemiecku).
Czy Wystarczy Jednolity 
Pogląd na Niektóre 
Tylko Sprawy?

Pod wpływem tych różnych 
czynników, a mianowicie pro­
pagandy “szeptanej,” i radio­
wej, zagranicznej, społeczeń­
stwo ma dość jednolity pogląd 
na niektóre zagadnienia.

Kraj chce wolności, pragnie 
zerwania związków z Rosją, 
łaknie chrześcijaństwa i de­
mokracji, liczy na pomoc Za­
chodu. Jeśli to można nazwać 
programem, no, to Kraj pro­
gram posiada.

Inaczej wszakże rzecz się 
będzie przedstawiać, jeśli do 
prografnu zechcemy zaliczyć 
takie kwestie:

Federacja, czy nie? A jeśli 
tak, to z kim? Czy nad Zbru- 
czem mamy sąsiadować z Ro­
sją, czy z niepodległą Ukra­
iną? Jakie winny być podsta­
wy współżycia z Litwinami? 
Czy chcemy niepodległej Bia-

Resolved by the Senate (The 
House of Representatives concurr­
ing), That (1) it is the sense of 
the Congress that free and fair 
elections should immediately be 
held in Poland in accordance with 
agreements made pursuant to the 
Yalta conference.

(2) The President is requested 
to communicate this resolution to 
the United States representative 
to the United Nations with a re­
quest that the substance thereof be 
brought before the General As­
sembly of the United Nations for 
appropriate action.

CONGRESSIONAL RECORD 
1232/54. Feb. 4 

FREE ELECTIONS
The Soviet model calls for a 

hand-picked provisional govern­
ment of the sort that has proved 
so useful to the Russians in con- 
troling and looting Eastern Europe. 
The West, which agreed to this 
sort at Yalta for Poland, learned 
a gread deal from what was put 
over on them there.

Free, internationally supervised 
elections would convoke a consti­
tutional convention. The new all­
German government would be set 
up under the constitution. It would 
then negotiate for peace.

Russia has rejected this proce­
dure regularly. It still prefers the 
Yalta plan. But any yielding by 
the Soviet on this procedure would 
be the most hopeful thing that 
has happened yet.

TIMES UNION, 
Rochester, N.Y. an. 30

THE PRICE CALLED
Acceptance of the Potsdam 

boundaries and a ban against Ger­
man participation in “any alliance 
directed against any single coun­
try which participated in the war 
against Hitler” obviously are less 
to the taste of the Germans. Still, 
many who were drafted into Hit­
ler’s army or had their homes 
bombed are in no hurry to get 
back into uniform. And some 
might feel that surrender of the 
eastern lands annexed by Poland 
is the price to be paid for return 
of the Russian occupation zone to 
actual German control.
POST DISPATCH, St. Louis, Mo. 

Feb. 2, 1954 
SLUGGING IT OUT

One wishes that, instead, Mr. 
Dulles for once had descended in­
to the arena, taken off his gloves, 
and fought under the barroom 
rules Molotov fancies. He could 
have detailed the Soviet murder 
of Lithuania, Latvia and Estonia 
and the rape of Poland, Czecho­
slovakia, Hungary, Romania, East 
Germany and Bulgaria. He could 
have told about the millions of 
slave laborers in Russia, being 
driven to their deaths by work 
requirements beyond their strength 
on short rations — the worst and 
largest system of slave labor in 
history, upon which the Russian 
economy is largely based.

Molotov would have been im­
pressed by that type of slugging, 
and its effect over the world would 
have overbalanced the propaganda 
that the Soviet foreign minister 
spouted.

CHRONICLE, 
Houston, Tex. an. 272, 1954 

BUSINESS IS — BUSINESS
Even the dead-pan Molotov 

must have blinked in surprise 
when the British government 
promptly announced that it plan­
ned to open trade and financial 
talks with three Soviet satellites, 
Hungary, Poland and Czechoslo­
vakia.

POST, Cincinnati, Ohio.
Feb. 1, 1954

łorusi? Jak dalece związać 
się z Czechosłowacją? Kon­
tynuowanie pospiesznego u- 
przemysłowienia, czy nie? — 
Jak daleko iść w reprywaty­
zacji przemysłu?

Takich pytań można posta­
wić znacznie więcej.

A są to problemy, które 
juźto wyłonią się bezpośre­
dnio po wyzwoleniu, jużto 
winny być rozstrzygnięte już 
teraz, bo przecież już teraz, 
na emigracji stykamy się z 
przedstawicielami różnych 
narodów.

A skoro tak jest, to jakże 
pilną i naglącą jest koniecz­
ność przyciszenia sporów per­
sonalnych i jak najintensyw­
niejszej, naprawdę poważnej, 
na poziomie naukowym po­
stawionej pracy nad zbada­
niem i rozwiązaniem tych pro­
blemów?

W tej pracy Kraj nas wy­
ręczyć nie może.

Oczywiście głównym zada­
niem całej Polonii zagranicą 
to staranie o niepodległość 
Polski i o jej sprawiedliwe 
granice. Widzimy jak to Niem­
cy i ich przyjaciele bez wy­
tchnienia pracują nad tym, 
żeby dokonać nowego zaboru 
ziem polskich. Tej zbrodniczej 
akcji zaborczej musimy prze­
ciwdziałać ile nam tylko sił 
starczy.
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-1 TWAT SHOT IN THE 
NOGS IN PUT Hl/M ON 

THE TOBOGGAN!

-Butthe 'body' suddenly conies alive,an
explosive $un in its -fist... —NOW TO 

DISPOSE OF 
TWE BODY/ 

. RODDY!

COUNCIL 91 NO. 2 GAINS TWO
ON TONY-KAY’S IN 0.13 PNA
Gordon Tech Trips Leader, 2-1; 2nd Federal 

Takes 3 From Lucky Stop To Challenge 
Stan-Wai No. 1 For 4th Place

SECOND FEDERAL SAVINGS RALLY
TOPS KOLSKIS IN ST. ANDREW’S
Wasielewski, Sasso, Panicko, ,Ted Hoffman 

Pace 69-62 Semifinal Victory; Sikorski, 
Giampavlo, Kieres Excel For Losers

pions and proceeded to share 
sniping honors with Nat Sasso 
(Craftsmen PNA draftee) with 18 
apiece, and with Ed Panicko ahd 
Ted Hoffman, who racked up 14 
and 11, respectively.

Jerry Sikorski hit the cords with 
18 markers, “Jumping Joe” Giam­
pavlo plunked in 17, and Dan 
Kieres 13 for the Koiskis.
ORIOLES LEAD AT HALF

The Federals rushed off to an 
8 to 3 advantage early in the first 
quarter, but the Koiskis retaliated 
with a blishtering offensive to 
forge ahead, 16 to 14, at the end 
of the period.

Giampavlo and Sikorski sparked- 
the Orioles to a 34 to 30 lead at 
the end of the first half, which 
was replete with thrills.

A sustained offensive early in 
the third quarter sent the Orioles 
soaring off to an 8-point margin, 
but Second Federal, with Panicko, 
Sasso, Wasielewski, and Bill and 
Ted Hoffman setting the .pace 
squeezed its way to a 48 to 44 
advantage at the end of the period.

Amazing sharpshooting by Wa­
sielewski and Sasso in the final 
quarter enabled Second Federal to 
boost its final victory margin to 7 
points.

KOLSKI

2ND FEDERAL

B. Ft. P. Tp.
Sikorski ....... ...... 3 12 4 18
Faggi ............. ...... 2 5 1 9
Michelini .... ...... 1 3 4 5
Kieres ........... ...... 3 7 2 13
Giampavlo ... ... 8 1 2 17
Sass ............... ...... 0 0 2 0

TOTALS 17 28 15 62

B. Ft. P. Tp.
Tabor ............ .... 0 1 4 1
Cyza .............. .... 0 0 2 0
Sasso .............. ...9 0 2 18
Panicko .......... .... 3 8 4 14
Purol .............. .... 0 0 2 0
T. Hoffman .. .... 1 1 5 11
Wasielewski .. .... 6 6 3 18
B. Hoffman .... 1 4 4 6
Kupski .......... .... 0 0 2 0

TOTALS 24 20 28 69

Kid Gavilan, Bobo 
Olson S^ort Great 
Boxing Records

According to the respective rec­
ords of both Carl “Bobo” Olson, 
and Kid Gavilan, each has fought 
six mutual opponents. To begin 
with, both boxed and lost twice 
to Ray Robinson; Gavilan going 
the distance on both occasions, in 
a title and non-title affair. Olson, 
on the other hand, lost a 15 round 
title bout, and was stopped by 
Sugar Ray, in the 12th round, the 
first time the pair met. That'would 
give Gavilan the edge in the Rob­
inson tussles.

But closer scrutiny of the re­
spective records, brings out the 
facts that in bouts with five other 
opponents, Olson has gone unde­
feated, while Gavilan has lost 
twice. In a bout with Eugene 
Hairston, Olson stopped him in 6 
rounds, while Gavilan lost a 10 
round decision to him. Olson de­
feated Robert Villemain in a ten 
round bout, with' Gavilan drop­
ping a ten round verdict to the 
Frenchman. Both Gavilan and 
Olson boxed Walter Cartier, Ol­
son stopping him in 5 rounds, 
Gavilan whipping him in 10. In 
the Otis Graham bouts, Olson and 
Gavilan both took a ten round 
decision. So it appears as though 
Olson has a definite edge in the 
overall picture.

However, the Gavilan partisans 
are quick to point out while Olson 
was a natural middleweight, 
Gavilan fought middleweights 
when he was a full-fledged wel­
terweight, giving weight away 
each time. But while Gavilan was 
able to stay in the welterweight 
ranks, he elected to fight middle­
weights. So fighting middle­
weights, is hardly new to the 
Cuban titleholder.

Second Federal 
St. Andrew's 
AAU Champion

Second Federal Savings- 
Lublins defeated Joliet (Ill.), 
56 to 54, last Saturday night at 
St. Andrew’s gymnasium to 
win the St. Andrew’s AAU 
Basketball Tournament cham­
pionship before an overflow 
crowd of onlookers. Ed Pa­
nicko, playing forward for the 
Federals, was voted the most 
valuable player, and received 
a handsome trophy emblematic 
of that honor. The Federals 
also received a team trophy 
and the members of the team 
were the recipients of indivi­
dual trophies.

Frances Reid plays the title 
role in CBS Television’s new 
five-a-week daytime dramatic 
serial, “Portia Faces Life,” which 
has its premiere Monday, April 5.

Sponsor is the Post Cereals Di­
vision of the General Foods Cor­
poration.

Secret Agent X 9 A BODY MEETS A BODY.

X -and Phil slumps face douin into the snouJ.-

Daied and 
shaken, Phil 
starts to 

get up/ when 
a pistol shot 
Shatters the 
mountain 
&iillnes&-

By Mel Graff

A
BRIGHT 
4CE IN THE 

CARDS

headed

TV "Portia

exten- 
by the

a five horse 
Tague, with 
Robert Ler- 
Mrs. F. E.

Barrington Stable with six 
trained by Chester Adams, 
Pappan, with 
unit, C. W.

Mountainous Switzerland, touch­
ing no sea, has no navy and no 
admirals. It has a fast-growing 
fleet of ocean vessels, however, 
operating from ports of other 
countries. The Swiss merchant 
marine has 27 ships ranging from 
440 to 14,500 tons, with nine more 
to be added by mid-1953._______

The annual invasion of tho­
roughbreds to Sportsmen’s Park, 
where the National Jockey Club’s 
spring meeting opens the Illinois 
racing season Monday, April 26, 
will start this week. The Sports­
man’s meeting is a 21-day affair, 
the first five days will be under 
the auspices of the Chicago Amer­
ican Charity Fund. The 16 days 
following is the regular National 
Jackey Club session, which closes 
Wednesday May 19.

The biggest influx of horses to 
descend on the popular west side 
track will come from Hot Springs, 
Ark., where Oaklawn Park Race 
Track closed it’s 1954 meeting last 
Saturday.

Racing Secretary Robert P. Mc­
Auliffe, who made a hurried trip 
to the Arkansas spa last week re­
ports he contacted most of the 
leading stables and trainers with 
the result that 39 units already 
have made arrangements to ship 
to the Sportsman’s Park.

The following owners and train­
ers who campaigned at Oaklawn 
will be among the first to arrive 
for the Chicago session:

J'ames J. Eckrosh, with eight 
headed by the good horse Floyd 
E; Carl Blair, with 16 horses for 
Mrs. Tom M. Pruett; Earl H. Beez- 
ley, known as the “Miracle Man”, 
has a reputable public stable, his 
top performer being the sprinter 
Line Drivers. There are 20 Horses 
In his care. Don Huber, who trains 
for F. E- Harper, has eight horses 
under his wing; C. H. Karl, three 
horses, and Tom Muldowney, 3. 
Max Johnson will bring along six 
head including the fleet sprinter 
jliss Wabash and Daiquari and 
E E. Irby, with seven horses for 
the Woodview Stable.
MANY HORSES IN TRAINING

Joseph E. Bilbrey, has 13 horses 
in training for N. G. Bouchard and 
j W. Snider and several other 
owners; F. O. Akin, has 13 .horses 
trained by F. Porter. Leonard R.

Owen, six horses including Wil­
liam Fudge’s handicap star My 
Time, while Wayne Swezey has 
the good allowance mudder Che- 
roke ePilot and two others.

Also listed are such well known 
trainers and owners as Myron 
Smith, with 11 horses, including 
the crack filly Lori-Jane. Ten 
horses belonging to Ben Fogelson 
and W. S. Cline, under the care 
of L. B. Kindle, Dave Stane, with 
five horses for the White Spot 
Farm, George Stutts, with six in 
his public stable, another public 
stable under the direction of F. E. 
Arnold with 11 head, K. D. Kep­
ler, with 12 horses for' Merle M. 
Mitchell of Brush, Colo, 
by Master Red and Blunt.

Marion H. Van Berg’s 
sive stable of 30 headed 
Sportsman’s Park favorite Cajac 
also will make the journey from 
the Southern racink center.

Joseph J. Lombardo, the Chi­
cago owner has four including 
handicap star Whirlahead, and an­
other local stable owned by N. L. 
Raffelman and trained by Angelo 
Cilio, has 11 horses.

The 
horses 
Al G. 
public 
10, Dan Howell, six 
ner, with eight for .
Brown, of Joliet, Ill., Jess Byrd, 
three, A. E. Mettz, four, Glenn 
Gorbet, four Morris Whitebrook, 
five, E. E. Major Jr., six, Earl 
Wilson, eight, Henry Seiler, seven, 
John C. Howe, six, Enoch Rae, 
seven, Frank Corrigan, two and W. 
E. Russell, with five horses head­
ed by Joe Graves and Skin Junior.

Two other strong establishments 
are Verne V. Long’s string of eight 
trained by his son Verne V. Long 
Jr., and Wallace Strong with eight 
horses trained by D. A. Engle.

THOROUGHBREDS ARRIVING FOR ,
SPORTSMAN’S OPENING APRIL 26

Spring Meeting 21-Day Affair

JAN’S 671, RON-DA-VOO’S 2804
PACE AL MAŁKOWSKI KEG PLAY

Wojciechowskis Lead Cas’ By 1
STANDINGS

W. L.
Wojciechowski ............ ....51 27
Cas’ ................................. ....50 28
Glass T.L............ ........... ....481/2 291/2
Ron-Da-Voo ................. ...49 29
Servicemen’s ................ ....43 35
Sports Club ................ „„4414 331/2
Ritchie’s .............................41 37
Blue Sky ....................... ...391/2 381/2
Arm .......... ..................... ...38 40
Gardenia ................ ........ ....33 45
Ma’s .................................. ...33 45
Bruno’s & Jean’s ........ ....31 47
Lincoln ........................... ...281/2 491/2
Brandt ....................... -.. „26U 511/j
Stack’s ............................ ...291/2 481/z

Ron-Da-Voo compiled a 2,804 
series last Friday night at Con­
gress Arcade to win 3 games from 
Gardenia during Al J. Małkowski. 
Memorial Keg loop warfare. E. 
Jan shot a glittering 671 series on 
games of 226-233-212, and R. 
Strelzyk 594 for the winners.

Joe Wojciechowski beat Neigh­
borhood twice to remain one-half 
game ahead of Cas’ Florals, who 
were taking 2 from Ritchie’s. Ed 
Buckowski fired a 577 for Woj­
ciechowski, Ed Lange 546 for 
Neighborhood, J. Prowicz 549 for 
Ritchie’s, and W. Piela 543 for the 
Florals.

Stack’s upset Arm thrice and 
Sports Club shut out Brandt. Ed 
Zima rolled 517 for Arm, S. Woj­
ciechowski 559 for Stack’s. Clar­
ence Bloom 504 for Brandt, and 
F. Nega 561 for Sports Club.

Glass T. L. took 2 from Service­
men’s Club, Bruno-Jean’s shaded 
Blue Sky, 2 to 1, and Lincoln 
Square took the odd game from 
Ma’s. Ed Polcyn shot 552 for 
Glass T.L., C. Bloom Jr. 525 for 
Servicemen’s, H. Cichy and C. 
Dubiel 556s for Bruno-Jean’s, A. 
Lundell . 569 for Blue Sky, E. 
Brook 535 for Ma’s, and H. Ga- 
niec 541 for Lincoln.

RON-DA-VOO
R. Strelzyk ....201 210 183 594
E. Jan ............ 226 233 212 671
B. Zim’man ....171 171 212 554
H. Jan ............ 198 130 135 463
C. Sautter ...... 174 174 174 522

GARDENIA
P. Wiewiora ...176 152 123 451
C. Wasilewski 124 161 150 435
H. Schimanski 137 169 136 442
W. Słowik ...... 147 147 147 441
S. Zbur ............ 128 144 156 428

WOJCIECHOWSKI
537L. Meisinger ..184 177 176

B. Lukas ........ 171 159 202 532
K. Haug ____169 136 167 472
W. Schram ......201 172 172 545
E. Buchowski 151 179 247 577

NEIGHBORHOOD
499S. Paulov ...... 164 188 147

S. Klich .......... 132 197 129 458
J. Smurzynski 143 135 180 458
B. Szorc .......... 173 163 165 501
E. Lange ........ 155 166 225 546

RITCHIE’S
L. Kotowski ..138 184 161 483
M. Fil’czyk ....145 156 165 466
E. Naumiec ....157 150 104 411
G. Naumiec ....156 189 153 499
J. Prowicz .... 174 192 183 549

CAS’
J. Niwa .......... 183 149 173 505
G. Kruszewski 136 204 154 494
H. Kelly ........ 161 140 188 489
W. Piela ........ 209 150 184 543
J. Seineghi ....163 185 182 530

ARM
F. Struebing _151 155 149 455
P. Kaminski ..170 149 177 496
G. Bednarek ..120 93 125 338
C. Kwiat’ski ..179 166 200 545
E. Zima .......... 147 156 214 517

Richelieu Blanks 
New Mill Noodles

STACK’S
A. Kartz ...... 125 128 183 436
C. Figura ... ..175 153 186 514
J. Stasik .... .162 127 116 405
s. Wojcie’ski ..179 169 211 559
w Warren ... .126 174 173 473

BRANDT
J. Grady .... ..152 151 130 433
P. Logisz .... 137 111 124 3720. Skibbee . .112 101 85 298c. Wehm’fer .122 191 190 503
c. Bloom .... .129 178 197 504

SPORTS
c. Bloom .... ..147 128 134 409
E. Naumiec . .178 159 157 494
L. Wojcie’ski _155 142 200 497
H. Logisz .... .147 180 180 507
F. Nega ...... .222 172 167 561

GLASS T. L.
W’. Nega ....... „176 172 159 507
s. Małkowski 137 180 173 490
R. Grabowski 168 176 166 510
J. Reichel .... „176 201 172 549
E. Polcyn .... „233 171 148 552

SERVICEMEN’S
S. Logisz .... .172 152 195 519
J. Deptuła .... „142 142 142 426
c. Bloch Jr. ..178 177 170 525
L. Gora ........ .164 158 131 453
A. Guzik ...... 122 138 165 425

BRUNO & JEAN’S
H. Cichy .... .187 211 158 556
S. Śpiewak .. .169 142 156 467
J. Fitzgerald „197 127 192 516
B. Barabasz „153 153 153 459
C. Dubiel ..... „194 182 180 556

BLUE 5KY
A. Lundell .. .161 198 210 569
L. Schweda .. „125 136 179 440
T. Cielek ...... .135 158 119 412
S. Mack ...... .195 135 147 477
A. Hansen .... .133 159 204 496

MA’S
J. Mack ........ .168 184 159 511
E. Shuman .... ..153 153 153 459
B. Jawor ...... .152 133 166 451
E. Brooks .... .215 155 165 535
P. Wojdyła .. .160 160 160 480

LINCOLN
H. Ganiec .... .181 174 186 541
T. Tobey ..... .149 165 141 455
B. Dudek ...... .186 179 159 524
R. Mindak .... .170 156 179 505
G. Zbur ....... ..133 172 219 524

STANDINGS
Diamond 49 26
West Pullman  . 46i/£ 291/6 
Press .................................... 38 37
Richelieu 36 39
New Mill 35t6 3916
Christian 3416 40y2 
Firestone ........................... 33 ” 42
Nazareth 271/6 4716

Nick Berzhold shot a 548’series 
and Bill Berzhold 494 last Friday 
night at South Shore Recreation 
to lead Richelieu to 3 victories 
over New Mill Noodles and 4th 
place in the South Shore Recrea­
tion Bowling loop title race by 
one-half game over Phil Basista’s 
boys.

B. Ooostman with 420 topped 
New Mill Noodles, which hit a 
new low in its 1954-54 league en­
deavors, compiling a meager 1,992 
total of 2,340 for Richelieu.

NEW MILL
G. Pruim ......„123 154 134 411
A. Dygshorn ..124 133 131 388
H. Pruim ...... 146 121 116 383
B. Oostman .. „124 169 127 420
S. Dykshorn .. „118 129 143 390

RICHELIEU
B. Beezhold „177 157 160 494
M. Hooker .... „137 143 115 395
A. Decker ...... ..139 145 145 429
P. Assink ...... „166 183 125 474
N. Beezhold „203 148 197 548

games.
Free throws almost swung the 

decision in favor of the Koiskis, 
who sank 28 to 20 for the Federals. 
The latter had the advantage in 
field goals with 24 to 17.

Stan Wasielewski, who topped 
the PNA loop in scoring in 1953 
while performing for the Federals 
(he sat out the entire 1954 PNA 
campaign), returned to action for 
the 12-time Alliance circuit cham-

Gordon Sauad Takes 
1st In Hrivnak’s 
Bowling League

STANDINGS
W. L. 

Gordon 54 42
Priebe ................................  53 43
State Farm 521/6 4316 
Car-Wheel .......... _52 44
Arrow Fuel 50 46
Hrivnak’s ....................44’4 511/6
Don Tons 41 55

Riz’s 38 58

Gordon Brothers whipped Car 
Wheel, 2 to 1, last Wednesday 
night at Congress Arcade to re­
place Priebe, loser of 2 to Riz’s, 
atop the Hrivnak Tavern Keg loop 
standings by 1 game.

Van Wazer shot 526, G. Nowicki 
513 and D. Novak 501 for Gordon, 
GG. Frost 549 and J. Gruppo 511 
for Car Wheel, J. Pezen 543, Frank 
Antosz 531 and Ed (Tri-Par) Zima 
516 for Priebe, and F. Geltner 535,
L. Vangel 528 and G. Davis 510 
for Riz’s.

S. Mizerek posted a 574, J. 
Banks 548, J. Faria 527 and F. 
Wagner 521 to spark State Farm 
to a brace of nods over the Don- 
Tons, who were led by F. Skrzy- 
czak with 555 and P. Sarata with 
502,.

Arrow shut out Hrivnak’s when
M. Yamasaki tallied 519. C. Gordon 
tallied 517 and S. Matuch 512 for 
the losers.

GORDON
V. Simon ___ .145 177 . 165 487
R. Van Wazer 165 206 155 526
D. Novak ...... .159 176 166 501
G. Nowicki .... .163 167 183 513
A. Langosch ... .166 157 170 493

CAR-WHEEL
T. Novak ...... .159 159 159 477
L. Bubser .... .182 113 154 449
L. Szymski ... .162 146 143 451
G. Frost ......... .190 182 177 549
J. Gruppo .... .177 186 148 511

ARROW
C. Cutinello ... .142 180 130 452
K. Yamasaki . .176 170 120 466
G. Priebe ...... 160 127 181 468
P. Lazare ....... .162 159 158 479
M. Yamasaki 162 198 159 519

HRIVNAK’S
J. Hrivnak .. ...176 164 138 487
Jr Hrivnak -147 157 144 448
E. Hrivnak .. ...116 140 150 406
S. Matuch .. ...190 153 169 512
C. GoGrdon „ ...174 

RIZ’S
174 169 517

P. Rizzo 143 143 143 429 
H. Brown 112 161 144 417
F. Geltner 154 165 216 535
G. Davis 200 165 145 510
L. Vangel 167 200 161 528 

PRIEBE
F. Zima 193 188 118 499
J. Priebe 134 134 141 409
F. Antosz 168 189 174 531
J. Pezen ...,_.'...126 172 245 543
E. Zima ...........182 149 185 516

STATE FARM
J. Banks .... „178 147 223 548
J. Faria ....... „161 201 165 521
F. Wagner ... „156 172 193 521
S. Mizerek ... „203 211 160 574
E. Johannes . „133 170 143 446

DON TONS
E. Huspen ... „108 144 152 404
R. Gordon .... „151 179 145 475
P. Sarata .... „155 181 166 502
R. Matz ....... 1383 156 131 425
F. Skrzyczak 172 224 159 555

484
436
347
357
526

429 
493
525
471
525

26 
331/6 
37 
381/6 
39 
42 
431/6 
45 
45 
45 
49 
58i/2

STANDINGS
W. 
.58 
.501/2 
.47 
.451/2
.45
.42
401/2

.39
.39
.39
.35
■231/2

119
186
161
156
167

COUNCIL 91 NO.
178
155
128

89
180

C. Weber 125 
S. Kulczyk 161 
E. Mack 178
B. Reding 137 
B. Nawiesniak 173

T. Skaluba 141
G. Jasinski —135
B. O'Connell ..104
J. Buck 142
G. Kowalski ....168

Tony and Kay’s 
Council No. 2 ... 
Gordon Tech  
Stan-Wai No. 1 
2nd Federal  
Tri-K  
Lucky Stop ....
Council 91 G. I. . 
Electrans ..—
Jasio......................
Stan-Wai No. 2 . 
Council 91 No. 1 

Bruno Nawiesniak and Ed Mack 
«hot 525s last Monday night at 
Congress Arcade to lead Council 
91 No. 2 to a shutout over Coun­
cil 91 No. 3 which enabled them 
to gain 2 games on the District 13 
PNA Keg loop leading Tony-Kay’s, 
who were dropping 2 tilts to Gor­
don Tech and now hold a 716 
game edge. George Kowalski roll­
ed 526 for Council 91 No. 3, Ches 
Dzik 589, Ed Augustyn 573 and 
Ed Zurek for Gordon, and Leo 
Groński 576, Al Groblewski 568, 
Tony Podraża 554 and Casey Ku- 
ehaski 507 for Tony and Kay’s.

Second Federal Savings pulled 
up to within one-half game, of the 
4th place Stan-Wai No. 1, which 
was losing a pair to Tri-K, by 
blanking Lucky Stop Inn, behind 
a sizzling 582 by George Ruch. 
Jerry Michalski 560 and Andy 
Sompolski 523 for Tri-K, and Har­
old Wenkel 525, Wally Genter 511, 
Wally Cabaj 509 and Hnak Ziem­
ba 506 for Stan-Wai.

Jasio downed Stan-Wai No. 2 
in 2 tilts with the aid of d 584 by 
F. Sokolowski. Ed Pomagier shot 
543 and Ed (Fat) Kenar 534 for 
Stan-Wai.

The Electrans annexed a pair- 
from Council 91 Gio Inn when 
George Majewski posted a 590. Ted 
Trojan rolled 511 for Gio Inn.

COUNCIL 91 NO. 2
185 
146
186 
178 
185 
3 
165 
146 
115 
126 
178
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THE CARDINALS WERE 
WORLD CHAMPIONS SIX 
Times since i<ioo—
H26 _ H34
l£W2_

BY JOSEPH R. KOWAL
Those perennial PNA cage loop 

title contenders — Second Federal 
Sayings Lublins and Kolski Chi- 
Orioles — clashed last Thursday 
night on the St. Andrew’s hard­
wood in a St. Andrew’s AAU Bas­
ketball Tournament semifinal 
clash, and it took a late rally by 
the E. John Sierocinski sponsored 
Federals to subdue the Orioles, 
who tied with them for PNA co­
championship honors in 1953 and 
1954 and who also won the 1954 
JPI-AAU Tourney two months 
ago.

The triumph qualified the Fed­
erals to meet Joliet for the title 
last Saturday night.

The defeat was only 7th in 48 
games for the Koiskis, three of 
the losses coming at the hands of 
Second Federal (2 in PNA league 
play by 11 points). Kolski beat 
the Federals by 5 points in an­
other PNA loop engagement this 
season.

Inability of Ron Nikowicz to 
show up for the game due to pre­
vious commitments hurt the Kol­
ski chances. Ron had rallied 56 
markers in 3 previous tourney

GORDON TECH
A. Wojcik ..... 138 138 138 414
E. Augustyn „213 150 210 573
A. Zurat Jr „173 178 139 490
C. Dzik .......... 230 188 171 589
E. Zurek ........ 194 179 149 522

TONY and KAY’S
T. Podraża ..... 191 193 170 554
C. Nowakows 155 150 161 466
C. Kucharski 211 150 146 507
L. Groński ..... 181 225 170 576
A. Wrobleski 202 206 160 568

2ND FEDERAL
T. Hoffman . „150 135 150 435
G. Ruch ...... „206 190 186 582
E. Rzendzian 162 167 167 496
J. Hoffman .166 159 171 496
H. Karas .... „169 144 170 483

LUCKY STOP
E. Dornin „153 158 143 454
M. Jagielski .. .165 165 165 495
L. Halatek ... „142 172 158 472
S. Bryl ............ .161 136 180 477
E. Warchol .... .119 141 124 384

TRI-K
B. Wishner „„141 145 117 403
S. Sosnicki . ..153 153 153 459
A. Sompolski 210 146 167 523
J. Michalski „147 203 210 560
B. Kandefer „187 204 198 589

STAN-WAL NO. 1
E. Wasniewski 140 163 194 497
H. Ziemba ......167 172 167 506
H. Wenkel ......202 158 165 525
W. Cabaj .... 210 149 150 509
W. Genter ...... 189 167 155 511

JASLO
F. Sokolowski 221 171 192 584
L. O’Neil ........ 147 169 120 436
L. Lechowicz 138 133 146 417
F. Moczulewsk 169 167 162 498
J. Woliński .. .127 144 122 393

STAN-WAL NO. 2
J. Siers .............151 156 165 472
H. Skaluba .. .130 148 180 458
R. Stoenski .. .101 142 134 377
E. Kenar ...... 181 172 181 534
E. Pomagier ....200 180 163 543

ELECTRANS
G. Majewski ....183 201 206 590
M. Kujawski 149 159 183 491
G. Hromadka 179 166 132 477
W. Mowocin ..„156 152 129 437
J. Majewski .„.145 173 144 462

COUNCIL 91 G. I.
T. Skaluba ...... 158 186 134 478
T. Trojan ...... 198 166 147 511
D. Michniews 166 178 129 473
H. Galaz ........ 182 134 163 479
S. Zmudzki ....165 149 135 449

Something New Has Been Added

0

Z/
7

■

ESTHER WILLIAMS warns her two sons, Bengy, ago 
4, and Kimmie, age 3, to please be quiet when it’s 
“sleepy-time” for her brand new baby daughter, Susan 
Tenny Gage, born October 1st and just recently photo­
graphed. Esther’s next M-G-M aquatic extravaganza 
will be “Jupiter’s Darling.”

MARQUETTE, UNIQUE SHARE FIRST
IN ST. TURIRIUS MEN’S RACE
Victory Skids Into 3rd Via 3 Losses To Ben’s 

Keglers
STANDINGS

W. L.
Marquette ................. ...... 47 37
Unique ........................ .......47 37
Victory ........................ .......46i/2 3714
Lewicki ...................... ..... 42i/2 4144
Polly’s Boosters ...... .......41’4 42/2
Klabacha .................... ...... 41 43
Polly’s .......................... .......38 46
Ben’s .......... .................. ...... 321/. 5144

The Marquette Sports and 
Unique S.S., who won only one 
game apiece from Lewicki and 
Polly’s, respectively, succeeded in 
climbing atop the St. Turibius 
Men’s Bowling loop standings, 
when the last place Ben’s squad 
dealt Victory Hospital 3 startling 
setbacks last Monday night at 
Town Hall alleys, to send Victory 
skidding from third and into third 
position, one-half game back of 
the leaders in the torrid flag 
phase.

Joe Tyska shot 505 and Frank 
Janikowski 500 for Marquette, J'oe 
Michalak 515 for Lewicki, Ron 
Foley 495 for Unique, Gene For- 
manek 475 for Polly’s, Hank Per- 
sak 513 and Frank Pajda 501 for 
Victory ,and Bill Zemka 584 and 
Mickey Zeman 518 for Ben’s.

Marcel Ostrowski’s 573 sparked 
Klabacha to a pair of victories 
over Polly’s Boosters, who were 
led by Ray Doucet with 483.

MARQUETTE
J. Zip ............. .174 146 177 497
J. Tyska ..........138 155 212 505
B. Salcik ....... .115 140 131 386
E. Stanek .... .170 145 144 459
F. Janikowski 167 194 139 500

LEWICKI
J. Michalak . ...203 156 156 51'5
J. Kruzinski „130 130 130 390
B. Gannon ... „130 152 147 429
A. Pino ....... 158 182 145 485
E. Michalak . „153 169 150 472

KLABACHA
L. Pasciak ... ...129 166 165 440
G. Orcutt ..... „145 120 131 396
R. Michałek . ...177 121 168 466
L. Michałek . „155 140 148 443
M. Ostrowski 217 211 145 573

POLLY’S BOOSTERS
D. Venezia .. „121 137 102 360
R. Jonas ....... ...152 144 132 428
R. Fleichter ..129 139 149 417
R. Doucet .... „165 158 160 483
J. Huebner . „133 124 169 426

POLLY’S
A. Bogdan ... 122 178 156 456
N. Lipinski . „155 162 145 462
G. Formanek „157 155 163 475
J. Dainko .... .173 136 134 443
I. Schmidt ... ...126 129 147 402

UNIQUE
H. Campbell ...142 132 168 442
J. W’ojcie’ski „188 132 133 453
R. Foley ..... „180 141 174 495
J. Hosek ....... ...128 139 178 445
J. Pastorek . „148 161 160 469

VICTORY
R. Sobyra ..... „145 107 185 437
B. Lussa ...... „106 138 152 396
T. Kash ....... ...124 168 154 446
F. Pajda ....... „155 164 182 501
H. Persak ..... „181 145 187 513

BEN’S
H? Rodak ..... .141 157 140 438
J. Vladar ...... „114 101 127 342
J. Malek ........ „133 125 151 409
M. Zeman .......158 169 191 518
B. Zemka ...202 181 201 584

WHIRLAWAY HALTSTOWER'S FLAG 
DRIVE IN ETK MEN'S CIRCUIT

Cuts Lead To 8 Games

Second place Whirlaway halted 
the pennant drive of first place 
Tower in the E. T. Kolski Men’s 
Keg loop race by defeating the 
latter twice last Tuesday night at 
Stack and Ryan Alleys, thanks to

STANDINGS
W. L.

Tower ................ .................56 31
Whirlaway .... .................48 39
Hank’s ................ .................44 43
Frank’s .............. .................41 46
Jean’s ................ .................40 41
Zagorski ............ .......... .....31 55

Savala Eyes 30th 
Pro Ring Win Against 
Stribling Tonight

Jimmy Savala, Madera, Calif., 
lightweight will be seeking his 
36th professional victory in the 
Rainbo Arena, Tuesday night, 
when he faces Ron Stribling, of 
Cedar Rapids la., in the eight 
round main event.

Savala, a stablemate of middle­
weight champion Bobo Olson, is 
one of the top prizes in the Syd 
Flaherty stable. He’s a stiff 
puncher, scoring 17 KO’s in his 
record. A big sensatioq out on 
the West Coast, Savala will.be 
making his first Chicago appear­
ance when he faces Stribling. 
Jimmy’s record reads. 49 profes­
sional fights, 35 victories, 9 losses 
and 5 draws.

Ron Stribling, a colorful and 
spectacular fighter, is no stranger 
to local boxing fans, having ap­
peared in many exciitng bouts in 
the Rainbo Arena. His last start 
was March 17th, when he defeated 
Dick Powell in a 6 round bout in 
the Chicago Stadium. He is sched­
uled to appear in a main event 
bout in Detroit later next- month, 
and wants to make a victory over 
Savala a must.

a 466 series by Ed Helenick, E. 
Kowalski rolled 486 for Tower.

Woloszynski fired a 514 and 
Lucchesi 499 to spark Jean’s to 2 
victories over Zagorslji, whose as­
sault featured a 465 by Smolarek.

Frank's also won 2 from Hank’s 
behind a 537 by H. Gold and a 488 
by F. Guzek. H. Kozlowski posted 
a 496 and W. Widlic 469 for the 
losers.

Following this Tuesday’s, March 
30, matches the league will ob­
serve Whirlaway Lounge night and 
will fete the team sponsor, Emily 
Ward, at 2629 Milwaukee ave.

WHIRLAWAY
E. Helenick .... .141 148 177 466
J. Harris ...... .150 103 148 461
G. Fnda ........ .137 102 139 378
C. Pactwa .164 122 165 457
C. Korzeń .... .121 154 170 445

TOWER
A. Drabanski _146 146 146 438
E. Chynn ..... .158 172 198 478
L. Zarembski 145 102 93 340
E. Kowalski .159 166 164 486
P. Bekelewski 124 225 116 465

JEAN’S
Narut .............. .153 144 131 428
Cabel .............. .103 130 121 354
Kaplan .......... .102 119 122 343
Lucchesi ....... .150 179 170 499
Woloszynski .. .173 172 169 514

ZAGORSKI
Leksander .... .146 105 129 380
Drabanski ...... .134 115 113 362
Smolarek ...... .147 158 160 465
Kolski ............ 139 152 167 458
Jacobsak ..... .104 138 217 459

FRANK’S
F. Guzek ........ .167 149 172 488
H. Gold .......... .199 172 166 537
T. Schaffer .... .138 129 140 407
W. Makowski 138 200 119 457
G. Dukes ..... .128 171 142 441

HANK’S
C. Olszewski .124 170 168 462
L. Singer ___ .127 179 129 435
W. Widlic ...... .137 149 183 469
H. Kozlowski 167 152 177 496
C. Ryszkowski 166 164 135 465
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Dział ★
Kongresu 
Polonii

Konferencja w Genewie
Organizacja: “American China Policy Association ’ w 

New Yorku wystosowała do sekretarza stanu, J. Fostera 
Dullesa, pismo obejmujące rezolucję uchwaloną przez zarząd 
tej organizacji w związku z przygotowaniami do konferencji 
w Genewie, na której omawiana będzie sprawa Korei i Indo- 
chin z udziałem przedstawicieli Sowietów i . . . komunistycz­
nych Chin. ,

Organizacja “American China Policy Association”, na­
wiasem mówiąc, zawsze ze szczególną przychylnością i głę- 
bokiem zrozumieniem spraw polskich odnosi się do Polski 
i staje często w obronie Polski. Warto przypatrzeć się nieco 
bliżej tej rezolucji, stanowiącej niejako wyjątek, bo domaga­
jącej się wyraźnego STAWIANIA WARUNKÓW AMERY­
KAŃSKICH . . . gdyż zawsze przed każdą konferencją sły­
szymy tylko o warunkach sowieckich.

“Zarząd Wykonawczy naszej organizacji, po gruntownym 
przemyśleniu, doszedł dp przekonania, że wszelkie konferen­
cje i przetargi z Sowietami i ich satelitami są bezskuteczne 
i poniżające.

“Konferencje takie niczego nowego nas nie uczą. Każdy 
ich cel i każda metoda stosowana dla osiągnięcia celu, znane 
sa Departamentowi Stanu z dostępnych dokumentów.

“Każda konferencja zakończyła się jakiemś ustępstwem, 
większem-czy mniejszem, z naszej strony na rzecz Sowietów, 
a z ich strony żadnej koncesji albo tylko zobowiązanie, które 
rychło złamane zostało.
CZEGO MAMY ŻĄDAĆ

“W obliczu zapowiadanej konferencji w Genewie, mają­
cej się odbyć dnia 26 kwietnia, uchwalamy—że przedstawi­
ciele Stanów Zjednoczonych przed rozpoczęciem obrad po­
winni żądać, aby Sowiety wykonały zobowiązania przyjęte 
na siebie na mocy paktu Roosevelt-Litwinow i przerwały 
wszelkie kontakty z organizacjami i grupami w Stanach 
Zjednoczonych i aby przekazały Stanom Zjednoczonym wszel­
kie dokumenty o działalności komunistów amerykańskich, 
znajdujących się w ich rękach.

2) Wykonania uchwał podpisanych w Washingtonie 
w roku 1942-gim przez Sowiety, mianowicie, że nie 
dążą do terytorialnego lub innego powiększenia swego terenu, 
nie dążą do żadnych zmian terytorialnych bez zgody wyraźnie 
i swobodnie wyrażonej przez narody zainteresowane bezpo­
średnio, że uznają prawa narodów do swobodnego wyboru 
formy rządu pod jakim żyć pragną . . •

3) Wykonania zobowiązań w następstwie paktu jałtań­
skiego, na mocy którego Sowiety mają udzielić materialnej 
i moralnej pomocy Narodowym Chinom i przekazać im broń, 
żywność i inne wyposażenie.

4) Wykonania zobowiązań przyjętych w Jałcie, na mocy 
których narody Środkowej i Wschodniej Europy mają prawo 
swobodnego wybierania własnych rządów.
NIE PODAWAĆ RĘKI MORDERCOM

Rezolucja domaga się od rządu Stanów Zjednoczonych, 
aby nie przystępowano do dalszych obrad, jeśli Sowiety nie 
spełnią sw'oich zobowiązań uprzednio przyjętych na konfe­
rencjach i w paktach.

Na uwagę zasługuje także ustęp następujący:
“...and no gestures of appeasement, of friendship, such as 

handshaking, state dinners, cocktail parties, etc., etc., be 
indulgecTin with these representatives of the bloodiest tyr­
anny in the long and bloody history of the world and parti­
cularly of the murderers and torturers of 6,113 American 
ROW and tens of thousands of Korean POW and civilians”, 
(wzywa delegatów amerykańskich, aby nie pili wódki, nie 
podawali ręki, nie uczestniczyli w obiadach oficjalnych z mor­
dercami i katami, ze zbrodniarzami, mającymi na sumieniu 
najgorsze i najokrutniejsze zbrodnie).

Założenie zasadnicze tej rezolucji “American China 
Policy Association” jest, ze Stany Zjednoczone mają stawiać 
warunki, mają brać udział nie jako proszący ale jako proszeni, 
że nie należy nieuczciwemu dłużnikowi dawać więcej kredytu, 
nie należy zasiadać do jednego stołu, aż Sowiety wykonają 
swe zobowiązania dotychczas przyjęte.
TRZEBA ODROBIĆ JAŁTĘ

Nie można oderwać się od Jałty! Nie można iść dalej 
z brzemieniem Jałty na sobie. Trzeba odrobić Jałtę, zacząć 
tam, gdzie zatrzymał się normalny bieg historii, gdzie za­
mknięto księgę i pogrzebano moralność międzynarodową.

Żadna konferencja z koktejlami i obiadami czy bez, nie da 
rezultatu jak długo nie zostanie usunięta największa politycz­
na i moralna przeszkoda, jaką jest, i na zawsze pozostanie, 
Jałta.

Amerykańskie Stowarzyszenie, o którem mowa, wysuwa 
to właśnie jako WARUNEK, wskazuje na bezpłodność, ba 
szkodliwość zajmowania się i łudzenia siebie i innych, gdyż 
po każdej konferencji Sowiety wychodzą mocniejsze, nie- 
tylko przez zyskane ustępstwa, ale przez świadomość, że prze­
ciągają wartość czasu na swoją stronę.

Słusznie wspomniał prezydent Eisenhower, że żyjemy w 
cieniu strachu, ale choć wiele jest prawdy w strachu tym, 
nie powinien on terroryzować nas ani zmuszać do ustępstw 
natury moralnej.

Robienie ustępstw pod wpływem strachu do niczego nie 
prowadzi!
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AMERYKANIN PRZED SĄDEM KOREAŃSKIM. — W Seoul w 
Południowej Korei przed sądem koreańskim odbyła sie pierwsza 
rozprawa, w której Amerykanin Fred Higgins (z prawej) z Vinita, 
Okla., był oskarżony o import towarów luksusowych z narusze­
niem przepisów celnych. Towary te wartości $60,000 obejmowały 
180 skrzyń zegarków .naszyjników z pereł i wiecznych piór. Hig- 
gins’owi grozi kara więzienia do trzech lat.

Gm. 177 Z.N.P. Wydała Nowy Kontest 
Werbunkowy z Sześcioma Nagrodami 
Gmina Weźmie Gremialny Udział w Obcho­

dzie Majowym 2-go Maja
W piątek, 26 marca, odby­

ło się interesujące posiedze­
nie Gminy 177, któremu prze­
wodniczył prezes Józef Kowal 
a sekretarzował Józef Rutko­
wski.

Przyjęto korespondencję 
od Wydziału Kobiet w sprawie 
Sejmiku, który się odbędzie 
25 kwietnia w sali Słowika, 
3200 Milwaukee ave. Dele­
gatkami są Helena Rutkow­
ska i Józefina Serwinowska, 
a 3 inne delegatki będą za­
mianowane. na posiedzeniu 
23 kwietnia.

Przyjęto korespondencję 
od wydawnictwa Dziennika 
Związkowego i uchwalono 
dać życzenia świąteczne. Za­
kupiono dalej bilety od Am. 
Rady Pracy, która urządza 
zabawę towarzyską w piątek 
2-go kwietnia, w sali Wetera­
nów, 1239 N. Wood ul. Przy­
jęto zaproszenie i zakupiono 
bilety od Gminy 80 ZNP na 
jubileusz 40-lecia, który od­
będzie się w niedzielę, 16 ma­
ja, w sali Mickiewicza, 3310 S. 
Morgan ul.

Następnie prezes Józef Ko­
wal wręczył puchar członki­
ni Grupy 170 pani Alicji Roz- 
huszka za zdobycie najwięk­
szej sumy w ub. roku podczas 
Obchodu Majowego, przy tym 
prezes wygłosił stosowne 
przemówienie.

Przyjęto także korespon­
dencję od Wydziału Oświaty 
w sprawie manifestacji Ma­
jowej, którą urządzają oby­
dwa Okręgi XII i XIII dnia 
2-go maja w parku Hum­
boldta. Uchwalono wziąć gre­
mialny udział w obchodzie ze 
sztandarami Gminy i przyna­
leżnych Grup kwestarkami i 
liczną delegacją.

Przew. Kom. Obchodów 
Piotr Bogur, sekretarz J. Rut­
kowski, wiceprzew. Kieca, ja­
ko też i prezes Kowal proszą 
delegatów aby w Grupach 
starali się o jak największą 
liczbę kwestarek i by człon­
kowie wzięli liczny udział w 
obchodzie.

Przybyli jako goście sędzia 
Stanisław Pułaski i mec. A- 
lojzy Mazewski, dyrektor 
ZNP. Przemówili krótko, dzię­
kując za indorsację przez

Gminę 177 w zeszłym mie­
siącu. Sędzia miejski St. Pu­
łaski ubiega się o ponowny 
wybór, a Alojzy Mazewski o 
stanowisko klerka Sądu Kry­
minalnego. Obydwaj są na 
tykiecie republikańskim. Go­
ści przedstawił delegat Fran­
cis Lystarczyk, który się u- 
biega z partii demokratycz­
nej na komitymana senato- 
rialnego dystryktu 23.
Gmina 177 wydała 
nowy kontest

Przew. Kom. Rozwoju 
Franciszek Syzdak oznajmił o 
nowym konteście werbunko­
wym, który trwać będzie do 
końca 1954 r. Wyznaczono 
nagrody, jak następuje: pier­
wsza $25, druga $20, trzecia 
$15, czwarta $10, piąta $5. 
Jeżeli ktoś zdobędzie 5 no­
wych członków, dostanie o- 
statnią nagrodę, a jak 25 lub 
więcej, to otrzyma pierwszą 
nagrodę. Poza tym za jednego 
nowego członka do czterech 
wyznaczona jest nagroda 50 
centów, tak pełnoletniego ja- 
koteż i małoletniego. Nie na­
leży zapominać, że Zarząd 
Centralny płaci dobre wyna­
grodzenie za nowych człon­
ków. Tak delegaci Gminy 177 
jakoteż członkowie przyna­
leżnych Grup proszeni są o 
szczere poparcie kontestu.

Dalej pod obrady przyszła 
sprawa stałego organizatora 
naszej Gminy, którą to pracę 
przyjął sekr. prot. p. Józef 
Rutkowski, zamieszkały pnr. 
3320 W. Belle Plaine ave., tel. 
Ind. 3-0693. Ktokolwiek z 
członków chciałby jakiej po­
mocy lub informacji w» spra­
wie nowych polis, to powinien 
się porozumieć z p. Rutkow­
skim.

Prezes Józef Kowal zdał 
obszerne sprawozdanie z po­
siedzenia Kongresu Polonii na 
stan Illinois. Przyjęto dalej 
sprawozdania Komitetów i 
administracji. Prezes powia­
domił izbę, że‘została wynaję­
ta na jubileusz 20-lecia Gmi­
ny w roku przyszłym sala 
Weteranów, 1239 N. Wood ul. 
— Franciszek Sternik, kore­
spondent.

Polonistyka,Slawistyka i Zagadnienia 

Sowietyzacji Europy Wschodniej
Na Kursach Letnich w Uniwersytecie Mon­

trealskim.—(Program, Zapisy, Stypendia)
Uniwersytet w Montrealu, któ­

rego Kursy Wakacyjne, zwłaszcza 
w dziedzinie lingwistyki i wielkich 
literatur europejskich cieszą się od 
l^t międzynarodową sławą, skupia­
jąc setki studentów różnych naro­
dowości, organizuje w czasie od 2 
lipca do 14 sierpnia, 1954, kursy 
slawistyczne: średnie (dla przygo­
towujących B.A.) i wyższe (gra­
duate) dla kandydatów na stopień 
magistra (M.A.), oraz dla prag­
nących zdobyć punkty (przedmio- 
ty)propedeutyczne dla dalszych 
studiów regularnych na stopień 
doktora. Pierwszy okres Kursu 
trwa od 2 do 23 lipca, drugi od 21 
lipca do 14 sierpnia. Na program 
tegorocznego Kursu składają się 
między innymi następujące przed­
mioty: fonetyka, morfologia i skła­
dnia języka polskiego, rosyjskiego 
i innych; testy wzrokowo-słucho- 
we, dyktanda zwykłe i fonetyczne; 
dykcja i intonacja; ćwiczenia w la­
boratorium lingwistycznym z uży­
ciem nowoczesnej aparatury fone­
tycznej; literatura, kultura, histo­
ria, etnografia, zagadnienia socjal­
ne i polityczne; metodyka naucza­
nia; instytucje słowiańskie, oraz 
zagadnienia wybrane z,zakresu so- 
wietoznawstwa i wiedzy o Euro­
pie środkowo-wschodniej. Wykła­
dy te i ćwiczenia, jeżeli chodzi o 
program sekcji polskiej, odbywają 
się w języku ojczystym z dopusz­
czeniem języków angielskiego i 
francuskiego jako pomocniczych, 
przy czym na prośbę odpowiedniej 
grupy studentów przewidziane są 
dodatkowe wykłady kompletne w 
języku angielskim lub francuskim. 
Student może wybrać zarówno Ję­
zyk egzaminów z tych przedmio­
tów, jak i ze samych wykładów.

Pozytywne rezultaty, osiągnięte 
na Kursie Wakacyjnym, dają kan­
dydatom pierwszeństwo do otrzyj- 
mania stypendium Fundacji Pade­
rewskiego na studia całoroczne na 
jednym z uniwersytetów w Ka­
nadzie lub w U.S.A. Poza polskim, 
czeskim, słowackim, rosyjskim, 
ukraińskim i węgierskim, istnieje 
tu również fundusz stypendialny 
francuski i angielski. (Podania w 
tej sprawie oraz zapisy należy kie­
rować do wice-prezesa Fundacji 
Paderewskiego prof. T. F. Doma­
radzkiego: Department of Slavonic 
Studies, University of Montreal, 
Montreal, P.Q.)
Opłata $100.00

Studenci, opłacający maksymal­
ną opłatę $100 za cały Kurs, mogą 
bezpłatnie kprzystać ze wszystkich 
wykładów i ćwiczeń, prowadzo­

nych przez sekcje: anglistyki oraz 
filologii francuskiej, posiadające 
kursy i ćwiczenia dla cudzoziem­
ców, którzy chcą wydoskonalić się 
w języku ąngielskim lub francu­
skim (mogą oni zaliczyć zdane’tam 
egzaminy w studiach na B.A. lub 
M.A.)

Dyrekcja Centrum Studiów Sło­
wiańskich, założonego w r. 1948 i 
liczącego dziś 18 profesorów i 10 
asystentów, oraz 161 studentów, 
wybrała ze swego grona profesor­
skiego wypróbowanych specjali­
stów, jako wykładowców tegorocz­
nego Kursu Wakacyjnego, w któ­
rym wezmą również udział znani 
profesorowie z innych uniwersyte­
tów. Całość Kursu, a w szczególno­
ści sekcja polska, pozostaje pod 
kierownictwem dyrektora Centrum 
dr. T. F. Domaradzkiego, profesora 
zwyczajnego literatury polskiej i 
filologii słowiańskiej. Kandydaci 
proszeni są podawać w zgłosze­
niach dane osobiste, oraz przegląd 
dotychczasowych studiów. Podsta­
wa przyjęcia na kurs średni jest 
t.zw. mała mątura europejska 
(świadectwo ukończenia gimnaz­
jum czteroklasowego) lub “high 
school certificate”, względnie rów­
noznaczne przygotowanie. Do za­
pisania się w charakterze studenta 
regularnego na kursy wyższe, pro­
wadzące do uzyskania stopnia M.A. 
Uniwersytetu Montrealskiego, wy­
starczy polska matura (uznana za 
równoważną z “baccalaureat” fran­
cuskim) lub B.A. Ażeby być przy­
jętym w charakterze kandydata do 
uzyskania dyplomu lub certyfikatu 
wyższych studiów słowiańskich, lub 
wschodnio-europejskich, należy 
uzyskać aprobatę Dyrektora odnoś­
nie oceny przygotowania kandyda­
tów. Każdy może zapisać się jako 
wolny słuchacz, opłacając $10 od 
przedmiotu.

Organizacja Kursów Wakacyj­
nych daje do dyspozycji studentów 
potrzebne pomoce naukowe (dział 
słowiański i wschodnio-europejski 
w Bibliotece Głównej Uniwersyte­
tu liczy przeszło 8,000 pozycyj), 
jak również cały szereg ułatwień 
(zniżki kolejowe, tanie'kwatery z 
utrzymaniem w domach polskich, 
angielskich lub francuskich). Prze­
widziany jest ponadto cały Jtereg 
imprez rozrywkowych, jak filmy 
polskie i inne, te^tr, koncerty, wy­
cieczki górskie i kajakowe itp.

Wszelkich wyjaśnień udziela se­
kretariat Centrum Studiów Sło­
wiańskich (Departament of Slavo­
nic Studies, University of Montre­
al).

Sejmik Okręgu 12-go ZNP Odbędzie
Się w Niedzielę 4-go Kwietnia

Na mocy praw .reguł i prze­
pisów Konstytucji ZNP, zwo­
łuję Sejmik Okręgu 12 ZNP 
na niedzielę, 4go kwietnia, 
1954 roku, w sali p. Dranicza- 
rek pnr. 4841 S. Racine ave., 
punktualnie o godzinie 1:30 
po południu.

Każda Gmina ma prawo do 
pełnej reprezentacji na Sej­
miku, t. j. jeden delegat(tka) 
na każdych 500 członków i 
członkiń lub większy ułamek.

Na niniejszy Sejmik zapra­
szam Komisarkę Okręgu 12 
ZNP, pannę Marię L. Gierut, 
Komisarza Okręgu 13go p. 
Edwarda Krysińskiego, Komi­
sarkę Okręgu 13go p. Rozalię 
Wójcik, reprezentantki Wy­
działu Kobiet Okręgu 12 ZNP, 
Komendantkę Grona Instruk­
torskiego i przew. Sportu 0- 
kręgu Xllgo ZNP. — Michał 
Mokrzycki, Komisarz Okręgu 
XII ZNP.

Do Koleżanek Korp. 
Plac. 20-ej SWAP

Podobało się Stwórcy Najwyż­
szemu powołać do krainy wieku­
istego szczęścia z tegoż padołu pła­
czu, ś.p. kol. Katarzynę Ciesiel­
ską, długoletnią sekretarkę proto- 
kółową Korp. Plac. 20-tej SWAP, 
w dzielnicy Bridgeport.

Śp. kol. Katarzyna Ciesielska 
za życia była skromną, cichą, lecz 
dzielną pracownicą na niwie spo­
łecznej i weterańskiej. Była ona 
wzorową żoną i matką oraz przez 
swoją szczerość zaskarbiła sobie 
wielu przyjaciół.

Uprasza się koleżanki Korp. Plac. 
20ej, o liczne przybycie do kaplicy

Wystawa Obrazów i Rzeźb -
Polskiego Klubu Artystycznego

J. Bak, Edmund Choroszewski, 
Hyacinth G. Drechny, Rudolf A. 
Bujak, pani Michael Jelenie, Wal­
ter Krawiec, Lucian Krzemieński, 
Mieczysław J. Lepieszo, Fredrik 
Marzec, Arthur P. Murawski, Ed­
ward J. Mikuła, dr. W. Zanozik.

pogrzebowej p. W. Pomierskiego 
pnr. 1059 W. 32ga ulica, w środę 
dnia 31-go marca, na godzinę 8mą 
wieczór, aby wspólnie oddać ostat­
nią usługę ziemską naszej dziel­
nej urzędniczce, ś.p. Katarzynie 
Ciesielskiej Pogrzeb odbędzie się 
w czwartek, dnia 1-go kwietnia, 
do kościoła Najśw. Marii Panny 
od Nieustającej Pomocy, o godz. 
9:30 rano. — Franciszka Głowaty, 
prezeska; Irena Niedźwiecka, sekr. 
fin.

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza żona moja i matka moja, ś.p.

Agnieszka Sarzało
(Z DOMU SKOROHÓT).

po długiej i ciężkiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, dnia 27-go marca, 
1954 r., o godzinie 8:35- rano, w średnim 
wieku. Zamieszkiwała pnr. 2636 W. 
43-cia ulica.

Pogrzeb odbędzie się w środę, dnia 
31-go marca, 1954 roku, o godzinie 1-ej 
po południu, z zakładu pogrzeb, pnr. 
4254-56 Mozart ul. a stamtąd na cmen­
tarz Evergreen na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy 
wszystkich krewnych i znajomych, 
w smutku pogrążeni:

Jan, mąż; Olcia, córka; wraz z całą 
rodziną .

Pogrzebem zajmuje się Antoni F. 
Wciślak, LAfayette 3-7271. (29-30)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańsza matka, babcia i prababcia nasza, ś.p.

Józefa Banaszak
(Z DOMU NOWAKOWSKA)

Członkini Tow. Promień Nadziei, Grupa 1242 Z. N. P., Tow. Polish 
American Legion Veterans Post No. 7 Town of Lake, po długiej 
chorobie, opatrzona św. Sakramentami pożegnała się z tym światem, 
dnia 27-go marca, 1954 roku, o godzinie 4:35 po południu, w podesz­
łym wieku. Zamieszkiwała pnr. 2129 W. 50ta ulica.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, dnia 1-go kwietnia, 1954 r., 
o godzinie 9:30 rano z zakładu pogrzebowego narożnik 4800 S. Her­
mitage ul. do kościoła św. Jana Bożego a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Józef i Leon, synowie; Ryszard, prawnuk; Teresa Strains, wnu­
czka; wraz z całą rodziną. \

Pogrzebem zajmuje się Henryk Alvin Patka. (29-30)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wiado­
mość, iż najukochańszy ojciec, brat i dziaduś nasz, ś.p.

Piotr Gozdecki
członek Tow. Walecznych Polaków, Gr. 1612 Z. N. P., po krótkiej 
chorobie, pożegnał się z tym światem, opatrzony Św. Sakramenta­
mi, dnia 29-go marca, 1954 roku, o godzinie 6:12 wieczorem, w śred­
nim wieku. Zamieszkiwał pnr. 1012 N. Hoyne Ave.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 3-go kwietnia, 1954 roku, 
o godzinie 9:30 rano, z zakładu pogrzebowego pnr. 834-38 N. Ash­
land Ave. do kościoła św. Heleny a stamtąd na cmentarz św. Woj­
ciecha na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrążeni:

Józef, Teodor i Irena, dzieci; Katarzyna i Anna, synowe; Ta­
deusz Czosnyka, zięć; Maria i Stanisław Sikora ,siostra i szwagier; 
Jan Gozdecki, brat; wnuki i wnuczki, wraz z całą rodziną.

Pogrzebowy B. F. Malec, telefon HAymarket 1-5800.
(30-31-1-2)

Około tysiąc dolarów rozdanych 
będzie w nagrodach artystom pol­
skiego pochodzenia, którzy wysta­
wią swe obrazy lub rzeźby na 21ej 
Dorocznej Wystawie Sztuki urzą­
dzanej przez Polski Klub Artys­
tyczny w Chicago. Wystawa od­
bywa się na drugim piętrze nad 
restauracją Lenarda, 1307 Mil­
waukee Ave. Wystawa potrwa do 
ligo kwietnia, w godzinach wie­
czornych od 6:30 do 9ej, a w nie­
dzielę od 8ej popołudniu.
Kontest Studentów

Poza główną wystawą, pokazane 
będą prace młodzieży polskiego 
pochodzenia ze szkół wyższych, 
którzy stanęli do kontestu, wedle 
pana Jana Gembały, przewodni­
czącego komitetu pokazów.

Wystawa nie wybrała swoich 
własnych sędziów do oceny obra­
zów i innych dzieł sztuki pięknej, 
lecz pozostawiła ocenę głosowaniu 
na popularne i konwencjonalne 
obrazy. Artysta-wygrywca otrzy­
ma specjalne nagrody.

Między innymi nagrodami, Pol­
ski Klub Artystyczny zakupi je­
den z obrazów jako dar do jednej 
z wyższych szkół w Chicago.

Pieniądze na nagrody ofiarowa­
li: Chicago Society Gr. 1450 ZNP.; 
Polsko-Amerykański Klub Han­
dlowy; Legion Młodych Polek, Po­
lish Women’s Civic Club i Polski 
Klub Artystyczny.

Następujące jednostki również 
złożyły dary: pani C. Witaske, dr. 
i pani Marion F. Kostrubała, An­
toni Milewicz i Anette Sloser.

Pieniądze na nagrody dla stu­
dentów wyższych szkół ofiarowali: 
Unique Social Club z parafii św. 
Jacka, pani S. Piotrowicz, Myron 
Stęczyński i dr. Wichleński, prezes 
Klubu Artystycznego.

Między artystami .których pra­
ce figurować będą na wystawie 
są:

Eugene Wolodko, Joseph Ru­
siecki, JValter A. Mazewski, M. 
Rekucki, Henry Rutkowski, Peter 
Porowski, Eleonor Piasecki, Stani­
sława Lałikocz-Murman, Frank 
O. Małachowski, Rev. Stan. Stoga, 
Walter Fuchs, Karol Kowalski, F. 
Z. Bojanowski, Eugene Jurewicz, 
Estelle Fecelle, Walter Wojtyła, 
Ben J. Shepanek, Dana A. Sielski, 
Thaddeus M. Wróblewski, Antoni 
Zamora, Paula Krystop, B. Bak i

Kalendarzyk 
Posiedzeń

CZWARTEK, 1 KWIETNIA
Czwartek, dnia Igo kwietnia, 

odbędzie się miesięczne posiedze­
nie Centrali Polskich Towarzystw 
na Kazimierzowie i Romanowie, w 
sali “Jedność”, 2300 So. Whipple 
Str. Początek o godz. 8-ej wieczo­
rem. Z powodu ważnych spraw 
obecność delegatów konieczna. — 
Józef Różański, prezes; Alexander 
A. Florczak, sekr.' prot.

Z Annowa
Towarzystwo Juliusza Słowac­

kiego Gr. 1217 ZNP., zawiadamia 
swoich członków, że posiedzenie 
odbędzie się w sobotę, dnia 3go 
kwietnia 1954 roku, w sali Stan. 
Węgrzyna, 2Q59 W. 19ta ulica, o 
godz. 7:30 wiecz. Prosimy bardzo 
wszystkich o liczne przybycie. — 
Ludwik Kogut, prezes; P. Jachi- 
miec, sekr. prot.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec nasz i dziadek mój, 
ś. p.

Jan Piela
czł. Tow. Serca Jezusa Nr. 471 
ZPRK. i Tow. Zwycięstwo pod 
Warszawą, Gr. 2798 ZNP., po 
krótkiej lecz ciężkiej chorobie, 
pożegnał się z tym światem, o- 
patrzony św. Sakramentami, 
dnia 29-go marca, 1954 o go­
dzinie 8:55 rano, w średnim 
wieku. Zamieszkiwał pod nr. 
Route 1, Lake St., Elmhurst, 
Ill.

Pogrzeb odbędzie się w czwar­
tek, dnia 1-go kwietnia, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego pnr. 2129 W. Web­
ster do kościoła św. Jadwigi, a 
stamtąd na cmentarz św. Woj­
ciecha na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Maria, żona; Anna, córka; 
Józef Baran, zięć; Józef, wnu­
czek, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmują się Józef 
Wojciechowski i Syn, ARmitage 
6-4630. 30-31

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żona 
moja, matka, siostra i babcia 
nasza, ś.p.

Katarzyna 
Ciesielska

członkini Bractwa Niewiast Ró­
żańca św. 1-go Drzewa, Tow. 
Polek św. Jadwigi ifr. 311 Z.P. 
R.K. i Korpusu Pomocniczego 
Armii Polskiej, po krótkiej cho­
robie, opatrzona św. Sakramen­
tami, pożegnała się z tym świa­
tem, dnia 28-go marca, 1954 r., 
o godzinie 12:10 w nocy, prze­
żywszy lat 58. Zamieszkiwała 
pnr. 3406 Ś. Aberdeen ulica.
Pogrzeb odbędzie się w czwar­

tek, dnia 1-go kwietnia, o go­
dzinie 9:30 rano z zakładu po­
grzebowego, pnr. 1059 W. 32-ga 
ulica, do kościoła Najśw. Marii 
Panny od Nieustającej Pomocy, 
a stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu po­
grążeni:

Józef, mąż; Leokadia Popek, 
córka; Stanisław Popek i Józef 
Skaritka, zięciowie; Franciszka 
Szymkowiak, Agnieszka Tur- 
czynska, siostry; Jan, Franci­
szek i Józef Janicki, bracia; 
Tomasz Turczynski, szwagier; 
Pelagia, Joanna i Genowefa Ja­
nicki, bratowe; wraz z całą ro­
dziną.

Pogrzebowi W. Pomierski, 
Tel. YArds 7-6424.

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żona 
moja, córka, matka i siostra 
nasza, ś.p.

Helena Skaritka
(z domu Ciesielska)

członkini Posterunku American 
Legion Auxiliary nr. 825, Pilsen 
Post i Tow. Polek św. Jadwigi 
nr. 311 Z.P.R.K. ,po krótkiej i 
ciężkiej chorobie, opatrzona św. 
Sakramentami pożegnała się z 
tym światem, dnia 27-go mar­
ca, 1954 roku, o godzinie 11:40 
wieczorem, przeżywszy lat 26. 
Zamieszkiwała pnr. 3406 So. 
Aberdeen ulica.
Pogrzeb odbędzie się w czwar­

tek, dnia 1-go kwietnia, o go­
dzinie 9:30 rano z zakładu po­
grzebowego, pnr. 1059 W. 32-ga 
ulica, do kościoła Najśw. Marii 
Panny od Nieustającej Pomocy, 
a stamtąd na cmentarz Zmar­
twychwstania Pańskiego na 
parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu po­
grążeni:

Józef, mąż; Matthew Józef, 
syn; Józef Ciesielski, ojciec; 
Leokadia Popek, siostra; Stani­
sław Popek, szwagier; Jan i An­
na Skaritka, teściowie, wraz 
z całą rodziną.

Pogrzebowi W. Pomierski, 
Tel. YArds 7-6424.

Poszukiwanie
Chimilik (Chimlik) Tadeusz, 

który przed dwoma laty przybył 
do Stanów Zjednoczonych z An­
glii, poszukiwany jest w bardzo 
pilnej sprawie przez Marcelę M. 
Marońską, 5348 St. Clair Street, 
Cleveland 3, Ohio.

Poszukiwany proszony jest o 
skomunikawnie się z p. Maroń­
ską bezpośrednio.

PO 2AKUPN0 WARTOŚCIOWEGO 
NAGROBKA 

Lub POMNIKA 
Udajcie Się Do

CZARNIKA
Nap. Cmentarza Zmartwychwstania
Otw. w Niedziele i Święta. Cnmmit A“ł
P.O. Box 333 Argo, Bl.. Tel. **»»

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańsza żona 
moja, matka, siostra i babcia 
nasza, ś.p.

Zofia Ziemba
(z domu Grzelak) 

po ciężkiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 28-go 
marca, 1954 roku, o godzinie 
1-ej rano ,w średnim wieku. 
Zamieszkiwała pnr. 903 No. 
Honore ulica. ,

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, dnia 31-go marca, 1954 r., 
o godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzebowego pnr. 834-38 No. 
Ashland Ave. do kościoła ś.ś. 
Młodzianków a stamtąd na 
cmentarz św. Wojciecha na par­
celę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Jan, mąż; Józef, Stefania, 
Kassela, Natalia i Tadeusz, 
dzieci; Stanisław Plis, zięć; Ka­
tarzyna Kawa i (Anna Krzelest 
w Polsce), siostry; Magdalena 
Misiak, pół-siostra; Tomasz Ka­
wa i Justyn Misiak,szwagrowie; 
wnuki i wnuczki, wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebowy B. F. Malec, tel.: 
HAymarket 1-5800. (29-30)

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec i dziaduś nasz, ś. p. 
Władysław Barach 

członek Tow. Św. Izydora Ora­
cza, Gr. 406 ZNP, Tow. Św. 
Wojciecha Nr. 82 Stow. Pol. w 
Am. i Klubu Parafii Skrzyszów, 
po krótkiej, lecz ciężkiej choro­
bie, pożegnał się z tym światem, 
opatrzony Św. Sakramentami, 
dnia 28-go marca, 1954 roku, o 
godzinie 2:45 po południu, w 
średnim wieku. Zamieszkiwał 
pnr. 2840 W. 25th St.

Pogrzeb odbędzie się _ we 
czwartek, dnia 1-go kwietnia, o 
godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzeb, pnr. 3054 W. Cermak 
Rd., do kościoła Św. Kazimie­
rza, a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Rozalia, (z domu Mizera,), żo­
na; Stanisław, Józef Hebda, 
Franciszek, Tadeusz i Mieczy­
sław, synowie; Władysława Lef- 
ko i Antonina Łazarz, córki; 
Jeannette Baruch i Evelyn Heb­
da, synowe; Stanisław Łefko i 
Marian Łazarz, zięciowie; Wła­
dysław i Stefania Jarosz, siostra 
i szwagier; Józef i Antonina Mi­
zera, szwagier i szwagierka; 
wnuki i wnuczki; wraz z całą 
rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Za­
rzycki Funeral Home. Telefon 
Bishop 7-8999. 29-30

Wszystkim krewnym i znajo­
mym donosimy tę smutną wia­
domość, iż najukochańszy mąż 
mój, ojciec, brat .dziadek i pra­
dziadek nasz, ś.p.

Kazimierz 
Suczyński 

członek Tow. Polska Naród. 
Spójnia w Ameryce, Oddział 
186, po długiej lecz ciężkiej 
chorobie, pożegnał się z tym 
światem, opatrzony Św. Sakra­
mentami, dnia 28-go marca, 
1954 r., o godzinie 3:30 po połu­
dniu, w starszym wieku. Za­
mieszkiwał pnr. 5405 S. Marsh­
field Ave.
Pogrzeb odbędzie się w czwar­

tek, dnia 1-go kwietnia, 1954 r., 
o godzinie 9:30 rano, z zakładu 
pogrzeb, pnr. 1256-58 W. 51sza 
ul. do kościoła Świętej Rodziny 
a stamtąd na cmentarz Chapel 
Hill Gardens na parcelę fami­
lijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w smutku pogrą­
żeni:

Franciszka (z domu Kostań- 
ska), żona; Jadwiga, Cecylia. 
Leokadia, Wirginia, Marta i 
Kazimiera, córki; Mieczysław, 
Edwin i Czesław, synowie; Do­
lores i Helena, synowe; Józef 
Rolnicki, Bernard Raschke, Jó­
zef Svoboda, Wojciech Jun- 
kroski i Piotr Chrzanowski, zię­
ciowie; 15 wnuków, 5 wnuczek 
i 2 prawnuków, siostra w Pol­
sce, Franciszek, brat w Mil­
waukee, wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Patka 
Funeral Home, Jan Patka, dy­
rektor. BOulevard 8-5257.

(30-31)
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Jaki Plan Ubezpieczenia Dla Dzieci 
Jest Najlepszy i Najpraktyczniejszy?

Bardzo często spotykamy się z pytaniem, 
jaki plan ubezpieczenia jest najlepszy i naj­
praktyczniejszy dla dzieci? W odpowiedzi na 
to pytanie podaj emy poniżej raty opłat pre­
mii rocznej za $1,000.00 ubezpieczenia na pięć 
planów najbardziej popularnych oraz koszt 
każdego planu przy dojrzałości, to jest w 
18-tym roku życia, albo po 20 latach lub po 30 
latach opłacania. I tak:

20 Year Endowment

Związek Nar. Polski
Kompania B ..........
Kompania C 
Kompania D 

Związek Nar. Polski
Kompania B ............

Związek Nar. Polski
Kompania A ...........
Kompania B  
Kompania C 

30 Year Payment Life 
w wieku w wieku

Związek Nar. Polski
Kompania A 
Kompania B 
Kompania C 

w wieku w wieku
zero 10 lat

.....845.00 $45.00

..... 50.64 50.27

..... 50.58 50.58

..... 49.31 48.50
Endowment at Age 18

w wieku w wieku
zero 8 lat

.....$50.52 $94.46

..... 56.63 105.25

..... 55.44 103.67

..... 58.28 104.39
30 Year Endowment
w wieku w wieku

5 lat 10 lat
.....$29.00 $29.00
.....  31.73 31.90

20 Year Payment Life
w wieku w wieku

zero 10 lat
.....$20.41 $22.79
.....  22.20 25.35
......  22.79 26.23
.....  22.67 25.14

zero 
Związek Nar. Polski $|6.21 
Kompania C  17-80 
CERTYFIKATY WYŁĄCZNIE NA

NEW YORK

10 lat 
$17.94 

19.70
STAN

20 Year Endowment
w wieku w wieku 
zero 4 lata

Związek Nar. Polski
Kompania A............
Kompania C —

$43.88 $44.54
........  49.86 50.21

 47.87 48.08
20 Year Payment Life

w wieku
zero

Związek Nar. Polski $19.29
Kompania A....................
Kompania B.  21.60
Kompania C —• 21.23

w wieku
4 lata
$20.47
23.06
23.82
22.60

KOSZT UBEZPIECZENIA
Chcąc obliczyć koszt ubezpieczenia przy 

dojrzałości, jak Endowment at Age 18 lub 20 
Year Endowment, 30 Year Endowment albo 
20 Year Payment Life i 30 Year Payment 
Life, należy brać pod uwagę następujące trzy 
czynniki:

1. Wpłaconą premię.
2. Wartość Gotówkową lub Pożyczkową.
3. Przypuszczalną dywidendę pozostawia­

ną w kasie Z. N. P. ha 3 procent od stu i pro­
cent od procentu.

W poniżej podanych przykładach bierze- 
my pod uwagę przeciętny wiek małoletnich 
członków zapisywanych do Z. N. P. sześć lat.

20 YEAR ENDOWMENT
Koszt ubezpieczenia 20 Year Endowment 

na $1,000.00 wydanego na wiek życia 6 lat; 
roczna premia $45.00.
1. Związek Nar. Polski wypłaci po

20 latach ...................... $1,000.00
2. Przypuszczalna dywidenda naro­

sła przez 20 lat  101.08

Razem.. $1,101.08
3. Wpłaci przez 20 lat  900.00

Czysty dochód $ 201.08
ZAPŁACONE UBEZPIECZENIE

NA $2,381.00
Jeżeli Ubezpieczony po 20 latach, a w 26 

roku życia będzie miał życzenie, to będzie 
mógł: (1) Otrzymać za $1,000.00 ubezpie­
czenia zapłacone na całe życie na sumę 
$2,381.00; (2) albo może wybrać w gotówce 
$579.95 i otrzymać zapłacone ubezpieczenie 
na całe życie na $1,000.00.

30 YEAR ENDOWMENT
Koszt ubezpieczenia po 20-tu latach na 

$1,000.00 na 30 Year Endowment wydanego 
na wiek sześć lat życia; roczna premia — 
$29.00.
1. Wartość Gotówkowa po 20 latach

opłacania $ 569.10
2. Przypuszczalna dywidenda naro­

sła przez 20 lat  66.84

Razem $ 635.94 
3. Przez 20 lat wpłaci ...................... 580.00

Czysty dochód $ 55.94
Jeżeli po 20 latach opłacania przestanie 

opłacać i wybierze wartość gotówkową i na­
rosłą dywidendę, to otrzyma $55.94 więcej 
niż wpłaci.
KOSZT TEGO SAMEGO UBEZPIECZENIA 

PO 30 LATACH.
Jeżeli będzie opłacał przez 30 lat, to koszt 

tego ubezpieczenia będzie następujący: 
1. Związek Narodowy Polski wypła­

ci po 30 latach ...................$1,000.00
2. Przypuszczalna dywidenda naro­

sła przez 30 lat  179.00

Razem $1,179.00
3. Wpłaci przez 30 lat  870.00

Czysty dochód $ 309.00
ZAPŁACONE UBEZPIECZENIE

NA $2,006.00
Jeżeli Ubezpieczony zechce, to w 36 roku 

życia, zamiast wybrać w gotówce $1,000.00, 
'będzie mógł otrzymać: (1) zapłacone ubez­
pieczenie na całe życie na $2,006.00; (2) albo 
bedzie mógł wybrać w gotówce $501.56 i 
otrzymać zapłacone ubezpieczenie na całe 
życie na $1,000.00.

20 YEAR PAYMENT LIFE.
Koszt ubezpieczenia na $1,000.00 na 20 

Year Payment Life wydanego na wiek życia 
6 lat; roczna premia $21.77.
1. Wartość Gotówkowa lub Pożycz­

kowa po 20 latach ... $ 389.77
2. Przypuszczalna dywidenda naro­

sła przez 20 lat ......................... 52.02
Razem $ 441.79

3. Wr’ przez 20 lat ’.. 435.40

Czysty dochód.............. $ 6.39
ZAPŁACONE UBEZPIECZENIE.

Po 20 latach przestanie opłacać, jeżeli 
Ubezpieczony nie wybierze Wartości Gotów­
kowej, to będzie się ona zwiększać z roku na 
rok. I będzie wynosić jak następuje: w 55 ro­
ku życia Ubezpieczonego — $653.56; w 60 
roku życia — $704.62, a w 65 roku życia — 
$753.73 i t. d.

Ubezpieczony będzie mógł wybrać przypu­
szczalną dywidendę narosłą przez 20 lat w su­
mie $52.02. Albo bedzie mó,Tł kunić dodatko­
we ubezpieczenie zapłacone na całe życie na 
sumę $153.62. A wówczas będzie posiadał za­
płacone ubezpieczenie na sumę $1,153.62.

30 YEAR PAYMENT LIFE
Koszt ubezpieczenia na $1,000.00 na 30 

Year Payment Life, wydanego na wiek sześć 
lat życia, po 20 latach i 30 latach; roczna pre­
mia $16.95.

PO 20 LATACH.
1 Wpłaci przez 20 lat.... $ 339.00
2. Wartość Gotówk. .... 268.57
3. Przypuszczalna dywi­

denda  43.41

Razem $ 311.98 311.98

Koszt Ubezpieczenia .. $ 27.02
Jeżeli Ubezpieczony po 20 latach, a więc 

w 26 roku życia, wybierze Wartość Gotówko­
wą i narosłą dywidendę, to koszt ubezpiecze­
nia na $1,000.00 przez 20 lat będzie wynosił 
$27.02, a na rok $1.35.
KOSZT TEGO SAMEGO UBEZPIECZENIA 

PO 30 LATACH.
1. Wartość Gotówkowa $ 413.80
2. Przypuszczalna dywidenda naro­

sła przez 30 lat....................... 99.95

ENDOWMENT Ar’ AGE 18.
Koszt ubezpieczenia na $1,000.00 Endow­

ment at Age 18 wydanego na wiek życia zero, 
roczna premia wynosi $50.52.
1. Związek wypłaci w 18 roku życia $1,000.00
2. Przypuszczalna dywidenda naro­

sła przez 18 lat  89.33

Razem -....$1,089.33
ł. Wpłaci przez 18 lat  909.36

Czysty dochód $ 179.97
ZAPŁACONE UBEZPIECZENIE

NA $2,726.00
Ubezpieczony po ukończeniu 18-go roku 

życia, jeżeli będzie miał życzenie, może otrzy­
mać: (1) Za $1,000.00 zapłacone ubezpiecze­
nie na całe życie na sumę $2,726.00; (2) albo 
może wybrać w gotówce $633.16 i otrzymać 
zapłacone ubezpieczenie na całe życie na 
$1,000.00.

Razem $ 513.75 
3. Przez 30 lat wpłaci ............  508.50

Czysty zarobek .....$ 5.25
Ubezpieczony będąc w wieku życia 36 lat 

przestanie opłacać premię, będzie miał zapła­
cone ubezpieczenie na całe życie, a prócz tego 
Wartość Gotówkową, która będzie się zwięk­
szać z każdym następnym rokiem, a w 65 ro­
ku życia będzie wynosić $753.53.

Z narosłą przez 30 lat dywidendą może po­
stąpić jak następuje: (1) Za $99.95 może ku­
pić dodatkowe ubezpieczenie zapłacone na ca­
łe życie na sumę $146.69; (2) pozostawić w 
kasie Z. N. P. na procent, która będzie się 
zwiększać z roku na rok, a w 65 roku życia 
będzie wynosić $204.50; (3) albo może wy­
brać w gotówce $99.95 w 36 roku życia.

Którykolwiek z nieciu nlanów ubezpiecze­
nia, wymienionych w niniejszym artykule, 
jest dobrym kontem oszczędności dla dzieci 
na przyszłość.

-

?

POSTRZELONY CHŁOPAK. — Policjanci wnoszą 15 letniego 
Davida Crawforda na noszach do jednego ze szpitali w Pitts- 
burghu, potem jak został on postrzelony wypadkowo w lokalu, 
gdzie zbierali się jego rówieśnicy. Policja znalazła w tym lokalu, 
pałki, noże i obcięte rewolwery. David został postrzelony wypad­
kowo, gdy jeden z chłopców bawił się rewolwerem, sądząc, że nie 
jest on nabity.

ŚMIERĆ PANI HULL Podczas 
wizyty u swojej szwagierki Ireny 
Witz w Staunton, Va., zmarła na­
gle żona byłego sekretarza stanu 
pani Cordell Hull (na zdjęciu) 
lat 79. Przyczyna śmierci nie zo­
stała ujawniona.

PRZEDKŁADA PLAN OBRONY. — Znany ekspert od spraw ra­
daru i aparatów elektrycznych Robert C. Sprague (na lewo) wrę­
cza senatorowi Leverett Saltonstall (R. Mass.) w Washingtonie 
ściśle tajny plan ewakuacji miast i użycia pocisków kierowanych 
na wypadek wojny. Sprague zeznawał poprzednio przed senackim 
komitetem bezpieczeństwa wewnętrznego.

Zć’ Sceny i Estrady

“Serca w Mundurach” Napoleona 
Sądka Na Scenie Trójcowskiej

Popularną Komedię Wystawiło Towarzystwo 
“Scena Polska”

Zasłużone dla sprawy tea­
tru polskiego w Chicago, To­
warzystwo Scena Polska, 
Grupa 2768 ZNP. wystawiło w 
ubiegłą niedzielę na Trójco- 
wie komedię Napoleona Sąd­
ka “Serca w mundurach”, 
albo “Markietanki”, jak zdaje 
się brżmi oryginalny tytuł.

Komedia ta pewnie nie 
przejdzie do repertuaru pols­
kiego teatru pisanego przez 
duże “T”. Popularny dziś na 
emigracji autor, pisząc tę ko­
medię myślał pewnie zresztą 
więcej o aktualnych potrze­
bach emigracyjnej sceny pol­
skiej, niż o laurach dramatur­
ga. Cokolwiek jednak nie po­
wiemy o literackich i scenicz­
nych walorach “Markieta- 
nek” .stwierdzić wypadnie, że 
komedia ta wystawiona była 
na wielu scenach i scenkach 
we wszystkich prawie skupis­
kach polskich gdzie tylko ist­
nieje jakiś zespół teatralny. 
Ponieważ Polacy lubią “pa­
rać się” teatrem, wystawiano 
więc Markietanki nie tylko w 
Anglii, Stanach Zjednoczo­
nych, Niemczech i Francji, 
ale również w Australii, No­
wej Zelandii i w jeszcze dal­
szych zakątkach świata.
Kobiety Uprzywiliowane

Bezpretensjonala ta kome­
dia bawiła widzów zarówno 
swoim, może nieraz prymi­
tywnym, ale naturalnym hu­
morem żołnierskim, oraz 
wzruszała wspomnieniami z 
tak niedawnej przeszłości, 
gdy jeszcze pełni byliśmy na­
dziei w szybkie ziszczenie się 
naszych marzeń.

W zgodzie z tytułem, autor 
wybitnie uprzywiliował w ko­
medii płeć słabsza. Jeśli ja­
kie sylwetki są zarysowane, 
to będą to właśnie role kobie­
ce. Jeśli ktoś ma coś do po­
wiedzenia w tej komedii, to 
właśnie one markietanki.
Centralna Wola

Centralną osobą sztuki jest 
bezwątpienia Krystyna i to 
zarówno na rolę, jak na gra­
jącą ją Halinę Majewską 
Waydową. Zrobiła ona wszy­
stko co mogła by komedii tej 
nadać mocniejszych i głęb­
szych kolorów. A przecież 
rola ta tak łatwo mogła sku­
sić do przeszarżowania i mo­
że zebrania w ten sposób naj­
większych oklasków. Szkoda 
że publiczność po pierwszych 
dwóch aktach nie zdążyła się 
przestawić w trzecim “senty­
mentalnym”, zaśmiewając się 
nadal nie zawsze odpowiedich 
momentach. No ale to już nie 
wina oktorów ,a tylko pu­
bliczności, a może i autora, 
który tak nagle zmienił bieg 
wypadków na scenie.

Szkoda wielka, że na prze­
strzeni ostatnich paru lat ro­
le, jakie grała Majewska nie 
dawały możliwości do okaza­
nie w pełni jej talentu i kultu­
ry artystycznej. Powinna ona 
zagrać w tak niepopularnym 
tutaj i nielubianym poważ­
nym dramacie.
Konciasty Komendant

Role koinendatki markie- 
tanek zagrała dobrze Ludmiła 
Zarembianka. Stworzyła ona 
typ Herod Baby, tak dobrze 
znany tym, którzy się zetknę­

li z “szarżami” kobiecymi w 
wojsku.

Jeśli nawet przesoliła ona 
nieco w paru momentach ze 
zbytnią — napisalibyśmy — 
kańciastością ,to napewno nie 
psuło to całości sylwetki. Ro­
lę kochliwej i rozflirtowanej 
Wandy grała Stanisława Szy­
mańska. Zawodzi ją nieco dy­
kcja ,ale to może właśnie ze 
wzruszenia, że kocha się w 
niej pół batalionu, od Strzelca 
Piwki poczynając a na puł­
kowniku kończąc.
Kochwili żołnierze

Jeśli chodzi o role męskie, 
to największym powodzeniem 
u publiczności cieszył się 
strzelec Piwko. Najwięcej też 
bodajże zbierał on oklasków.

Z łatwością można było poz­
nać, że dla grającego tę rolę 
Mieczysława Kwiatkowskiego 
scena nie jest czemś zupełnie 
nowym i nieznanym. Nie 
mniej z jego właśnie strony 
groziło nejwięcej niebezpie­
czeństwo zbytniego przesza- 
żowania, a może nawet na 
groźbie nie skończyło się.

Kossakowski nie miał zbyt 
wielkiego pola do popisu w 
roli kapitana Zakrzewskiego. 
Zagrał on bez zarzutu wszyst­
ko, czego autor i reżyser od 
tej roli się spodziewał. Wresz­
cie wcale poprawnie wypadł 
Rerych w najtrudniejszych 
bodajże z męskich, roli ka­
prala Wacława.

Reżyser Kazimierz Majew­
ski utrzymał sztukę w jedno­
litym stylu lekkiej komedii. .

Dodatnim objawem ostat­
nich naszych przedstawień, 
jest coraz większa dbałość o 
dekorację, co znalazło swój 
wyraz na tym przedstawieniu.

U i

KRÓLOWA W OPERZE.—Królo­
wa Wielkiej Brytanii Elżbieta II 
w diamentowej tiarze i płaszczu 
z białych nurków przybyła na ga­
lowe przedstawienie opery w Mel­
bourne w Australii. W towarzyst­
wie swego męża, księcia Filipa 
królowa odbywa turę po Australii, 
obliczoną na 15,000 mil.

★ POŻYCZKI * POŻYCZKI

POŻYCZKI HIPOTECZNE
Bez Komisowego

NISKIE SPŁATY MIESIĘCZNE 
Udziela

Związek Narodowy Poiski
1514-20 W. DIVISION UL.

TeL ARmitage 6-0700

* KONTRAKTORZY ★ DOMY

JABLONSKI 
CONSTRUCTION 

robimy pokoje na podda­
szu, garaże i werandy 

“Rumpus” Pokoje 
Okna

Kuchnie na Zamówienie 
Roboty cementowe 

i Plumbiarskie 
Nowe Domy na Waszych 

Lotach
Aluminiowe i Murowane 

“Siding”
Mówimy po polsku.
Fillmore 4-4751 

(Suburban) 
TUxedo 9-8350 

albo MAnsfield 6-6369 
(Chicago)

Uwaga Właściciele Posiadłości 
Wołajcie nas do wszystkich robót 
przy waszych budynkach i oszczę­
dzajcie pieniądze. Pokrywamy 
tylne werandy. Wszelkiego rodza­
ju roboty stolarskie. Tuck point­
ing. Rynny i ścieki. Płaskie da­
chy mieszkaniowe. Roboty cemen­
towe. Siding. Przebudowywanie i 
naprawa kominów.

Kosztorysy za darmo 
Telefon SPaulding 2-2076

POLSKI WETERAN
Król-Skurniak wykonują wszel­
kie roboty plumbiarskie i “sewers” 
kanalizacyjne, licencjonowani. — 
BErkshire 7-3455.

MUNSTER
Oto dom, który daje wszelkie cechy, 
o którym marzycie i spodziewacie 
się znaleźć tylko po znacznie wyż­
szej cenie, niż tu podana.
Konstrukcja z pięknego kamienia 
i murowane wnętrze, obszerna ba- 
walnia, i jadalnia 29% st. długości 
cały wyścielony dywanami, z natu­
ralnego kamienia kominek. 3 sypial­
nie, 2 pełne łazienki, duża kuchnia 
z szafkami, pełny bezment z ob­
szerną częścią na rekreację, auto­
matyczny system ogrzewania ole­
jem, gorącym powietrzem, lota 65x 
125 st. z wyjątkowo ładnym land­
scaped z ogrodzonym jardem w 
tyle, szybko do objęcia, dobrze po­
łożony, tuż o kilka bloków na pół­
noc od Ridge Road. Nie $35,000, 
lecz tylko $23,500.

CICERO coś specjalnego) 2 miesz­
kaniowy cottage, 5% i 3% na pod­
daszu, wynajęte za $65 miesięcz­
nie, gorącą wodą ogrzewanie, ga­
raż na 2 auta. 30 stóp lota, blisko 
50 i 22 ul. Svoboda, 6013 W. Cer- 
mak Rd. Bishop 2-2162.

Vic. 22nd and Crawford
2 Flat Brick

2-6’s. 1st floor aut. gas heat. Wall 
to wall carpeting, Venetian blinds; 
2 car garage. Private owner must 
sacrifice reasonable for quick sale. 
Call:

LAwndale 1-5325

★ PRACA
LABORATORY TECHNICIAN 

Male or Female
Testing industrial products, some 
laboratory experience desirbale. 
Chicago Testing Laboratory. Tel. 
Superior 7-2378.

★ PRACA MĘSKA

Fur Salespeople
To pickup and give estimates, 
on remodeling and repairs. 

Outside' work.
Top salary.

Commission—Only high grade 
persons who can be bonded need 
apply. All replies held confiden­
tial.

Address X105, 
Polish Daily Zgoda 

1201 N. Milwaukee Ave.

SPRZEDAWCY Roofing i Siding. 
Mężczyzny ponad 30 lat, musi mieć 
samochód. Doświadczenie nie ko­
nieczne. Pensja i komisowe. Zgła­
szać się po 5-tej. 3739 W. North 
Ave.
POTRZEBA mężczyznę do ogólne­
go czyszczenia w piekarni od 12ej 
w południe, stała praca, dla pra­
cowitego człowieka. 4504 S. Sacra­
mento.

★ PRACA ŻEŃSKA

Potrzeba Kobiet
Do sprzątania w piekarni 

w Cicero
Dobra zapłata. Stałe zajęcie. 

Zgłaszać się

R. & J. BAKERS
Telefonować przed południem 

TOwnhall 3-3612 
po południu OLympic 2-2854

SALESLADIES
Above Average Income 

For Experienced Saleslady
With Car For 

Maywood Branch
Age 25 to 60

No traveling, no canvassing 
Dignified, Pleasant and 
Profitable Employment

$5,000 to $8,000 Bracket
Call

Fillmore 3-8963
SIEDZĄCA ASSEMBLY 

PRACA
8-4:30 

Stałe zajęcie 
Dobra zapłata 
W wieku 18-40 
RECRUITERS 

1153 N. Ashland

KUCHARKA
Kobieta musi mieć doświadczenie 
w gotowaniu żydowskich i amery­
kańskich potraw.
THE GRAND CORNED BEEF 

CENTER 
7223 W. Grand Ave.

GENERAL housework, light cook­
ing, newly build home, own room, 
bath and radio, some English re­
quired, top wages, references. — 
ROdney 3-3324.

KOBIETA do lekkiej pracy fa­
brycznej. Central Mercantile Co., 
742 W. Taylor St._____________
GOSPODYNI potrzeba. Zostać. — 
Nie ma dzieci. Bishop 7-6222.

★ ODZIEZ

Wielkie Taniości
Męskie Ubrania, Palta 

i Zarzutki
Bardzo mało używane od $5 do $10. 
Wszystko w dobrym gatunku. My 
kupujemy od bogatych ludzi i 
sprzedajemy z małym zarobkiem— 
detalicznie po cenie niżej hurtow- 
nej. Telefonujcie przed przyjściem.

912 Foster St., Evanston
Teł. GB 5-7867 albo DA 8-8188

★ MASZYNY DO SZYCIA
MASZYNY DO SZYCIA

Naprawiam i przerabiam wszel­
kiego rodzaju nożne na elektrycz­
ne—po najniższej cenie. Stolicz­
kowe lub walizkowe od $29.00 
Skowron, 36 lat doświadczenia 
Telefon PEnsacola 6-1670 rano 
przed lOtą lub po 5tej.

★ Urządz. Składów
ZGUBIŁEM MÓJ "LEASE"—Komplet­
ne urządzenie składu trunków i ta­
werny. 60 stóp “horseshoe" bar, późny 
model Chev. trok dla dostaw, “walk-in 
cooler", telewizja, urządzenia kuchen­
ne, 2 dobre "National registers", etc. 
Musicie zobaczyć, by ocenić, właściciel 
sprzeda ze stratą po cenie niższej niż 
% wartości. 2635 W. North Ave. BE1- 
mont 5-4220.

★ DO WYNAJĘCIA
Orlando Township do wynajęcia $75. 

Wolny Do Kupna
• pokojowy, kompletny, plumbing, 
autom, ogrzewacz gorącej wody, 
olejem ogrzewanie, cementowy ga­
raż na 3 auta. 132x140 lota. narożnik 
113 1 159 .kwiatki, owoce i drzewa. 
Blisko szkół, kościołów i sklepów. 
Nadaje się na ochronkę .właściciel, 
Crawford, 1950 River, Melrose Park 
GLadstone 3-8548.

5 POKOJOWE mieszkanie ogrze­
wane piecem, częściowo umeblo­
wane. Można oglądnąć po 6ej wie­
czorem. 1134 N. Wolcott Ave.
DO WYNAJĘCIA 2 osobne ume­
blowane pokoje dla małżeństwa, 
można gotować. 2136 Schiller, wej­
ście z boku.
2 POKOJE nieumeblowane i sy­
pialnia dla mężczyzny, łazienka. 
1424 W. Walton, front.
OGRZEWANY narożnikowy skład. 
Do objęcia 1-go kwietnia. 4500 W. 
Fullerton. CApitoI 7-1401.
DO WYNAJĘCIA 3 pokoje, świe­
żo udekorowane, prysznic, gorąca 
woda. Tel. HUmboldt 6-3137.

POLSKI kontraktor “Plumbing 
and Heating” wykonuje prace, in­
stalacje, remonty, reperacje i t. p. 
Obliczenia darmo. Obsługa 24 go­
dzin. DOrchester 3-5115.

★ Elektryczne Roboty

CZARNA ziemia 10 buszli $3.25,
20 buszli $5.50. Bishop 7-4654.

★ INTERESY_ _ _ _ _ _ _ _
Skład Detaliczny 

i Tawerna
Najlepsze miejsce na interes w 
Cicero. W fabrycznej dzielnicy. 
3 pokojowe mieszkanie. Sprzedaję 
z powodu choroby.

Cena $6,500
plus inwentarz

Nie koniecznie musi być w go­
tówce. Po bliższe informacje tele­
fonować $

TOwnhall 3-3616
GROSERNIA—

Ładny czysty skład z nowoczesnym 
urządzeniem. 6 lat istniejący wyrobio­
ny interes w dobrej polskiej dzielnicy. 
Idealne miejsce na sprzedaż mięsa. 
Soda fountain, klientela młodzieży 
szkolnej. Dobry zapas towarów. "Ko­
palnia złota" dla odpowiednich ludzi. 
Tel. do właściciela Ted. Matelski

CLiffside 4-7671
Z POWODU choroby sprzedam 
grosernię i delicatessen, mrożona 
żywność, owoce, lody i gazety. Na­
rożnikowe położenie naprzeciw 
szkoły i kościoła. Właściciel Vir­
ginia 7-8243.

★ AUTOMOBILE
BUICK—1952 SUPER

Convertible, Dyna flo., radio, ogrze­
wacz, opony “Royal Master’’ z białymi 
bokami, elektryczne okna J siedzenie, 
skórzane “upholstry”, czysty i dosko­
nały, tylko 9,500 mil, właściciel posia­
da 4 auta w rodzinie i pragnie sprze­
dać ze stratą za $1,750.

Telefonujcie WHitehall 4-2142

CADILAC — 1950 Fleetwood
W doskonałym stanie. Pod stałą 
opieką mechaników firmy Truck­
ing. Własność urzędnika tej firmy. 
Tel. do właśc.

Virginia 7-0800
od 9 do 5 w tygqdniu

CADILLAC — późny ’51, model 
“62”, czarny’ 4 drzwiowy sedan, 
radio, ogrzewacz, opony “Puncture 
proof”, tylko 23,000 mil, przez 
pierwotnego właściciela, można 
oglądnąć pod 5906 N. Clark, 
Hillcrest garaż. LOngbeach 1-5313.

★ FARMY

$2,000 WPŁATY
3700 West, 1800 North, 2% pię­
trowy, 2-5ki, 1-4 i lota 25x177, 
garaż na 2 auta, $13,900,

NATIONAL 
2616 Milwaukee 
EVerglade 4-0800 

Otwarte w niedzielę, W tygo­
dniu do 9-ej wieczorem.

ZE STRATĄ ZA $12,800
Park Forest, właściciel wyjeżdża do 
Seattle, 2 sypialnie, insulowany mu­
rowany "ranch", gazem ogrzewany, 
zimowe okna i siatki, landscaped 75 st. 
lota. drzewa owocowe i krzewy."Magic 
Chef" piec, tafelkowa łazieąka. Wyma­
rzone życie jakby z magazynu "Life". 
Przyjęcie G. I. pożyczki tylko $76 mie­
sięcznie. Telefonujcie natychmiast do 
właściciela:

SKYIine 5-439$

PRZY LAWNDALE AVE. 
1J2 bloku od 26 ul., 5 pokojowy cot­
tage, 3 sypialnie, 1 pokój na pod­
daszu, automatycznie gorącą wodą 
ogrzewany, kuchnia z szafkami ga­
raż, natychmiast ff < A 
do objęcia, cena w*VFvVV

ERWIN F. KOSTKA
3859 W. 26ta Ulica 
LAwndale 2-1100

5 Pokojowy Murowany Bungalow 
$11,650

Z 3 sypialniami Murów. Bungalow 
$12,350

Wz pokojowy Murów. Bungalow
$15,400

Z 3 sypialniami Ranch 
$11,650

Za specjalną cenę budynki na Waszej 
cie. Południowa strona, i przedmieścia, 
pożyczka. A. A. Telefon. Earl Krisan

Hilltop 5-4900
Wprowadźcie się natychmiast. Cena ze 

stratą $15,000 — Dom do objęcia 
Park Forest — Piękny z 3 sypialniami 
ranch, dołączony garaż "utility” po­
kój murowany kominek. 113 stp. fron­
tu. imły dla małych dzieci. Kinder- 
garden, szkoły, kościoły, sklepy, ko­
munikacja. Piękne życie na przedmieś­
ciu, blisko Chicago, wszystkie De Luxe 
dodatki .okna zimąwe, siatki, garbage 
disposal, tafelkowa łazienka. Telefo­
nujcie do właściciela (“collect” z Ar­
lington Heights) CLerbroock 3-8157.

REKOMENDACJE
P. Svoboda, właściciel firmy real- 
nościowej w Chicago przy 3739 W. 
26-ta ul. z oddziałem przy 6013 W. 
Cermak Rd. w Cicero, sprzedał 
szybko naszą własność przy 3205 
S. Harding i my kupiliśmy przez 
mego dom przy 4220 S. Amelia, 
Lyons z zupełnym zadowoleniem.

Mr. & Mrs. Traczyk.
W OKOLICY 

LAWRENCE-MILWAUKEE 
Przez właściciela, 3 mieszkania, 
duża lota, dochodu $250 miesięcz­
nie, 2 wolne mieszkania, najlepsza 
oferta na szybką sprzedaż.

PEnsacola 6-7022
Cena zniżona do $14,500 

piec i refrigerator włącznie.
HIGHLAND PARK

5 pokojowy murowany dom, l’i piętro­
wy dołączony garaż, prysznic w bez- 
mencie, olejem ogrzewany, kryta fron­
towa weranda, piękny kultywowany, 
ogród, lota 50x125 stóp. W okolicy 
Exmoor Country Club'area, właściciel 
musi sprzedać natychmiast.

HIGHLAND PK. 2-1839

NOWE MODELE DOMÓW
54-ej ul. i Lawndale

Duże 4 pokojowe domy, pełne 
poddasze i bezment, tafelkowa 
łazienka i kuchnia, do natych­
miastowego objęcia.

80 AKROWA FARMA połączona 
z winnicą, 78 akrów ornych, 2 za­
drzewionych, obok Highway 64, 7 
pokojowy nowoczesny dom, pełny 
kamienny bezment, duża o ka­
miennej podłodze stajnia, inne bu­
dynki, 3 dobre studnie, 7% akrów 
winogron, 100 drzew brzoskwi­
niowych Elberta, inne drzewa o- 
wocowe. Cena na sprzedaż. Wła­
ściciel H. L. Artkotter, Route 1, 
Altus, Arkansas, Telefon Altus 
2209.

★PATENTOWI ADW0XACI
PATENTY

Przygotowywanie, prowadzenie podań 
o Patenty na Wynalazki 
B. PELECHOWICZ

Registered Patent Attorney 
2300 W. Chicago Ave. 

Chicago 22, tli.
Telefon BRunswick 8-7187

PALOS HTS. DZIELNICA
5 pokojowy dom, przybudowany garaż 
pełny bezment, tylko 4 lata stary. — 
śliczny kultywowany ogród, lota'160x 
125. Kontraktor pobudował go d!a sie­
bie. Zimowe okna i siatki, zasłony. 
$16,200. Tel. Ben. J. Rema.

I. V. I. CONSTRUCTION CO.
12149 So. Nagle Ave. Worth Townshin 

FUlton 5-0455

POWERS LAKE — Atrakcvji\y, stary 
angielski, 2 piętrowy z 3 sypialniami, 
łurnesem ogrzewany. 58 mil na póln. 
zach. stronie, kuchnia, pokój śniada­
niowy, weranda siatkowa z widokiem 
na najlepszą plażę kąpielowa. przv je­
ziorze, w końcu półn. wschód, strony,' 
blisko poczty, sklepu, idealne miejsce 
na interes .można dojeżdżać do Chica­
go na cały rok. znakomita komunika­
cja, autobus szkolny pod domem, za­
bezpieczona plaża, $15,000 lub najlep­
sza oferta. UNiversity 4-3062. wieczo­
rami. Spetzman P.O. Box 773 Evanston.

ŁADNY 2 mieszkaniowy 4 i 4 po­
koje, bardzo czyste, blisko 26th i 
St. Louis, $10,300. 2641 S. Lawn­
dale.—LAwndale 1-2277.

KLOREK Electric, 1141 Belmont 
Ave., Licensed METER WIRING’ 
Naprawy 1 przeróbki. WEllington 
5-2601.

★ CATCH BASINS
W nagłych wypadkach obsługuje­
my ścieki kanałowe i rury 24 go­
dziny na dobę. ALbany 2-3464.

★ ZIEMIA

ZE STRATĄ ZA $12,800
Park Forest, właściciel wyjeżdża do 
Seattle. 2 sypialnie, insulowany mu­
rowany "ranch", gazem ogrzewany, 
zimowe okna i siatki, landscaped 75 st. 
lota, drzewa owocowe 1 krzewy."Magic 
Chef" piec, tafelkowa łazieąka. Wyma­
rzone życie jakby z magazynu “Life". 
Przyjęcie G. I. pożyczki tylko $76 mie­
sięcznie. Telefonujcie natychmiast do 
właściciela:

SKYIine 5-4399
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W Czwartek CTA Będzie Rozważać 
Sprawę Podwyżki Opłat Za Przejazdy
Budd Potwierdził Pogłoskę o Zamierzonym 

Ustąpieniu
Powrócił z urlopu i objął 

wczoraj urzędowanie prze­
wodniczący rady CTA Ralph 
Budd. Omawiając ogólnie mo­
żliwość podniesienia opłat za 
przejazdy wspomniał on o 
ewentualności s k a s o w ania 
“tokenów” i wprowadzenia 
jednolitej opłaty na wszyst­
kich liniach CAT w wysokoś­
ci 20 centów w gotówce. Bę­
dzie to oznaczało podwyżkę 
o 3 centy na znacznej ilości 
przejazdów autobusami, tram­
wajami i trolejbusami oraz 2 
centy na znacznej ilości prze­
jazdów nad—i podziemnymi 
kolejkami. Statystyka wyka­
zuje, że przeszło 70 procent 
z ogólnej ilości 2,200,000 
dziennych przejazdów (nie 
ilości pasażerów) opłacanych 
jest “tokerami”.
Dwie Przyczyny Deficytu

Konieczność podniesienia 
opłat za przejazdy wynika 
stąd, że pierwsze dwa miesią­
ce b.r. przyniosły CTA defi­
cyt w wysokości przeszło 1% 
miliona dolarów. Na deficyt 
ten zdaniem Budda złożyły 
się dwa czynniki: Spadek 
ilości pasażerów i wzrastające 
koszta operacyjne CTA. Spa­
dek pasażerów jest zresztą 
zjawiskiem, które ma miejsce 
także w innych miastach, a 
wystąpiło ono w Chicago 
w rozmiarach znacznie więk­
szych niż się spodziewano.

Koszta operacyjne wzrasta­
ją między innymi z powodu 
wzrostu stawek wynagrodze-

I nia. Na podstawie obecnego 
kontraktu obecna stawka dla 
pracowników CTA $1.94 na 
godzinę ma uledz podwyższe­
niu o 4 centy w dniu 1-go 
czerwca, b.r. i o dalsze 2 cen­
ty w dniu 1-go czerwca, roku 
przyszłego. Podwyższenie wy­
nagrodzenia o 1 centa na go­
dzinę powoduje wzrost kosz­
tów operacyjnych o około 
$400,000 rocznie.
Przeciw Opłatom Zonowym
Budd wypowiedział się prze­

ciwko innemu ,oddawna su­
gerowanemu przez pewne ko­
ła systemowi opłat, któryby 
ewentualnie miał się przyczy­
nić do zwiększenia wpływów 
CAT, mianowicie opłat zono- 
wych. Budd powołał się na 
nieudane doświadczenie 
z wprowadzeniem ulgowych 
opłat we wtorki dla jeżdżą­
cych po zakupy. Eksperyment 
ów przyniósł poważne obniże­
nie wpływów.

Sprawą tą zajmie się rada 
CTA, która zbierze się w 
czwartek.

Pozatym Budd potwierdził 
wiadomość, że ma zamiar zre­
zygnować ze stanowiska prze­
wodniczącego rady CTA. — 
Oświadczył on, że ostateczna 
decyzja co do terminu jego u- 
stąpienia zależy od mayora 
Kennelly. Budd wyraził także 
radość, że jako jego ewentual­
ny następca jest brany pod 
uwagę obecny miejski komi­
sarz robót publicznych, Virgil 
Gunlock.

Merriam Wymienił Wiele Nazwisk 
Osób Oskarżonych o Korupcję
Kilka Wypadków Nie Uległo Jeszcze Prze­

dawnieniu i Będzie Podlegało 
Oskarżeniu

przez niego materiałem, ale 
zdaniem jego decyzję powin­
na ona powziąść sama w tej 
sprawie, bądź też na wniosek 
prokuratora.

Aiderman Merriam zezna­
wał w dniu dzisiejszym w dal­
szym ciągu. Jako przewodni­
czący komisji rady miejskiej 
do walki ze zbrodniczością po­
wiedział on, że dla działania 
w ciągu tego roku komitet 
ten potrzebuje około $100,000 
i że będzie się on starał poro­
zumieć z mayorem Kennelly 
co do sposobu pokrycia tych 
wydatków.

Dotychczasowy doradca te­
go komitetu Charles Rathbun 
zapowiedział swoją rezygna­
cję z chwilą, gdy tylko upra­
womocni się orzeczenie sądu 
najwyższego dotyczące upra­
wnień komitetu co do prze­
prowadzania dochodzeń. Wy­
borem i zaangażowaniem na­
stępcy zajmuje się specjalny 
podkomitet w skład którego 
wchodzą aldermani Freeman 
(48 warda), Hoellen (47 war- 
da )i Brener (50 warda).

Wczoraj w dalszym ciągu 
zeznawał przed ławą przysię­
głych aiderman Merriam (5 
warda) kontynując swoje re­
welacje, które rozpoczął 
przedkładać ławie jeszcze w 
ubiegły czwartek. Merriam po 
dwugodzinnych zeznaniach 
powiedział reporterom na ich 
zapytania, że przedłożył ławie 
przysięgłych “tuziny” naz­
wisk osób zamieszanych w 
afery łapówkowe i korupcyj­
ne. Wśród wymienionych są 
także urzędnicy miejscy, a na­
wet podobno aldermani.

Merriam, który od piątku 
objął stanowisko przewodni­
czącego komitetu rady miej­
skiej do zwalczania zbrodni- 
czości powiedział, że wiele 
wymienionych przez niego 
wypadków przestępstw nie 
uległo jeszcze przedawnieniu 
i będzie podlegała oskarże­
niu .Oświadczył on, że od 
dawna myślał ,że koniecznym 
jest ażeby ława przysięgłych, 
której normalny termin upły­
wa w ten piątek przedłużyła 
swoją Kadencję i wyczerpują­
co się zajęła przedłożonym

Z POLITYKI_____
Partia Republikańska Nie Chce Kupować 

Głosów Za Okrojenie Podatków. — Trustys 
Griglik Na Zebraniu Dem. 26-ej Wardy.— 
Kapela Victory Za Mondałą

Austin L. Wyman, jeden z 
dziewięciu kandydatów re­
publikańskich, ubiegających 
się o nominację na urząd se­
natora St. Zj., oświadczył w 
niedzielę na specjalnym pro­
gramie telewizyjnym, w któ­
rym wystąpili wszyscy re­
publikańscy kandydaci na 
urząd senatora, że “partia re­
publikańska nie chce kupo­
wać głosów za redukcje w po­
datkach, nie usprawiedliwio­
nych zmniejszonymi rozcho­
dami administracy j n y m i.” 
Administracja Eisenhower’a, 
tłumaczył Wyman, przede 
wszystkim pragnie zbalanso- 
wać budżet, gdyż nie można 
bez końca wydawać więcej, 
niż są przewidziane dochody.

Inny kandydat, Edward A. 
Hayes, sugerował zastąpić do­
larową pomoc dla obcych 
państw produktami St. Zj., 
jak węglem, artykułami prze­
mysłowymi i produktami far-

C.E.Zuercher&Co.
MOnroe 6-6992 

merskimi. Hayes, b. komen­
dant krajowy Amerykańskie­
go Legionu, wystąpił z zarzu­
tem, że pieniądze St. Zj., 
udzielane w formie pomocy, 
niejednokrotnie idą poza Że­
lazną Kurtynę.

Regularna organizacja re­
publikańska w 41ej wardzie 
indorsowała innego aspiranta 
senatorialnego, Josepha T. 
Meek i za jego indorsacją sta­
nęli jej liderzy — Earl Derx, 
reprezentant Sheehan, aid. 
Joseph P. Immel i Michael 
Rudnik, wice-prezes Dystryk­
tu Sanitarnego. Warda 41a 
zwykle daje więcej głosów 
republikańskich, niż która­
kolwiek inna w Chicago.

Wśród innych organizacyj 
i towarzystw, które indorso- 
wały Stanisława Mondałę, 
obecnego senatora do legisla- 
tury stanowej, jako niezależ­
nego kandydata z tykietu de­
mokratycznego na reprezen­
tanta do legislatury z dystryk­
tu 27-go, dołączyła się grupa 
weteranów amerykańsk i c h, 
skupiające się przy Kapeli 
Victory.

Onegdaj w sali przy zbiegu 
ulic Noble, Milwaukee i Cor­
tez odbyło się rutynowe ze­
branie Organizacji Demokra­
tycznej 26-tej Wardy, które­
mu to zebraniu przewodniczył 
obecny komitetowy Mateusz 
Bieszczat. Sala była przepeł-

Bandyci Zrabowali 
Kasę z $1,400 
w Restauracji

Paul Rukavchuk liczący lat 
73, z pnr. 1251 Marion Ct. był 
jako dozorcą w restauracji 
pnr. 1628 W. Division ul. i 
w poniedziałek nad ranem ja­
kiś osobnik zwabił go do 
otworzenia drzwi wejścio­
wych pod pozorem, że przy­
niósł paczkę dla kierownika 
restauracji. — Gdy dozorca 
drzwi otworzył, do restauracji 
wdarło się czterech bandy­
tów, którzy ubezwładnili Ru- 
kavchuka i zabrali kasę za­
wierającą $1,400 — i zbiegli. 
Policja 'poszukuje bandytów, 
jednak narazie bezskutecznie.

Skazany Na 
Śmierć Skarży 
o Odszkodowanie

Użycie Fotografii 
Podstawą Skargi
Przestępca skazany na ka­

rę śmierci za morderstwo wy­
stąpił przeciwko korporacji 
Balaban & Katz o odszkodo­
wanie w wysokości $500,000 
za bezprawne użycie jego fo­
tografii przy reklamowaniu 
jednego z filmów w kinie 
Roosevelt. Skarżący Paul 
Krump ,lat 23, zamordował w 
dniu 20 marca 1953 roku Teo­
dora Żukowskiego, strażnika 
w firmie Libby, McNeil & 
Libby przy 41 ulicy i Packers 
ave. w czasie usiłowanego ra­
bunku. Za morderstwo to 
Crump został skazany na ka­
rę śmierci w czerwcu roku 
ubiegłego.

Firma Balaban & Katz uży­
ła rzekomo fotografię Crum- 
pa przy reklamowaniu filmu 
“Riot in Cell Błock 11”. Skar­
ga podnosi, że zamieszczenie 
tej fotografii może ujemnie 
odbić się na prócesie oskarżo­
nego, przed sądem najwyż­
szym, który ma się odbyć w 
niedługim cazsie. Jest to pew­
nego rodzaju propaganda 
przeciwko oskarżonemu, 
zwłaszcza, że na fotografii je­
go zrobiono dopisek, który 
nawiązuje do niedawnego 
buntu w więzieniu powiato­
wym, w którym Crump od­
grywał rzekomo rolę jednego 
z przywódców .

Zlikwidowano 
Dwie Gemblernie

Policja dokonała obławy 
w dwu miejscach w których 
gemblowano i przyjmowano 
zakłady loteryjne. — Jedna 
z tych gemblerni mieściła się 
w piwnicy pnr. 3031 Prairie 
Ave. i aresztowano tam dwie 
kobiety i ośmiu mężczyzn. 
Podczas obławy do gemblerni 
tej weszło 25 innych osób, któ­
rych nie aresztowano. .

Druga gemblernia mieściła 
się na pierwszym piętrze w 
domu pnr. 4626 Prairie Ave. 
i tam aresztowano sześć ko­
biet i ośmiu mężczyzn.

niona po same brzegi obywa­
telstwem 26-tej Wardy.

Podczas zebrania główne 
przemówienie wygłosił trus- 
tys Dystryktu Sanitarnego, 
Kazimierz Griglik. Głównym 
tematem przemówienia trus- 
tysa było wezwanie uczęstni- 
ków do intensywnej pracy w 
nadchodzących wyborach aże­
by przywrócić do rządów tak 
federalnych jakoteż i stano­
wych i powiatowych urzęd­
ników którzy baczyć będą 
nad rozwojem i dobrem sza­
rego człowieka i zwykłego 
robotnika. Zapominany jest 
bowiem ten mały obywatel i 
pracownik, który musi ciężko 
i mozolnie pracować na ka­
wałek chleba, a -który coraz 
więcej jest obciążany różny­
mi podatkami.

W swojej mowie trustys 
Griglik również podkreślał 
ważność ponownego wyboru 
trustysów z łona partii de­
mokratycznej do Dystryktu 
Sanitarnego. Wszelkie bo­
wiem postępy oraz oszczęd­
ności zaprowadzone w Dys­
trykcie Sanitarnym zawdzię- 
czyć można tylko sprawności 
urzędowaniu demokra t y c z- 
nym reprezentantom.

Po skończonej mowie trus- 
tysa Griglika przemówienia 
wygłosili lokalni kandydaci 
na urzędy stanowe oraz urzę­
dy miejskie.

KIDWELL 
KWIACIARNIA 
Kompletny wybór różnego

rodzaju kwiatów
The Original 

JAMES E. KIDWELL 
KEnwood 6-1352

Bonded Telegraficzna Obsługa 
F.T.D.A.

826 E. 47 ULICA
KEnwood 6-1352

NIE CHCĄ STRAJKOWAĆ. — Unia International Longshoremen’s Assn, prowadzącą strajk w por­
cie nowojorskim już od kilku tygodni, zaapelowała do robotników portowych w Baltimore, Md., by 
zastrajkowali również przez solidarność. Robotnicy w takim porcie balłlmorskim nie usłuchali tego 
apelu i teraz pracują rekordową ilość godzin na dobę, gdyż port ten wobec strajku w Nowym Yorku 
niebywale zwiększył swoje ładunki.

prezes Macierzy Polskiej; Ro­
man Puciński, prez. Wydziału 
Kongresu P.A. Illinois; Benja­
min Leśniak, prez. Wydz. 
Kongresu P.A. na stan Ind.; 
Józef Wiewióra, sekr.; Sędzia 
Tadeusz V. Adesko, Wanda 
Rozmarek, S. Swierczyński, 
Zygmunt Stefanowicz, sędzia 
Zygmunt Stefanowicz, Stani­
sław Kusper, Henryk S. Ba­
nach, F. W. Dziób, A. Tolpa, 
Gary, Ind. i inni.

Sp. Anna Karcz pozostawiła 
w głębokim żalu pogrążonych 
synów — Jana i Ks. Waleria­
na; córki — Franciszkę, Łucję 
i Leokadię; zięcia — Nikode­
ma Romaszewskiego; synowe 
— Anastazję, Paulinę, Cecy­
lię i Marię; siostrzenicę — 
Siostrę Albinę ze Zgromadze­
nia Sióstr Nazaretanek; wnu­
czki, wnuków i prawnuków.

Wczoraj odbył się pogrzeb 
jednej z pionierek chicago- 
skiej Polonii, śp. Anny Karcz, 
matki sekretarza generalnego 
Kongresu Polonii Amerykań­
skiej, ks. Waleriana Karcz, 
proboszcza parafii Wniebo­
wzięcia Najśw. Marii Panny 
w New Chicago, Ind.

Zmarła należała do licznych 
Towarzystw i brała żywy 
udział w pracach społecznych 
i narodowych. Cieszyła się 
też ogólnym szacunkiem i 
wielką miłością u dzieci.

Pogrzeb odbył się z zakładu 
pogrzebowego Michała Ko­
walskiego, 1737 W. 19a ul., do 
kościoła Św. Wojciecha, a 
stamtąd na cmentarz Św. 
Wojciecha.

Mszę św. odprawił przy 
głównym ołtarzu syn zmarłej, 
Ks. Walerian Karcz. Asysto­
wali mu — Ks. Zygmunt An- 
dryjaszkiewicz jako diakon, 
Ks. Jan Kaleta jako subdia- 
kon, a mistrzem ceremonii 
był Ks. Ludwik Modejczyk.

Przy bocznym ołtarzu Mszę 
Św. odprawili: Ks. Ludwik 
Madejczyk i ks. Leon Zentz. 
Kazanie wygłosił Ks. Franci­
szek Płoszek.

Podczas Mszy Św. śpiewała 
p. Alicja Miśniak, a na skrzyp­
cach grał p. Antoni Kawał- 
kowski. Na organach akom­
paniował organista Dr. Fran­
ciszek Rybarczyk.
Duchowni

W sanktuarium zasiedli: Ks. 
Prałat Julian Skrzypinski, 
East Chicago, Ind.; Ks. Kano­
nik Kazimierz Gronkowski; 
Ks. Prał. Julian Doktór, Mi­
chigan City, Ind.; Ks. Prał. 
Stanisław Piwowar; Ks. Prób. 
Józef Buczyna, E. Chicago, 
Ind.; Ks. Aleksander Horodo- 
wicz, E. Chicago, Ind.; Ks. 
Franciszek Piwka; Ks. Jan 
Chylewski, Whiting, Ind.; Ks. 
Edward Narcowich, Hobart, 
Ind.; Ks. Aleksander Pallone, 
East Gary, Ind.; Ks. Klemens 
Koors, East Gary, Ind.; Ks. 
Jan Malinowski; Ks. Ignacy 
Renklewski; Ks. Wacław 
Karp, Gary, Ind.; Ks. Win­
centy Nowakowski; Ks. Ed­
ward Przybylski; Ks. Ryszard 
Young; Ks. Józef Zobel, Ham­
mond, Ind.; Ks. Józef Balczun, 
Hammond, Ind.; Ks. Ludwik 
Michalski, Gary, Ind.; Ks. 
Prał. Sulivan, Gary, Ind.; Ks. 
Stefan Bernaś; Ks. Alfred 
Abramowicz; Ks. Prałat S. 
Radniecki i wielu innych.
Przedstawiciele Organizacji

Z pośród reprezentantów 
organizacyj wzięli udział w 
pogrzebie: Karol Rozmarek, 
prez. Z.N.P. i Kongresu P.A.; 
Franciszka Dymek, wicepre­
zeska Z.N.P.; Adela Łagodzin- 
ska, prez. Związku Polek w 
Ameryce; Aniela Górna, wice­
prezeska Zjednoczehia Pol­
skiego Rz. Kat.; Jan Stanek,

W poniedziałek około go­
dziny 6ej rano począł padać 
śnieg który ustał dopiero oko­
ło 5ej po południu. W okresie 
tych II godzin spadło przecięt­
nie 7,7 cala śniegu. Wobec te­
go całkowity opad śnieżny tej 
zimy wyrósł do 43 cali, gdy 
przeciętnie za całą zimę wy­
nosi tylko 33,7 cala.

Poniedziałkowej śnieżycy 
nie przewidywali prorocy od 
pogody. Wywołała ją mała bu­
rza śnieżna w Kansas .która 
szybkimi wiatrami została na­
gle skierowała w okolicę Chi­
cago. Również kilka cali śnie­
gu spadło w okolicznych sta­
nach Indiana, Michigan i Wis­
consin. W ciągu nocy tempe­
ratura obniżyła się do 20 stop­
ni a w pewnej części stanu 
Wisconsin wynosiła nawet za­
ledwie 3 stopnie powyżej ze­
ra. Prorok od pogody przepo­
wiada, że dziś przez cały dzień 
będzie mróz i najwyższa tem­
peratura wynosić będzie 32 
stopnie a w nocy znowu ob­
niży się do 25 stopni. Jutro 
również będzie zimno i spo­
dziewany jest nowy opad 
śnieżny.

Śnieżyca poniedziałkowa 
spowodowała ogromne zwol­
nienie ruchu kołowego w Chi­
cago, zwłaszcza w rannych

Zmarła Była Jedną z Dzielnych Pionierek 
Chicagoskiej Polonii

Z Gminy 143-ej ZNP
Posiedzenie Gminy 143ej 

ZNP odbędzie się w poniedzia­
łek, dnia 5go kwietnia, w sali 
parafialnej śś. Ap. Piotra i 
Pawła, przy 37ej Place i S. 
Paulina ulicy, początek o go­
dzinie 8ej wieczorem.

Z powodu wielu ważnych 
spraw, które są do załatwie­
nia, uprasza się delegatów i 
delegatki o jak najliczniejsze 
przybycie. — Antoni E; Sere­
da, prezes; Maria L. Gierut, 
koresp.

godzinach. Na bulwarze nad 
jeziorem utknęło wiele samo­
chodów i automobiliści porzu­
cili je. Z północnej części bul­
waru policja usunęła 16 po­
rzuconych samochodów i po­
łudniowej 16 samochodów. Po 
południu bulwar został od­
czyszczony i ruch kołowy od­
bywał się normalnie z niezna­
cznym tylko opóźnieniem.

Władze miejskie, powiato­
we, dystrykt parkowy i CTA 
wysłały na miasto pługi oraz 
troki ze solą i piaskiem i pod 
wieczór na głównych ulicach 
odbywał się normalny ruch 
kołowy tylko nieco zwolnio­
ny.

Do usuwania śniegu CTA 
używało 120 pługów i 42 tro­
ków ze solą. Miasto użyło 100 
pługów i 40 troków ze solą 
a dystrykt parkowy wysłał na 
bulwary 30 pługów i 20 tro­
ków ze solą. Sytuacje więc 
komunikacyjne w mieście 
opanowano i obecnie czeka 
się czy będzie nowa śnieżyca 
zapowiedziana przez proroka 
od pogody.

W poniedziałek zmarł na 
atak serca wswoim mieszka­
niu Curtis Tatje liczący lat 
67, zamieszkały pnr. 2221 E. 
74ej ul., który nadmiernie 
zmęczył się przy usuwaniu 
śniegu.

Wiadomości
z Gminy 139-ej Z.N.P.

W niedzielę, dnia 21 marca, 
w sali Gniadego odbyło się 
miesięczne posiedzenie Grupy 
2240 “Wolność Ludu Polskie­
go” ZNP. Przy licznym udzia­
le członków po odebraniu 
przysięgi od nowych człon­
ków i członkiń posiedzenie 
przybrało uroczysty wyraz po 
przypomnieniu patrona Pol­
ski Św. Józefa i uroczystych 
obchodach św. Józefa w Pol­
sce, tak popularnych jak Św. 
Patryka w Irlandii.

Po posiedzeniu zaśpiewano 
“Sto Lat” dwóm znanym 
członkom pp. Zdziarskiemu i 
Kozłowi.

Przy wesołej pogawędce 
członkowie zabawiali się do 
późnego wieczora.

Tow. Św. Anny, Grupa 2368 
ZNP, odbędzie swoje posie­
dzenie w poniedziałek, dnia 
5go kwietnia, w sali par. Pię­
ciu Braci Polaków i Męczen­
ników przy ulicy 43 i South 
Richmond.

Tow. Matki Boskiej Nie­
ustającej Pomocy, Gr. 2936 
ZNP, ma swoje posiedzenie 
we wtorek, dnia 6go kwiet­
nia, w sali Gniadego przy u- 
licy 47ej i S. Karlov Ave. — L. 
Józefowski, korespondent Gr. 
139.

Liczni Przedstawiciele Polonii Wzięli
Udział w Pogrzebie ś.p. Anny Karcz

Do Urzędników Gmin Oraz 
Bratnich Organizacji w Sprawie 
Manifestacji Majowej

Uprasza się Prezesów i Sekretarzy Gmin Okręgów 
12-go i 13-go Z.N.P. oraz Prezesów Bratnich Organizacyj— 
o łaskawe przybycie na posiedzenie w sprawie Obchodu 
Konstytucji 3-go Maja, które odbędzie się w czwartek, 
dnia 1-go kwietnia, b.r. w Bibliotece Z.N.P., 1520 W. Divi­
sion ulica, o godzinie 8-ej wieczorem.

Obchód Konstytucji 3-go Maja w bieżącym roku od­
będzie się w niedzielę, dnia 2-go maja w parku Humboldta 
pod pomnikiem Generała Tadeusza Kościuszki, poprze­
dzony pochodem.

Franciszka Dymek, Wiceprezeska Z.N.P. 
Przewodnicząca Wydziału Oświaty;

Michał Mokrzycki, Komisarz Okręgu 12-go. Z.N.P. 
Przewodniczący;

Edward Krysiński, Komisarz Okręgu 13-go Z.N.P. 
Sekretarz.

Dr. P. J. ORZYNSKI LEKARZ-CHIRURG
Blisko Milwaukee Ave 1033 W. CHICAGO AVE. i Ogden Avenue

Telefon HAymarket 1-6041
Godziny od 2 do 4, od 7 do 9 wiecz.. prócz środy. Niedziel, świąt i Soboty

W Poniedziałek Spadło PonadJoC^i
Śniegu w Mieście Chicago QELL‘

•BA«0^IEN3lf
Prorok Od Pogody Zapowiada Nową Śnieżycę 

i Dalszy Mróz

Wicepr. Dymek Wybrana Dyrektorką
Illinois Fraternal Congress

Na ostatnim posiedzeniu 
Illinois Fraternal Congress, 
odbytym w dniu 19go marca, 
wielki zaszczyt spotkał Zwią­
zek Narodowy Polski gdy na 
urząd Dyrektorki Zarządu 
Illinois Fraternal Congress, 
została powołana przedstawi­
cielka naszej organizacji Wi­
ceprezeska ZNP p. Francisz­
ka Dymek.

Do Illinois Fraternal Con­
gress należą wszystkie orga­

nizacje bratniej pomocy w sta­
nie Illinois, to też wyróżnienie 
Związku Narodowego Pol­
skiego przez powołanie wice­
prezeski p. Franciszki Dymek 
na tak zaszczytny urząd przy­
nosi zaszczyt organizacji na­
szej.

Pani Dymek została wyde­
legowana do reprezentowania 
Związku Narodowego Pol­
skiego w tej organizacji przez 
Zarząd Centralny ZNP.

Apel Skarbnika Stan. Wydz. Kongresu 
Polonii o Składki Na Fund. Milionowy 
Henryk S. Banach Wzywa o Nadsyłanie Ofiar 

Na Pracę Niepodległościową Na 
Rzecz Polski

Skarbnik . Stanowego Wy­
działu Kongresu Polonii Ame­
rykańskiej na stan Illinois 
Henryk S. Banach wydał na­
stępujący apel do Polonii chi­
cagoskiej:

“Świat, podzielony na dwa 
obozy, w jednym obozie wol- 
Iność, demokracja i dobrobyt, 
a w drugim tyrania, niewol­
nicze obozy pracy i nędza.

HENRYK BANACH

w

I-/ "

“Wolny świat wydaje ol­
brzymie sumy na zbrojenia, 
gdyż zdaje sobie sprawę, że 
każdej chwili zagraża mu a- 
tak ze strony komunistycznej 
tyranii. Wolny świat ma nie­
zaprzeczone dowody zbrodni 
komunistycznych pod różny­
mi nazwami. Raz to się na­
zywa Koreą, gdzie giną setki 
tysięcy ludzi, tylko dlatego 
że chcą być wolnymi. Dru;-t 
raz nazywa się to Indochina- 
mi, gdzie również giną dzie­
siątki tysięcy, a trzeci raz to 
się nazywa Żelazną Kurtyną, 
za którą sowiecki tyran gnębi 
dziesiątki milionów ludzi.

O sposobie rozegrania wal­
ki z komunizmem myśli nasz 
Rząd i najwyższe czynniki 
wojskowe, a my musimy im 
pomóc—pamiętając jednocze­
śnie, iż w przyszłej walce o 
wolność Narodów—MUSI ZO­
STAĆ PRZYWRÓCONA 
WOLNOŚĆ POLSCE.
Nasze Zadanie

I tak jak o bezpieczeństwie 
Ameryki myśli nasz Rząd, tak 
o niepodległości dla Polski 
MUSIMY MYŚLEĆ MY!

Tak, my, Amerykanie pol­
skiego pochodzenia, zreszeni 
i zjednoczeni w Kongresie Po­
lonii Amerykańskiej, jedynej 
do tego celu powołanej orga­
nizacji. Możemy być dumni, 
że zdołaliśmy zorganizować 
Kongres Polonii i że obecny 
bieg wypadków światowych 
zastaje nas zorganizowanymi. 
Co ważniejsze, że Kongres 
Polonii Amerykańskiej jest 
organizacją znaną najwyż­
szym czynnikom w Washing­
tonie i całemu społeczeństwu 
amerykańskiemu.
Interwencje

Kongres Polonii Amerykań­
skiej przeprowadził kilkadzie-

REUMATYZM—ARTRETYZM
Na przykre bóle w stawach rąk 
i nóg, w ramionach oraz zbola­
łe mięśnie, ulepszony środek lecz­
niczy

ARMATIC z PABA 
da Wam szybką i skuteczną ulgę. 
100 tabletek tylko $3.50. Otrzyma­
cie -w APTECE JÓZEFA KO 
STAŃ S KIEGO, 700 N. Ashland 
Ave., Chicago 22, 111., albo piszcie 
pod tym adresem i wyślemy na­
tychmiast z otrzymaniem należ­
ności. 

siąt interwencji i akcji w spra­
wie Polski i przeprowadza je 
niemal codziennie. Zadania 
stojące przed Kongresem Po­
lonii rosną z dnia na dzień 
i w tej chwili rozsyłane są 
memoriały, rezolucje i listy 
niemal do całego wolnego 
świata. Stałe przedstawiciel­
stwo Kongresu Polonii w 
Washingtonie i biura poszcze­
gólnych Wydziałów Stano­
wych przeprowadzają dzie­
siątki przeróżnych interwen­
cji i przesyłają tysiące listów 
i setki spraw do załatwienia. 
Zadania i obowiązki jakie w 
tej chwili ma załatwić Kon­
gres Polonii rozrosły się do 
olbrzymich rozmiarów. Żeby 
temu podołać musimy przede 
wszystkim dostarczyć pienię­
dzy ha pokrycie wydatków. 
To nie jest oklepany frazes. 
To jest konieczność życiowa.
Apel

Można od ludzi wymagać 
ofiarnej pracy, ale bez pie­
niędzy żadnej realnej pracy 
wykonać nie można. Apelując 
do Was nie chcę jałmużny, 
chcę żebyście poparli finan­
sowo akcję Kongresu Polonii. 
Poparcie to wtenczas da re­
zultaty jeżeli będzie popar­
ciem masowym, przez wszy­
stkich, którym jest drogą 
Sprawa Polski.

Uchwaliliśmy dobrowolnie 
zbiórkę miliona dolarów na 
fundusz Kongresu Polonii.— 
Apeluję więc: Wszyscy o- 
twórzmy portfele i dajmy na 
ten fundusz milionowy. Po- 
każmy, że oprócz słów popar­
cia, dajemy finansowe popar­
cie Kongresowi Polonii. Nie­
ma czasu na czekanie. Ten 
kto daje pieniądze, czynnie 
popiera walkę o Niepodleg­
łość Polski. Ten kto daje szyb­
ko, ten umożliwia sprawniej­
szą działalność Kongresu Po­
lonii. I ten kto daje pieniądze 
na fundusz milionowy pod­
kreśla swoje patriotyczne sta­
nowisko.

Niech mi będzie wolno wie­
rzyć, że Polonia amerykańska 
z całą serdecznością i ofiar­
nością odpowie na mój apel 
przesyłając ofiary na adresy: 
Kongres Polonii Amerykań­
skiej, 1520 W. Division Street, 
Chicago 22, Illinois, lub do 
Skarbnika Wydziału Stano­
wego Kongresu Polonii—Hen­
ry S. Banach, 5602-06 North 
Western Ave., Chicago 45, III.

Henry S. Banach.

Zanim Się Spostrzeżecie 
Będzie Wielkanoc!

Dajcie swe dywany ekspertowi do 
wyczyszczenia 1 meble do odnowie­
nia .Wasze dywany będą wyglądać 
jak nowe gdy będą wyczyszczone 
słynnym “Bigelow Karpet Karę” 
sposobem. Dywany czyścimy po obu 
stronach, są one "sized”, naprawio­
ne i na żądanie mogą być obszyte 
trendzlami. Wyścielane meble 
Czyszczone i Zabezpieczone prze­
ciw molom.
Obecnie obowiązują niskie ceny, bo 
wierzymy, że "Once a Customer— 
Always a Booster”.

Telefonujcie Dzisiaj 
ARMITAGE 6-0303 

HILL BROS. RUG AND 
FURNITURE CLEANERS 

1743 W. DIVISION ST.

»M<IELKAN0C!
NA WIELKANOC!

Bkcov* **djF KNY PREZENT — WSPANIAŁA

* -----------------------------------------------------1 ■
KREDYT NA NAPRAWY TV 

Obsługujemy w całym mieście w 
ciągu 2 godzin. Wez- Afl 
wania do 11 w nocy.
lub przynieście aparat do nas, a na­
prawimy przy was.

2612 LAWRENCE AVE.
LOngbeach 1-1465

The Original HOFFMAN T-V

KSIĄŻKA KUCHARSKA
Przepisy na Ciasta, Mięsa, Desery, Pierożki.—Wszelkie 
NAJNOWSZE recepty POLSKIEJ Kuchni w polskim 
języku:

WSPÓŁCZESNA KUCHNIA ff A 
D O M O W A—Aliny Gniewkowskiej

Zamawiać należy PRZED ŚWIĘTAMI:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 Milwaukee Ave., Chicago 22, Illinois

(C.O.D.—NIE WYSYŁAMY)


